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Dzień po naszej 
publikacji o pociskach 
opuszczających teren 
strzelnicy prokuratura 
nakazała wstrzymanie jej 
prowadzenia. Prezesowi 
oraz wiceprezesowi 
fundacji „Colt” 
przedstawiono zarzuty 
nieumyślnego narażenia 
na bezpośrednie 
niebezpieczeństwo utraty 
życia lub zdrowia

Strzelnica zamknięta, są zarzuty
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Zdanie radnego, czy partyjny 
„przekaz dnia”? 

- Ci, którzy pierwsi 
przybyli, właśnie 
teraz wymierają 
- mówi ks. 
Krzysztof Bugara, 
redemptorysta 
i misjonarz 
w Kazachstanie. 
- W tym roku 
jest smutna 
rocznica, dokładnie 
osiemdziesiąta, 
wywózek 
z ówczesnej Polski, 
a dzisiejszej Ukrainy. 
Największa akcja 
odbywała się w 1936 
roku

s.20-21

O swojej 
polskości 
opowiadają 
po rosyjsku
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Oławska Prokuratura Rejonowa 
kilka dni temu skierowała do Sądu 
Okręgowego we Wrocławiu akt 
oskarżenia, w którym obwinia młodą 
oławiankę Monikę D. (na fot. 
w czasie doprowadzania na 
przesłuchanie) o świadome 
zamordowanie 38-letniego 
Rafała F. 

Prokurator 
oskarża 
o zabójstwo

s.4
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Oława 
W polityce 

Czy radni opozycyjni mogą 
czasem popierać władzę? Czy 
polityk może myśleć samo-
dzielnie, czy jest skazany 
tylko na partyjne „przekazy 
dnia”?

Powiedzieć, że Paweł 
Gwiazdowicz popiera Pra-
wo i  Sprawiedliwość to nic 
nie powiedzieć. Oddanie tej 
partii jest widoczne, znane 
i dostrzegane przez elektorat, 
który co cztery lata wybiera go 
do Rady Miejskiej w Oławie. 
Nie startuje ze swojego okrę-
gu wyborczego, ale z  okolic 
swojego sklepu, czyli okręgu 
nr 2, gdzie znajduje się cen-
trum jego życia, działalności 
społecznej i  agitacji wybor-
czej. Nie może też narzekać 
na brak szczęścia, ponieważ 
to on, a  nie jego konkurent 
z  Platformy Obywatelskiej, 
został wylosowany po uzyska-
niu takiej samej liczby głosów 
podczas ostatnich wyborów 
samorządowych. 

Glosujemy, wiadomo jak

Dziś działacze niechętnie 
o tym mówią, ale informacja, 
że Pawła Gwiazdowicza wy-
rzucono z  PiS przez pewien 
czas żyła swoim życiem. Nie-
którzy przynieśli ją wprost ze 
sklepu radnego, przy czym nie 
do końca orientując się, skąd 
właściwie miał wylecieć jego 
właściciel - ze struktur powia-
towych, czy jakichś innych. 
On sam ze stoickim spokojem 
odpowiada, że niczego na 
piśmie nie dostał. 

Radny Gwiazdowicz wie-
dział, że na majowej sesji 
Rady Miejskiej, podczas któ-
rej radni mieli zagłosować nad 
sprawozdaniem finansowym 

i absolutorium dla burmistrza 
Tomasza Frischmanna, nie 
będzie lekko. Czuł presję 
szefa klubu radnych PiS Piotra 
Regieca, aby głosować jak 
przystało na opozycję, czyli 
przeciw absolutorium. Presja 
szybko przeszła w czyn, a ra-
czej w rozmowę, którą Gwiaz-
dowicz nazywa „brzydką”. 

- Paweł, musimy zagłoso-
wać, wiadomo jak - streszcza 
jej przebieg radny. - Powie-
działem, że jestem członkiem 
Komisji Rewizyjnej, brałem 
udział w  jej posiedzeniach 
i  nie stwierdziliśmy żadnych 
nieprawidłowości. To był mój 
najważniejszy argument. Nie 
miałem żadnych podstaw 
prawnych, aby głosować prze-
ciw absolutorium. Usłyszałem, 
że opozycja musi.

Sumienie radnego

To były niejedyne wska-
zówki, które otrzymał Gwiaz-
dowicz. Dwa dni przed sesją 
otrzymał takowe od Zdzisława 
Brezdenia, starosty oławskie-
go i  szefa struktur powiato-
wych PiS. Nie pozostawiały 
złudzeń - miał głosować tak, 
jak głosuje opozycja. 

Paweł Gwiazdowicz nie 
posłuchał. Wedle własnego 
uznania zagłosował także 
jego klubowy kolega Józef 
Urbańczyk. Rozkład gło-
sów wyglądał następująco: 
za udzieleniem burmistrzowi 
absolutorium opowiedziało 
się piętnastu radnych z koali-
cji BBS-PO, dwóch z  PiS-u 

(Urbańczyk i  Gwiazdowicz) 
oraz niezależny rajca Andrzej 
Mikosiak. Nikt nie był prze-
ciw, a  jedynie Piotr Regiec 
i  Krzysztof Mazurek z  PiS 
wstrzymali się od głosu. 

- Zagłosowałem zgodnie 
z  własnym sumieniem - ko-
mentuje Gwiazdowicz. - War-
to być przyzwoitym.

Ominąć temat

Takie głosowanie nie mo-
gło się spodobać lokalnym 
władzom Prawa i  Sprawie-
dliwości. Według Gwiazdo-
wicza starosta powiedział mu 
w oczy, że „takiego radnego 
nie chce”. Sytuacja zrobiła się 
niezręczna, a radnemu, który 
był mocno zaangażowany 

Pogłoski o rozpadzie klubu PiS  
są przesadzone

Przypadek Pawła Gwiazdowicza (na fot. w środku) pokazuje, że przynależność partyjna wiąże się  
z utratą części niezależności. Przyczyną sporu jest właśnie to głosowanie, w którym rajca PiS 
poparł wniosek o udzielenie burmistrzowi absolutorium za wykonanie budżetu w roku 2015...
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w  kampanię samorządową 
partii i  Brezdenia jako kan-
dydata na burmistrza, grozi-
ło wyrzucenie z  pisowskich 
gremiów.

Działacze PiS spotykają 
się we czwartki i  na jednym 
z  takich zebrań miała zapaść 
decyzja. - Na kolejnych ze-
braniach nie byłem, oficjalnie 
żadnej decyzji nie otrzymałem 
- mówi Gwiazdowicz. - Nie 
wychodziłem ani z partii, ani 
z klubu. Tematu nie ma. 

Tematu już prawie nie ma, 
bo działacze szybko postarali 
się go załagodzić, zwłasz-
cza że w  obronie radnego 
Gwiazdowicza podjęto pewne 
interwencje. Wstawiać się za 
nim u  Zdzisława Brezdenia 
miał nawet znany urzędnik 
oławskiego magistratu. Szef 
struktur powiatowych miał 
zaproponować niesfornemu 
radnemu „rozpoczęcie nowe-
go rozdziału” i  zamknięcie 
sprawy majowego głosowania. 

Polityka nie jest  
dla grzecznych

Zdzisław Brezeń nie chce 
wypowiadać się dla prasy 
„na temat spraw partyjnych 
i  politycznych”. Na sugestię, 
że przecież media piszą o po-
lityce, odpowiada: - A  niech 
sobie piszą. Coś tam jednak 
odpowiada - że Paweł Gwiaz-
dowicz jest ciągle w  partii 
i  nikt go nie wyrzucił. Na 
pytanie, czy radny dostał od 
niego reprymendę za głoso-
wanie, odpowiada, że repry-
mendę można dostać zawsze: 
- Kto powiedział, że partia to 
środowisko ludzi grzecznych, 
wprost przeciwnie - sama pani 
widzi, co się dzieje. Kto chce 
działać w partii, powinien się 

do niej dopasowywać. Czasem 
ma jakieś inne pomysły i  ma 
do tego prawo, ale może się 
spodziewać, że nie spotka się 
to z aplauzem. 

Są wakacje,  
relaksujmy się!

Radny Piotr Regiec, szef 
klubu PiS w oławskiej Radzie 
Miejskiej, jest łagodny w są-
dach, bo przecież są wakacje 
i trzeba się relaksować. Zrelak-
sowany przyznaje, że udzielił 
koledze Pawłowi delikatnej 
reprymendy, ale już wszystko 
jest w porządku. Klub radnych 
nadal jest w  prawie pełnym 
składzie (bez Andrzeja Miko-
siaka, ale o tym zadecydowały 
inne przyczyny). Tłumaczy, że 
przecież jeżeli pomysły władz 
miasta są dobre, to rajcy PiS 
także je popierają.

Nie, nie zamierzają być 
„opozycją totalną” i negować 
wszystkiego, co robi koalicja 
BBS-PO. Jeżeli trzeba, głosują 
przecież na tak.

Monika 
Gałuszka-Sucharska 

msucharska@gazeta.olawa.pl
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Jelcz-Laskowice 
Poszukiwani 
świadkowie 

Poszkodowana jest  
53-letnia kobieta

Komisariat Policji w  Jel-
czu-Laskowicach prowadzi 
postępowanie w sprawie wy-
padku drogowego z 9 czerwca 
2016 r., doszło do niego około 
godziny 19:20, w  Jelczu-La-
skowicach, na ul. Bożka 9A, 
ciąg pieszo-jezdny na rogu 
sklepu Rossmann. Chłopiec 
(około 7-8 lat), jadący rowe-
rem od ul. Drzewieckiego 
w  kierunku ul. Chabrowej, 
na wysokości Rossmanna, 
uderzył w kierującą rowerem 
53-letnią kobietę, która do-
znała obrażeń ciała. Dziecko 

(ubrane w  bluzę z  długim 
rękawem, tylna część koloru 
jasnego, na głowie kask) od-
jechało w kierunku ul. Oław-
skiej. Osoby posiadające 
jakiekolwiek informacje do-

tyczące dziecka uczestniczą-
cego w zdarzeniu drogowym 
oraz świadkowie proszoni są 
o kontakt z prowadzącym po-
stępowanie st. asp. Mariuszem 
Jędrzejskim lub kierowni-

kiem Referatu Kryminalnego 
Komisariatu Policji w Jelczu-
-Laskowicach, numer tel. 71 
769-45-50 w  godz. od 7:30 
do 15:30.

(AH)

Dziecko spowodowało wypadek

Zdjęcie z monitoringu - po prawej stronie widać odjeżdżającego chłopca
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Powiat 
Zatrzymany 

22-latek zabrał piły spalinowe 
i wędki o wartości 4,5 tys. 
złotych

Funkcjonariusz wydziału 
kryminalnego dowiedział 
się o  kradzieży i  dotarł do 

pokrzywdzonego z  gminy 
Oława. Mężczyzna złożył za-
wiadomienie o przestępstwie. 
Stracił dwie spalinowe piły 
oraz kilka wędek. Policjant 
ustalił dokładne okoliczno-
ści zdarzenia, wytypował 
sprawcę i odzyskał skradzione 
przedmioty. Okazało się, że 

sprzęt ukradł 22-letni krewny 
pokrzywdzonego, a następnie 
poszedł z  łupem do lombar-
du. Został zatrzymany, a  po 
czynnościach procesowych 
zwolniony. Za kradzież grozi 
kara pozbawienia wolności 
do 5 lat.

(AH)

Okradł krewnego...

Policjant odzyskał 
skradzione przedmioty
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Powiat 

Policjanci pionu kryminalnego 
z Jelcza-Laskowic, po krótkim 
pościgu zatrzymali 33-latka 
podejrzanego o posiadanie 
marihuany, amfetaminy 
i prawie 8 gramów innej 
substancji psychoaktywnej. 
Był już karany, między 
innymi za przestępstwa 
narkotykowe

33-letni mieszkaniec 
Minkowic Oławskich na wi-
dok policjantów zaczął ucie-
kać. Miał powód. Funkcjona-
riusze zatrzymali go i znaleźli 
4.20 grama marihuany, 10.50 
grama amfetaminy i  ponad 
7 gramów nieznanej sub-
stancji psychoaktywnej, któ-

rej precyzyjny skład określi 
biegły. Podejrzany przyznał 
się do zakupu narkotyków, 
tłumaczył, że to „na własny 
użytek”. - Z  zabezpieczonej 
marihuany można by uzyskać 
prawie 30 porcji handlo-
wych , natomiast z  amfeta-
miny 100 porcji narkotyku 
- mówi podinsp. Alicja Jędo 

z KPP w Oławie. - Obecnie 
policjanci sprawdzają, czy 
podejrzany udzielał bądź 
sprzedawał narkotyki innym. 
Za popełnione przestępstwo 
grozi kara pozbawienia wol-
ności do 3 lat.

(AH)

Marihuana, amfetamina i inne

To miał przy sobie zatrzymany

KP
P 

w
 O

ła
w

ie

Oława 
Widziałeś to? 

Ucierpiał rowerzysta,  
a kierowca srebrnego 
passata odjechał

Doszło do tego 3 lipca 
około godz. 15.00 przy ul. 
Wiejskiej w  Oławie (wy-

jazd z  parkingu przy loka-
lu gastronomicznym „Jak 
u  Mamy”). Z  wstępnych 
ustaleń policji wynika, że 
najprawdopodobniej do-
szło do wymuszenia pierw-
szeństwa przez kierującego 
srebrnym volkswagenem 

passatem (numery rejestra-
cyjne zaczynające się od 
OB) na jadącym ścieżką 
rowerową, rowerzyście. 
Kierowca odjechał z  miej-
sca zdarzenia, rowerzysta 
przewrócił się i złamał rękę. 
Osoby, które widziały prze-

bieg zdarzenia, proszone są 
o  kontakt z  naczelnikiem 
wydziału dochodzeniowo-
-śledczego KPP w Oławie, 
tel. 71-381-72-20 lub z po-
licjantem prowadzącym po-
stępowanie, 71-381-72-49.

(AH)

Wymusił i odjechał

Kierownik supermarketu Kwadraciak w  Oławie, 
wraz z załogą i Zarządem Spółki z o.o. Społem w Oła-
wie, wyraża słowa uznania i podziękowania dla członka 
Stowarzyszenia Emerytów i Rencistów Policyjnych Koło 
w Oławie, który zdecydowanie pomógł w udaremnieniu 
zaboru mienia sklepu i ochronie zdrowia pracowników 
w dniu 9 lipca 2016 r.

Za godną pochwały postawę 
serdecznie dziękujemy

Dziękują za złapanie złodzieja
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OŁAWA 
Sprawdzają 

Dzień po naszej ubiegłotygo-
dniowej publikacji o pociskach 
opuszczających teren strzelni-
cy przy ul. Rybackiej proku-
ratura nakazała wstrzymanie 
jej prowadzenia. Prezesowi 
oraz wiceprezesowi fundacji 
„Colt” przedstawiono zarzuty 
nieumyślnego narażenia na 
bezpośrednie niebezpieczeń-
stwo utraty życia lub zdrowia, 
za co grozi kara grzywny, 
ograniczania wolności albo 
pozbawienia wolności do roku

Od maja pracownicy oław-
skiej oczyszczalni ścieków (za 
strzelnicą przy ul.Rybackiej) na 
terenie zakładu pracy znajdowali 
pociski. Prezes Zakładu Wodo-
ciągów i  Kanalizacji pisemnie 
zawiadomił o  pociskach fun-
dację „Colt”, od paru miesięcy 
zarządzającą strzelnicą, oraz 
władze miejskie - właściciela 
nieruchomości. Po tygodniu pra-
cownicy zauważyli, że strzelania 
prowadzone są nadal, ale nikt ich 
o tym nie uprzedził. Tym razem 
prezes ZWiK zawiadomił policję. 
- To było podyktowane wyłącz-
nie bezpieczeństwem naszych 
pracowników - mówi Krzysztof 
Pękala. 

W oczyszczalni pracuje oko-
ło dziesięciu osób, znajdują się 
tam także boksy z bezpańskimi 
psami, do których przycho-
dzą wolontariusze, by je wy-
prowadzać. Po nadodrzańskim 
wale w pobliżu spacerują ludzie, 
a obok oczyszczalni przejeżdżają 
samochody. Latające pociski 
poza strzelnicą to nie najlepsza 
rekomendacja dla tego miejsca. 

5 lipca policja przyjęła za-
wiadomienie o  znalezieniu kul 
na terenie oczyszczalni ścieków. 
Przedstawiciel ZWiK przekazał 
ich garść policjantom. Na drugi 
dzień wszczęto postępowanie 
w tej sprawie. Wstępnie docho-
dzenie zakwalifikowano jako 
„w sprawie narażenia na bezpo-
średnie niebezpieczeństwo utraty 
życia lub zdrowia”. - Zabezpie-
czyliśmy pociski, przeprowadzi-
liśmy oględziny miejsca, gdzie 
je znaleziono, oraz strzelnicy 
- mówiła nam oficer prasowy 

oławskiej policji podinspektor 
Alicja Jędo. 

Na pierwszej stronie gazety 
tydzień temu pokazaliśmy po-
cisk, który parę dni wcześniej 
kierownik oczyszczalni znalazł 
na asfalcie tuż pod biurami. Po-
kazaliśmy także drewniany kulo-
chwyt ze śladami po pociskach, 
co wzmacnia podejrzenia, że to 
właśnie tędy kule wydostają się 
poza strzelnicę. 

Wiceprezes fundacji „Colt” 
sugerował, aby wstrzymać się 
z  „medialnym szumem”, aż 
wszystko się wyjaśni. Jego zda-
niem nie ma niezbitych do-
wodów na to, skąd pochodzą 
znalezione pociski. W oficjalnym 
stanowisku Zarządu Fundacji 
„Colt” czytamy: - Zarząd Colta 
Oława jako użytkownik strzelnicy 
stoi na stanowisku, że nie jest 
możliwe, aby kula, wystrzelona 
ze stanowiska w  kierunku tar-
czy, opuściła strzelnicę. Jest to 
niemożliwe ze względu na to, że 
strzelnica otoczona jest kilku-
metrowym wałem ziemnym oraz 
ze względu na prawa fizyki oraz 
balistykę pocisków.

Wiceprezes „Colta” nie 
ukrywał, że sprawę łączy z nie-
dawnymi protestami mieszkań-
ców, którym przeszkadza huk 
strzałów. Mówił, że w  innych 
miejscach, gdzie ludzie prote-
stowali przeciwko strzelnicy, 
gdy kończyły się inne argu-
menty, też zaraz pojawiały się 
pociski czy nawet łuski poza 
terenem strzelnicy. Sugerował, 
że pociski w oczyszczalni mogą 
mieć związek z włamaniem na 
teren strzelnicy i  grzebaniem 
w  ziemi pod kulochwytami, 
co parę tygodni temu zgłaszał 
policji. Faktycznie, 21 maja 
zgłoszenie na policję było, ale 
nie włamania, tylko kradzieży 
łusek za 300 zł. O tym, by ktoś 
grzebał pod kulochwytem i wy-
ciągał stamtąd pociski, policja 
nic nie wie. 

15 lipca Prokuratura Re-
jonowa w  Oławie zastosowała 
środek zapobiegawczy wobec 
prezesa i  wiceprezesa fundacji 
„Colt”, nakazując im wstrzy-
manie prowadzenia działalności 
na oławskiej strzelnicy. - Obu 
przedstawiono też zarzut nie-
umyślnego narażenia na bez-

pośrednie niebezpieczeństwo 
utraty życia lub zdrowia, za co 
grozi kara grzywny, ograniczenia 
wolności lub pozbawienia wol-
ności do roku - mówi prokurator 
Joanna Szmigielska.

Takie zarzuty pozwoliła 
sformułować wstępna opinia bie-
głego sądowego, który sprawdzał 
bezpieczeństwo strzelnicy. Czy 
szefowie „Colta” przyznają się 
do winy? - Nie chciałabym tego 
ujawniać ze względu na dobro 
postępowania - mówi prokurator. 
- Jest ono jeszcze w początkowej 
fazie. 

Podejrzani złożyli wyja-
śnienia i  będą one przedłożone 
biegłemu, który przygotowu-
je ostateczną opinię na temat 
oławskiej strzelnicy. Prokuratura 
przesłała też pismo do Powiato-
wego Inspektora Nadzoru Bu-
dowlanego, aby sprawdził, czy 
obiekt ma wszystkie wymagane 
dokumenty, by dopuścić go do 
użytkowania.

16 lipca na profilu facebo-
okowym „Colta” pojawiła się 
lakoniczna informacja: - Strzel-
nica w Oławie jest zamknięta do 
odwołania. Przepraszamy.

Dlaczego, szefowie klubu 
nie tłumaczą. Ostra dyskusja 
toczy się za to na naszym gaze-
towym profilu i na portalu gazeta.
olawa.pl.

Oławianin: - Jeżeli pociski 
„uciekają” poza kulochwyt 
to tylko szaleniec może na to 

spokojnie patrzeć i  czekać na 
nieszczęście.

Stanisław: - Kto stoi za 
tą decyzją? Ja się pytam, czy 
ta strzelnica rzeczywiście tak 
strasznie przeszkadzała i wadzi-
ła, że się ją zamyka?

Przełożony: - Postawie-
nie zarzutów jeszcze o niczym 
nie świadczy. Ale rozumiem, 
że sponsor jest zadowolony, 
w końcu wszystko idzie po jego 
myśli, będzie zabawnie, jak się 
w końcu potknie.

kol: - Spiskowa teoria dzie-
jów? Tajemniczy sponsor? Bu-
ahahaha

Gość 3: - W naszym kraju 
każdy tylko dopatruje się spisku. 
Najważniejsze jest bezpieczeń-
stwo ludzi, a  nie uciechy ze 
strzelania paru panów z Wro-
cławia. Trzeba zaufać odpo-
wiednim służbom i  dać czas 
na zbadanie sprawy. Nie może 
być samowolki. Jeśli interes był 
prowadzony rzetelnie, zarząd 
nie ma się czego obawiać, czyż 
nie tak?

Przeszkadzali

Strzelnica przy Rybackiej 
istnieje już kilkadziesiąt lat, 
wcześniej była prowadzona 
przez Ligę Obrony Kraju, ale 
problemy zaczęły się kilka 
miesięcy temu, gdy burmistrz 
wydzierżawił ją fundacji „Colt”. 
Miasto otrzymuje za to 36,90 zł 

miesięcznie. - Strzelnica zawsze 
była wynajmowana za tyle! - tłu-
maczył nam prezes „Colta” parę 
tygodni temu. - Przejęliśmy ją 
po LOK, która miała taką samą 
stawkę. Ludzie mówią różne rze-
czy, ale ja nie mam tu żadnych 
znajomości. Burmistrz zobaczył 
moje kwalifikację i uwierzył, że 
nasz projekt ma sens. Dzierżawa 
pewnie byłaby wyższa, gdyby 
obiekt był odpowiednio przygo-
towany. Miasto nie zapłaci nam 
za renowację, którą wykonamy.  

Klub strzelecki „Colt” został 
założony we wrześniu ubiegłego 
roku przez wielokrotnych repre-
zentantów Polski w strzelectwie, 
medalistów mistrzostw Europy 
i uczestników Igrzysk Olimpij-
skich. Klub strzelecki formalnie 
prowadzony jest przez fundację 
„Colt”, zarejestrowaną w  Ło-

dzi, skąd pochodzi prezes. Do 
klubu należy ponad sto osób. 

Pomysł na strzelnicę był 
prosty. Dzierżawcy, zdając sobie 
sprawę, że za bardzo nie mogą 
liczyć na dofinansowania ze 
środków publicznych, rozwój 
klubu chcieli finansować głów-
nie dzięki atrakcyjnej propozycji 
komercyjnej. Stąd w  ofercie 
strzelanie bojowe, sportowe, re-
kreacyjne, szkolenia strzeleckie, 
a  nawet imprezy rekreacyjne. 
Tyle, że zaraz potem zaczęły się 
kłopoty z hałasem, który prze-
szkadza mieszkańcom domów, 
położonych w  sąsiedztwie. 
O sprawie pisaliśmy wiele razy. 

Podczas jednego ze spotkań 
z  mieszkańcami, skarżącymi 
się na uciążliwe sąsiedztwo, 
wiceburmistrz Andrzej Mikoda 
(aktywny uczestnik strzelania 
na tym obiekcie) tłumaczył, że 
strzelnica istniała tu od dawna 
i ma wszystkie pozwolenia praw-
ne, by funkcjonować. Potwier-
dził, że miasto popiera inicjatywę  
ze względu na młodzież, która 
jest przy Rybackiej szkolona. 
- Medal zawsze ma dwie stro-
ny - tłumaczył. - Z jednej jest 
prezes „Colta”, zaskoczony, że 
działalność rozwinęła mu się tak 
szybko. Z drugiej są mieszkańcy, 
którym przeszkadza hałas. Mia-
sto jest zainteresowane utrzy-
maniem tego obiektu. Chcemy 
współpracować z „Coltem”, bo 
ta współpraca bardzo dobrze się 

układa. Jesteśmy jednak otwarci 
na rozmowy, dzięki którym uda 
się dojść do porozumienia. Jeśli 
chodzi dokumentację i  elemen-
ty prawne, zrobimy wszystko, 
by udało się to jak najszybciej 
załatwić. 

Do dymisji?

Oprócz gazety sprawą nie-
bezpiecznej strzelnicy zainte-
resowało się Stanowicko-Mar-
cinkowickie Stowarzyszenie 
Mieszkańców, wysyłając w  tej 
sprawie pisma m.in. do Ko-
mendy Wojewódzkiej Policji. 
W jednej z odpowiedzi czytamy 
m.in.: - Nadmienić należy, że 
fundacja „Colt” nie posiada 
świadectwa broni wydanego 
na podstawie art.29 ust. I pkt.3 
ustawy z 21 maja 1999 o broni 
i amunicji w celu prowadzenia 
strzelnicy - pisze naczelnik 
Wydziału Postępowań Admi-
nistracyjnych KWP podinsp. 
Wojciech Jurzyk. - Organ Policji 
nie miał więc podstaw do prze-
prowadzenia kontroli obowiąz-
ków wynikających z  przepisów 
ustawy związanych z  prowa-
dzeniem strzelnicy. Możemy 
jedynie wskazać, że podmiot nie 
posiada zarejestrowanej broni 
palnej maszynowej w celu szko-
leniowym.(...) Zgodnie z art.47 
ustawy z 21 maja 1999 o broni 
i amunicji, regulamin strzelnicy 
zatwierdza w  drodze decyzji 
administracyjnej wójt, burmistrz 
(prezydent miasta). 

Już po naszych publika-
cjach, dotyczących pocisków 
na strzelnicy, otrzymaliśmy od 
Rolfa Michałowskiego trzy li-
sty, jakie wystosował w imieniu 
Stanowicko-Marcinkowickiego 
Stowarzyszenia Mieszkań-
ców - do burmistrza Oławy, 
starosty powiatu oławskiego 
oraz powiatowego komendan-
ta policji, z  wezwaniem do 
ich natychmiastowej dymisji 
w  związku z  sytuacją wokół 
strzelnicy. Michałowski zapo-
wiedział, że sprawę przekaże 
do Biura Spraw Wewnętrznych 
Komendy Głównej Policji i do 
Ministra Spraw Wewnętrznych 
i Administracji. 

Jerzy Kamiński
jkaminski@gazeta.olawa.pl

Strzelnica zamknięta, są zarzuty

Na nasze pytania, dotyczące m.in. działań urzędu po 
otrzymaniu wiadomości o pociskach na terenie oczysz-
czalni, oraz tego, czy strzelnica była przez miasto kon-
trolowana, od wiceburmistrza Andrzeja Mikody otrzyma-
liśmy następujące informacje, dotyczące funkcjonowa-
nia strzelnicy:

Obowiązki Fundacji COLT, dotyczące korzystania ze strzelnicy 
przy ul. Rybackiej, zostały szczegółowo określone w umowie 
dzierżawy. Przestrzeganie przez dzierżawcę obowiązków wyni-
kających z tej umowy jest monitorowane.
Działalność strzelnicy od pewnego czasu budzi różne kontrower-
sje wśród części mieszkańców pobliskich terenów. Dlatego też 
Urząd Miejski w Oławie bierze czynny udział i pełni rolę mediato-
ra od samego początku sporu pomiędzy klubem a mieszkańca-
mi. Przykładem są odbyte spotkania z mieszkańcami na terenie 
strzelnicy, w których uczestniczył w imieniu burmistrza jego 
zastępca A. Mikoda. Powołano zespół roboczy do bezpośrednich 
kontaktów z klubem, którego zadaniem było ustalenie zasad 
dalszego funkcjonowania strzelnicy. 
W tym czasie zostały także wykonane badania akustyczne przez 

Wojewódzki Inspektorat Ochrony Środowiska we Wrocławiu. 
Wyniki badań dotychczas nie zostały przekazane do urzędu. 
Sprawa funkcjonowania strzelnicy była także przedmiotem obrad 
Komisji Rady Miejskiej, w której uczestniczyły wszystkie zainte-
resowane strony. Omówiono zakres prac, które należy wykonać 
w celu ograniczenia hałasu.
Informacja o znalezionych pociskach na terenie oczyszczalni 
ścieków przy ul. Rybackiej dotarła do burmistrza za pośrednic-
twem pisma prezesa ZWiK Krzysztofa Pękali (PT-JG/929/2016) 
adresowanego do Klubu Sportowego COLT w Oławie (do 
wiadomości UM Oława). Burmistrz po konsultacji z prezesem 
ZWiK przeprowadził rozmowę z prezesem klubu strzeleckie-
go. Pomimo zapewnień przedstawiciela klubu, iż znalezione 
na terenie oczyszczalni pociski są wątpliwego pochodzenia, 
uzgodniono, że do czasu wyjaśnienia tej sprawy klub wstrzyma 
strzelanie z broni palnej kaliber 9 mm (takie znaleziono pociski). 
Jednocześnie klub zobowiązał się do wykonania dodatkowych 
zabezpieczeń na strzelnicy. Odbyło się również spotkanie pre-
zesów ZWiK i COLT, którego przedmiotem było bezpieczeństwo 
pracowników oczyszczalni ścieków w kontekście funkcjonowania 
strzelnicy. O ponownym wznowieniu zajęć strzeleckich z udzia-

łem przedmiotowej broni ani Urząd Miejski ani ZWiK nie zostali 
poinformowani. 
O kolejnym fakcie pojawienia się pocisków na terenie oczysz-
czalni ścieków prezes K. Pękala poinformował burmistrza 
telefonicznie. Podczas tej rozmowy podjęto decyzję o na-
tychmiastowym przekazaniu tych informacji odpowiednim 
służbom, co też ZWiK uczynił. Równocześnie wystosowano 
pismo (GKM7021.2.228.2016) do KS COLT Oława o udziele-
nie informacji dotyczących wznowienia zajęć strzeleckich oraz 
wyjaśnienia faktu pojawienia się kolejnych pocisków na terenie 
oczyszczalni ścieków. 
Pragnę poinformować, że burmistrz nie wydaje decyzji „dopusz-
czającej strzelnicę do użytkowania”, bo nie ma takiego prawa. 
Zgodnie z zapisami art. 47 ustawy z dnia 21 maja 1999r. o broni 
i amunicji (Dz.U.2012.576 j.t. z późn. zm.) burmistrz posiada je-
dynie kompetencje do wydania decyzji administracyjnej zatwier-
dzającej regulamin strzelnicy, który musi być zgodny z Rozpo-
rządzeniem Ministra Spraw Wewnętrznych i Administracji z dnia 
15 marca 2000r. w sprawie wzorcowego regulaminu strzelnicy 
(DZ.U.2000.18.234 j.t z późn. zm.). 21 lipca 2015 r. została 
wydana decyzja zatwierdzająca regulamin strzelnicy.
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Oława 
Dramat w mieszkaniu 

Oławska Prokuratura 
Rejonowa pod koniec 
czerwca skierowała do 
Sądu Okręgowego we 
Wrocławiu akt oskarżenia, 
w którym obwinia młodą 
oławiankę Monikę D. 
o świadome zamordowanie 
38-letniego Rafała F.  
Do zdarzenia doszło nad 
ranem 30 marca ubiegłego 
roku, w tzw. punktowcu 
przy ulicy Żołnierzy Armii 
Krajowej 6

- Usłyszałam krzyk na klat-
ce schodowej, a gdy otworzy-
łam drzwi, zobaczyłam nagiego 
i  zakrwawionego mężczyznę, 
który prosił o  pomoc - rela-
cjonowała nam wówczas są-
siadka. - Chwyciłam za telefon 
i  zadzwoniłam po pogotowie, 
ale zanim przyjechało, on się 
wykrwawił... Do „punktowca” 
szybko przybyli także policjan-
ci, a parę minut później również 
prokurator, który przejął nadzór 
nad śledztwem. Świadkowie 
widzieli mężczyznę i kobietę, 
uciekających z bloku. Policja 
użyła dwóch psów tropiących, 
które złapały ślad, prowadzący 
w stronę pobliskiej rzeki i par-
ku, a potem, poprzez ogródki 
działkowe, w rejon osiedla So-
bieskiego. Około godziny 9.00 
policjanci zatrzymali osoby, 
zamieszane w sprawę. Okaza-
ło się, że były to dwie młode, 
dwudziestoletnie oławianki, 
już wcześniej notowane przez 
policję, mające kłopoty z pra-
wem. - Wykorzystaliśmy nagra-
nia z  miejskiego monitoringu 
i przeprowadziliśmy rozpozna-
nie operacyjne, które pozwoliło 
nam bezbłędnie wytypować 
uczestniczki zdarzenia - mówił 
naszemu reporterowi funkcjo-
nariusz z oławskiej KPP. 

Potwierdził to Piotr Ga-
werski z  oławskiej Straży 
Miejskiej: - Przekazaliśmy 
policji nagranie z monitoringu, 
obejmujące czas od godziny 
15.00 w  niedzielę, do 6.00 
w poniedziałek rano. Mamy tam 
kamerę, która swoim zasięgiem 
obejmuje także blok nr 6. 

Zatrzymane kobiety ulo-
kowano w aresztach śledczych 
- Monikę D. w  Strzelinie,  
a Annę M. we Wrocławiu. Dzień 
później, 31 marca, przywieziono 
je do Oławy, a  po południu, 
w godzinach od 16.00 do około 
23.00, przesłuchiwano w oław-
skiej Prokuraturze Rejonowej.  
1 kwietnia Sąd Rejonowy 
w Oławie na wniosek prokuratu-
ry, zastosował wobec Moniki D.  
trzymiesięczny areszt tymcza-
sowy. Annę M. natomiast, po 
przeprowadzeniu czynności 
procesowych wypuszczono do 
domu, z nakazem stawiania się 
na wezwanie w prokuraturze lub 
na komendzie policji. 

Zwolniona z aresztu

W połowie czerwca 2015 
oławska prokuratura wystą-

piła do Sądu Okręgowego we 
Wrocławiu o  przedłużenie 
Monice D. aresztu śledcze-
go o  kolejne trzy miesiące, 
bo zdaniem prowadzących 
i nadzorujących śledztwo było 
bardzo prawdopodobne, że 
dokonała zabójstwa Rafała F., 
przy użyciu ostrego narzędzia, 
czyli popełniła czyn zabro-
niony, określony w  artykule 
148 §1 kodeksu karnego, za 
który grozi kara pozbawienia 
wolności na czas nie krótszy 
niż 8 lat i  do 25 lat, a nawet 
dożywotnio. 

Niespodziewanie jednak 
sąd odrzucił wniosek proku-
ratury. Uznał bowiem, że ze 
zgromadzonych dotąd w śledz-
twie materiałów wynika, iż 
Monika D., która przyznała 
się do ugodzenia Rafała F. 
w  szyję ostrym narzędziem, 
w  rzeczywistości broniła się 
przed atakiem tego mężczyzny, 
żądającego od niej seksualnej 
uległości. Postanowienie Sądu 
Okręgowego kilka dni później 
zaakceptował Sąd Apelacyjny, 
do którego odwołała się pro-
kuratura. Pod koniec czerwca 
2015 Monika D. wyszła więc 
na wolność. 

Wykluczona 

To jednak nie oznaczało 
końca jej kłopotów. W śledz-
twie wyszło bowiem na jaw 
wiele okoliczności, z  któ-
rych wynikało, że jest osobą 
niedostosowaną społecznie 
i  uzależnioną od środków 
psychotropowych. Za namową 
członków rodziny oraz obroń-
cy, poddała się terapii odwyko-
wej w jednym ze specjalistycz-
nych ośrodków stowarzyszenia 
„Monar”. Z napisanej tam wła-
snoręcznie tzw. „przyjęciówki” 
wyłania się obraz dziewczy-
ny zagubionej w  codziennej 
rzeczywistości, co w  dużym 
stopniu spowodowane było 
tragiczną śmiercią o  10 lat 
starszej siostry: - A. popełniła 
samobójstwo, skacząc pod 
pociąg, a oławska policja tak 
posprzątała tory, że o godzinie 
drugiej nad ranem trzymałam 
w  dłoni szczękę własnej sio-
stry... - napisała w  podaniu 
o  przyjęcie do ośrodka „Mo-
naru”. Przyznała się też, że jest 
uzależniona od narkotyków, 
pisała o  problemach w  ro-
dzinnym domu i  o kłopotach 
szkolnych: - Wykupiłam sobie 
Liceum Profilowane, żeby mieć 
papierek, ale tak naprawdę 
to szkołę miałam zwyczajnie 
w głębokim poważaniu... 

Monika D. po skończeniu 
jednego z  oławskich gimna-
zjów krótko uczyła się w Tech-
nikum Ekonomicznym, ale po 
dwóch latach rzuciła szko-
łę. Od tego czasu kręciła się 
w  podejrzanym środowisku. 
W  2014 wraz z  przebywają-
cym często w Czechach miesz-

kańcem Oławy uczestniczyła 
we włamaniu do stacji benzy-
nowej w czeskiej miejscowości 
Kratonochy, skąd ukradła m.in. 
gotówkę, losy loteryjne i  pa-
pierosy. Została tam ujęta przez 
miejscową policję, a  potem 
skazana przez czeski sąd na rok 
więzienia w  zawieszeniu na 
trzy lata. Co ciekawe, nie wie 
chyba o tym oławska prokura-
tura - w jej aktach Monika D. 
cały czas występuje jako osoba 
niekarana...

Prokurator oskarża 

Prowadząca śledztwo pro-
kurator Agnieszka Kawalec, 
mimo negatywnego stanowi-
ska sądu w  sprawie przedłu-
żenia aresztu dla Moniki D., 
nie umorzyła sprawy. Zleciła 
przeprowadzenie szeregu dro-
biazgowych czynności i wystą-
piła o przebadanie podejrzanej 
przez biegłych psychiatrów. 
Trwało to bardzo długo, bo 
prawie rok. Biegli wydali tzw. 
„opinię deliktową”, czyli prze-
prowadzoną nie na podstawie 
szpitalnej i  długiej obserwa-
cji wskazanej osoby, lecz na 
podstawie zgromadzonych 
dotąd w  śledztwie materia-
łów. Opinia biegłych trafiła 
do oławskiej prokuratury pod 
koniec marca tego roku. Ponie-
waż nie była zbyt precyzyjna 
i jednoznaczna, zdecydowano 
się powołać nowych biegłych, 
wśród nich znanego wrocław-
skiego psychiatrę. Tym razem 
opinia nie była zbyt korzystna 
dla obwinionej i  w dużym 
stopniu na jej podstawie proku-
rator Kawalec zdecydowała się 
oskarżyć Monikę D. o zabój-
stwo. Akt oskarżenia wpłynął 
do Sądu Okręgowego we Wro-
cławiu 27 czerwca tego roku. 
- Oskarżam Monikę D. o to, że 
30 marca 2015 w Oławie, dzia-
łając w zamiarze pozbawienia 
Rafała F. życia, zadała mu 
cios ostrym kończystym narzę-
dziem, powodując powstanie 
rany kłutej szyi o długości 7 cm 
po stronie lewej z przecięciem 
tętnicy szyjnej i  następowym 
wykrwawieniem oraz zachły-
śnięciem, która była przyczyną 
nagłej gwałtownej śmierci 
pokrzywdzonego, tj. o  czyn 
z art. 148 §1 kk - czytamy we 
wstępie aktu oskarżenia.

W  uzasadnianiu szczegó-
łowo opisano to, co zdaniem 
prokuratury wydarzyło się 
feralnego dnia, 30 marca 2015, 
w bloku nad Oławką: 

„29 marca 2015 ok. godz. 
20.00 Monika D. i Anna M. 
poszły do mieszkania Rafa-
ła F. Spotkanie zainicjował 
pokrzywdzony, który chciał 
przekazać Annie M. odzież dla 
jej dzieci. Obie kobiety przeby-
wały w mieszkaniu pokrzyw-
dzonego do godzin rannych 30 
marca 2015. W pierwszej fazie 
wizyty Rafał F. częstował je 

herbatą oraz wodą mineralną; 
oraz rozmawiał z Anną M. na 
temat ich wzajemnych relacji, 
cała rozmowa przebiegała 
spokojnie. Po zakończeniu 
rozmowy pokrzywdzony kil-
kakrotnie zażył posiadaną 
w  mieszkaniu amfetaminę; 
zaproponował zażycie również 
obu kobietom, ale odmówiły. 
Rafał F. częstował swoich 
gości papierosami, które skrę-
cał na posiadanej maszynce, 
następnie dokonywał przesyła-
nia muzyki za pośrednictwem 
bluetooth pomiędzy aparatami 
telefonicznymi. W  zakresie 
dalszego przebiegu wydarzeń 
występują istotne różnice w re-
lacjach świadka Anny M. i po-
dejrzanej. Z zeznań Anny M.  
wynika, że w  pewnym mo-
mencie Rafał F. zamknął drzwi 
wyjściowe na klucz i rozebrał 
się do naga. Świadek popro-
siła o klucz, po czym wyszła 
do łazienki załatwić potrzebę 
fizjologiczną. Nie mogła z niej 
wyjść, gdyż drzwi zostały 
zablokowane. Mocniejszym 
pchnięciem otworzyła drzwi, 
gdy wbiegła do pokoju zoba-
czyła Rafała stojącego przy 
wejściu; Monika - według re-
lacji świadka - znajdowała się 
kuchni lub bezpośrednio przed 
wejściem do kuchni. Pokrzyw-
dzony krzycząc do świadka, że 
jej nie wypuści pchnął ją na 
łóżko, następnie przeszedł do 
pomieszczenia kuchni, z któ-
rego po chwili wyszedł trzy-
mając w ręku jakiś przedmiot. 
Przesłuchiwana próbowała 
wstać, lecz Rafał F. popchnął 
ją na łóżko i rzucił się na nią, 
w  tym czasie trzymał w ręku 
przyniesiony z kuchni przed-
miot podobny do noża. Położył 
się na przesłuchiwanej, ona 
go odpychała, wówczas praw-
dopodobnie wytrąciła mu ten 
przedmiot z ręki. W tym mo-
mencie podbiegła Monika D.  
i  wbiła pokrzywdzonemu 
w  szyję „coś”, prawdopo-
dobnie ten sam przedmiot, 
który on wcześniej przyniósł 
z  kuchni. Wydobywająca się 
z rany krew ubrudziła świad-
ka i  podłogę. Rafał F. wstał 
z  łóżka, wyszedł na korytarz 
i  zaczął wzywać pomocy. Po 
krótkim czasie świadek i Mo-
nika D. uciekły z mieszkania, 
narzędzie zbrodni zabrały ze 
sobą. Uciekały przez działki, 
w trakcie ucieczki podejrzana 
ukryła cześć swojej zakrwa-
wionej odzieży. Dobiegły do 
mieszkania Anety M. - siostry 
świadka, która zawiadomiła 
o  zdarzeniu organy policji. 
W  międzyczasie Monika D. 
i Anna M. uciekły i ukryły się 
na strychu innego budynku. 

Na podstawie wyjaśnień 
podejrzanej Moniki D. usta-
lono, że ok. godziny 21.00 
pokrzywdzony przyniósł z po-
mieszczenia kuchni ostry 
przedmiot z  rączką przypo-

minającą gumę. Podszedł do 
wersalki, gdzie siedziały obie 
kobiety, przykładał im ten 
przedmiot ostrzem do szyi. 
Następnie polecił im wstać 
z wersalki i stanąć w pobliżu 
terrarium. Podejrzana wyja-
śniła, że następnie ma lukę 
w pamięci, kolejny fragment, 
który pamięta to to, że leżała 
całkowicie ubrana na rozło-
żonej wersalce na plecach 
(wcześniej wersalka była zło-
żona) z  rękoma uniesionymi 
nad głową, skrępowanymi 
paskiem koloru ciemnego 
metalową klamrą, na niej 
leżał nagi pokrzywdzony, 
który przytrzymywał ją swoją 
lewą ręką, zaś prawą, w której 
trzymał przedmiot z ostrzem, 
kierował w stronę twarzy le-
żącej obok całkowicie ubranej 
Anny M. Po krótkim czasie 
Rafał F. zaczął ją lizać po 
twarzy i  szyi, włożył prawą 
rękę do jej dżinsów, rozpiął 
body i  zdjął jej biustonosz, 
następnie ponownie włożył 
prawą rękę do dżinsów i fig. 
(...) Słyszała wówczas głos 
Anny M. która znajdowała 
się obok. Zapamiętała też, że 
pokrzywdzony i Anna M. stali 
w pobliżu telewizora i szarpali 
się. Ona miała naciągnięte 
spodnie i figi, nie miała biu-
stonosza, Rafał F. był nagi, zaś 
Anna M. całkowicie ubrana. 
Pokrzywdzony wymachiwał 
trzymanym w ręku przedmio-
tem z ostrzem, drugą ręką ła-
pał je na przemian za ubranie, 
groził pozbawieniem życia. 
One obie krzyczały do niego 
z użyciem słów wulgarnych. 
Po kolejnej luce pamięciowej 
podejrzana wyjaśniła, że za-
pamiętała jak we trójkę stali 
w pobliżu ściany z telewizo-
rem w takiej samej odległości 
od siebie, ona trzymała w ręku 
przedmiot z ostrzem, którym 
wcześniej wymachiwał po-
krzywdzony, a następnie wbi-
ła mu ten przedmiot w szyję. 
Przesłuchiwana nie pamiętała, 
by wyjmowała przedmiot 
z rany; wyjaśniła, że krew wy-
dobywająca się z miejsca ugo-
dzenia, trysnęła jej na twarz 
i ubranie, pokrzywdzony był 
ubrudzony krwią. Odnośnie 

dalszego przebiegu wydarzeń 
wyjaśnienia podejrzanej są 
zbieżne z zeznaniami świadka 
Anny M.”.

Zabiła?!

Prokurator po przesłu-
chaniu świadków z bloku, 
którzy zgodnie zeznawali, że 
nie słyszeli w nocy krzyków 
dochodzacych z mieszkania F. 
oraz po zebraniu materiałów 
dowodowych i  po przepro-
wadzeniu eksperymentu pro-
cesowego, nie uznała wszyst-
kich elementów zdarzenia,  
w wersji opisanej przez Moni-
kę D. i Annę M. za zbieżnych 
z  rzeczywistością. Ważnym 
elementem była siła i  sposób 
zadania ciosu Rafałowi F. Naj-
prawdopodobniej musiał on 
wówczas klęczeć, a więc w ta-
kiej pozycji raczej nie mógł 
być w tym momencie agresyw-
ny. Z  sekcji zwłok wynikało 
także, że jego śmierć nastąpiła 
w fazie eliminacji z organizmu 
amfetaminy, a  więc to też 
przemawia za tym, że nie był 
wówczas agresywny.

Na podstawie opinii z ba-
dań toksykologicznych usta-
lono, że w  zabezpieczonych 
na miejscu zdarzenia cieczach 
nie stwierdzono obecności 
alkoholu etylowego, środków 
odurzających, substancji psy-
chotropowych oraz substancji 
stosowanych w celu ułatwienia 
zgwałcenia.

W  próbkach krwi, pobra-
nych od Moniki D. i Anny M.  
stwierdzono natomiast am-
fetaminę, ale nie było tam 
innych substancji psychoak-
tywnych, alkoholu etylowego 
czy substancji najczęściej 
przyjmowanych celu ułatwie-
nia zgwałcenia. 

Sąd Okręgowy we Wro-
cławiu wyznaczył już pierw-
szy termin rozprawy - na 12 
września tego roku. Monika D.  
odpowiadać będzie z  wolnej 
stopy, bo mimo poważnego 
zarzutu, prokuratura nie wstą-
piła o jej ponowne tymczasowe 
aresztowanie...

Krzysztof A. Trybulski 
ktrybulski@gazeta.olawa.pl

W tym bloku nad Oławką w marcu ubiegłego roku zginął 38-letni 
Rafał F. Prokuratura oskarża o jego zabójstwo 20-letnią Monikę D.
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Prokurator oskarża o zabójstwo
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Cel był prosty. Po pierwsze - 
sprawdzić, jak z Oławy jedzie 
się nad Bałtyk bez zjeżdżania 
z autostrady (A1 i S8). Po 
drugie - nieco odpocząć. Albo 
odwrotnie. 
Autostradowy cel osiągną-
łem w 100%. Po niedawnym 
oddaniu do użytku obwodnicy 
Łodzi wreszcie można wy-
godnie i w miarę szybko do-
trzeć autostradą nad polskie 
morze. Wystarczy tylko wbić 
się na S8 w Oleśnicy (tam 
najlepiej dotrzeć przez Jelcz-
-Laskowice), aby bez zjeż-
dżania z autostrady dojechać 
do Gdańska (ok.550 km). 
Gdy nie ma korków, czyli np. 
w niedzielę rano, można to 
zrobić spokojnie i z przepi-
sową prędkością w nieco 
ponad pięć godzin (niestety, 
za płatny odcinek zdzierają 
aż 30 zł w jedną stronę!). 
Dla tych, którzy jeżdżą do 
Lubiatowa, a wciąż sporo jest 
takich w naszym powiecie, 
dobra wiadomość jest taka, 
że bez korków na obwodnicy 

Trójmiasta spokojnie można 
dotrzeć na miejsce w mniej 
niż 7 godzin. Oczywiście 
szaleńcy mają teraz okazję, 
by dotrzeć jeszcze szybciej, 
ale nie polecam. Jednak kró-
ciutki postój co 2-3 godziny 
to dobre przyzwyczajenie. 
I bezpieczne.
Drugi lipcowy cel, czyli jed-
nak jakiś odpoczynek, okazał 
się znacznie większym 
wyzwaniem, praktycznie 
niewykonalnym. Bo z wielkiej 
i małej beczki waliło. 
Z ogromnej najpierw gruch-
nął zamach w Nicei, więc 
klimat mało wakacyjny, zaraz 
potem nawałnica w naszym 
powiecie, mnóstwo wody 
i powyrywane drzewa, potem 
kolejne strzelaniny w USA, 
do tego nocny pucz w Turcji. 
I czołgi, i śmigłowce, i znów 
niespokojnie, nieprzespana 
noc, grzebanie w sieci w po-
szukiwaniu informacji, które 
mogłyby nieco uspokoić.
Jakby tego wszystkiego było 
mało, doszedł jeszcze atak 

na komendę policji w Armenii. 
Jak tu się oderwać i wypo-
czywać?! No jak?! 

Z małej beczki zaś wypaliły 
moje tradycyjne lipcowe 
odwiedziny w Licheniu, gdzie 
znów mierzyłem się z rado-
sną, acz bolesną, twórczością 
ludowego katolicyzmu, a że 
wzrok wciąż mam dobry, lek-
ko nie było. Gdy już się pod-
nosiłem, dobił mnie news, że 
dobra zmiana dotarła na ry-
nek napojów energetycznych. 
Oto właściciel marki Mordor 
i Super Ruchacz (serio!) 
planuje wprowadzić na polski 

rynek nową markę napoju - 
Żołnierze Wyklęci (jeszcze 
bardziej serio!). Jak tłumaczy 
szef firmy, produkt jest skiero-
wany do „ludzi, którzy chodzą 
w patriotycznych podkoszul-
kach” i obklejają swoje auta 
motywami z niedźwiedziem 
Wojtkiem. Liczy na sprzedaż 
żołnierskiej energii w puszce 
także osobom, które... „często 
chodzą na stadiony”. Do tego 
wszystkiego zachciało mi się 
gofra znad morza. Wcześniej 

jakoś przebolałem małą kawę 
na stacji benzynowej przy 
autostradzie - za 7 zł! Gdy 
jednak za gofra zawołali 12 zł 
(bo bita śmietana 3 zł, jagody 
3 zł, polewa 3 zł itd.), nie 
dałem rady. 
Nie, no w takich warunkach 
o odpoczynku nie ma mowy. 
Wróciłem do redakcji, by 
oddać się temu, co zwy-
kle. Wakacje odłożyłem na 
później. Teraz muszę być na 
posterunku.

Szybki i krótki wyjazd

Smaczna była, ale...

Ma trwać do końca listo-
pada, a zaczął się przed 
początkiem marca. Taki 
jest terminarz remontu 
oławskiego wiaduktu, ale 
może szybciej się skończy? 
Przecież pogoda nie nękała 
wykonawców długotrwałymi 
deszczami, więc można 
liczyć na skróty. 
Właśnie teraz mija czaso-
wy półmetek tej inwestycji. 

Przed nią przestrzegano 
oławian, zapowiadając 
utrudnienia, związane 
z ruchem pojazdów jednym 
pasem, na zmianę w obie 
strony. 
Rzeczywiście tworzyły się 
w szczytowych godzinach 
długie kolejki i wielkie 
karawany przez miasto, 
na skrzyżowaniach ze 
światłami. Na szczęście 

nie były potrzebne kara-
wany cmentarne, a rzadko 
karetki pogotowia, gdy przy 
wzmożonym ruchu ktoś 
kogoś stuknął na miejskiej 
trasie. Piesi przyzwyczaili 
się do wzmożonego ruchu 
i byli ostrożniejsi, jednak 
rowerzyści ostro narzekają. 
Bo jazda obok samocho-
dów stojących w korkach, 
na trasie przelotowej przez 

miasto - to duże ryzyko. 
Pomstują na rządzących, 
że z samochodu nie widzieli 
niebezpieczeństwa w prze-
ciskaniu się cyklistów, 
szczególnie obok wielkich 
tirów. A wystarczyło wy-
znaczyć na chodnikach 
możliwość legalnej jazdy na 
dwóch kółkach i apelować 
o ostrożność. 
Jest również zagadką, czy 
po remoncie wiaduktu ro-
werzyści będą musieli nadal 
lawirować wąską jezdnią, 
między samochodami. 
W trosce o bezpieczeństwo 
warto i o tym pomyśleć. 
Z myśleniem może być 
problem, bo przecież mamy 
szczyt urlopowy, a spece od 
decyzji i malowania pasów 

na chodnikach też maja 
prawo do wypoczynku. 
W pierwszej połowie lipca 
wyraźnie skróciły się mo-
toryzacyjne kolejki, z obu 
stron wiaduktu. Kierowcy 
tirów też korzystają z urlo-
powej kanikuły, a autobusy 
turystyczne prują autostra-
dą, omijając miasto. Małe 
cztery kółka nie są aż tak 
groźne, zresztą sprytniejsi 
kierowcy skręcają w Godzi-
kowicach na Jaczkowice 
i ulicę Kilińskiego, bez 
wyczekiwania na zielone 
światło. Oławianie przywykli 
do tych niedogodności, nie 
było innej rady; cierpliwie 
oczekują końca general-
nego remontu. To już tylko 
cztery miesiące odmła-

dzania mostu nad torami, 
po których śmigają śliczne 
pociągi pendolino. Potem 
powróci na drogę krajową 
ruch dwukierunkowy, co jed-
nak nie zwiększy ogólnego 
poziomu bezpieczeństwa, 
na trasie przelotowej przez 
miasto. To może sprawić 
oławska obwodnica, która 
wciąż jest w planach i w ma-
rzeniach. A gdyby udało się 
je spełnić za trzy lata, byłby 
to piękny prezent dla oła-
wian, na jubileusz 45-lecia 
wiaduktu. Nie chcemy złota 
pięć lat później - wystarczy 
betonowa obwodnica, i to 
jak najszybciej!

Odmładzanie staruszka
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Jerzy 
Kamiński

Edward 
Bykowski

ebykowski@gazeta.olawa.pl
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Wrocław/Oława 
Sukcesy 

Półfinał 54. Ogólnopolskiego 
Młodzieżowego Konkursu Fila-
telistycznego zakończył się dla 
młodych oławskich filatelistów 
niemałymi osiągnięciami

Po raz kolejny wzięli 
udział w  półfinale tego kon-
kursu, który odbywa się już 
od dziesięciu lat w ZSP nr 18 
we Wrocławiu. Temat tego-
rocznej edycji brzmiał „Dolny 
Śląsk zaprasza w  Sudety”. 
Zajęli wysokie lokaty. 

W grupie szkół podsta-
wowych drugie miejsce za-
jęła Sandra Biały ze Szkoły 
Podstawowej nr 2, czwarte 
- Dżesika Szczepaniec z  tej 
samej szkoły, piąte - Radosław 

Litwin, a  szóste ex aequo 
Jan Wyrwas i  Ignacy Wach 
- wszyscy ze Szkoły Podsta-
wowej nr 1 w Oławie. 

W grupie szkół gimna-
zjalnych podium należało do 
oławskich uczniów. Zwy-
ciężyła Jagoda Hanuszewicz 
z  Gimnazjum nr 1, drugie 
miejsce zajął Mikołaj Rura 
z Gimnazjum nr 3, a trzecie - 
Patrycja Łyszcz z Gimnazjum 
nr 1. 

W konkursie plastycznym 
na projekt znaczka pocztowe-
go na trzecim miejscu uplaso-
wała się Sandra Biały. Jagoda 
Hanuszewicz reprezentowała 
oławskich filatelistów w  fi-
nale ogólnopolskim konkursu 
w  Krzeszowie, gdzie zajęła 
szóstą pozycję.

Opr.: (MON) Jagoda Hanuszewicz - laureatka konkursu
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Oława 
Pytania 

Z szacunkowych wyliczeń 
oławskiego samorządu 
wynika, że po zmianach 
w systemie oświaty miasto 
straci sporą część subwencji 
oświatowej. To niejedyne 
zapowiadane zmiany

Sprawa jes t  świeża , 
a  szczegółów wciąż brakuje. 
O zapowiadane zmiany i  ich 
wpływ na oławski samorząd 
pytała na sesji Rady Miej-
skiej radna Elżbieta Wojdyła 
(BBS). 

Na razie samorządy nie 
otrzymały żadnych oficjal-
nych dokumentów, docierają 
do nich jedynie pewne sygna-
ły, a te są raczej niepokojące. 

Zmiany mają rozpocząć 
się w  2017 roku. Uczniowie 
od tego czasu będą się uczyli 
w  cyklach 4-letnich. Szko-
ła podstawowa zmieni się 
w  szkołę powszechną. Naj-
pierw nauka wczesnoszkolna 
w  klasach I  - IV, następny 
etap obejmie klasy V - VIII. 

Po ośmioklasowej szkole 
uczniowie będą wybierali 
dwustopniową szkołę zawo-
dową, czteroletnie liceum lub 
pięcioletnie technikum. 

Zas tępca  burmis t rza 
Małgorzata Pasierbowicz 
tłumaczyła, że wygaszanie 
gimnazjów będzie trwało 3 
lata. Skutki finansowe dla 
samorządu będą ogromne, 
ponieważ trzeba będzie prze-
nieść dzieci z edukacji wcze-
snoszkolnej do budynków 
gimnazjów i dostosować je do 
tego (wymiana sanitariatów, 
zmiana wyposażenia, ponow-
ne uruchomienie stołówek). 
Największym sprawdzianem 
dla funkcjonowania oświaty 
po reformie będzie czas, gdy 
zupełnie wygasi się gimnazja, 
a do liceów i techników trafi 
po VIII klasie około 300 no-
wych uczniów. 

- Szacujemy, że stracimy 
około 1,5 mln zł na subwencji 
oświatowej - mówiła wice-
burmistrz Pasierbowicz. - Nie 
mówię o  innych wydatkach, 
które wiążą się z reformą, na 
przykład nowa podstawa pro-
gramowa czy nowe książki... 

(MON)

Reforma oświaty 
będzie kosztowna

Oława 
Sygnały 

Gryzonie pojawiły się w oko-
licach ulicy Baczyńskiego, 
ale właściciele domów muszą 
sobie z nimi radzić sami

Kto ma odszczurzać mia-
sto? To zależy. Sprawę poru-
szono na niedawnej sesji Rady 

Miejskiej. Radny Paweł Gwiaz-
dowicz zaniepokojony głosami 
mieszkańców prosił, aby miasto 
przeprowadzając odszczurzanie 
wzięło pod uwagę ulice Ba-
czyńskiego, Oleandry, Szkolną 
i okolice. Szczury wchodzą tam 
ludziom do domów. 

Bogdan Jazienicki, naczel-
nik Wydziału Gospodarki Ko-
munalnej Urzędu Miejskiego, 
zna problem szczurów w tym 
rejonie. Tłumaczył, że gmina 
nie ponosi kosztów deratyza-
cji na prywatnych posesjach. 
Zdaniem radnego Gwiazdowi-

cza na osiedlu Baczyńskiego 
ulice są miejskie więc miasto 
powinno je odszczurzyć. 

Naczelnik Jazienicki za-
pewnił, że tereny komunalne 
są odszczurzane, a w niektó-
rych miejscach założono tzw. 
„punkty wabikowe”.  (MON)

Szczury są w rejonie szpitala
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Jagoda i inni bardzo wysoko
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Miłonów 
Kontrowersje 

Mieszkańców zaniepokoił los 
kasztanowców na cmentarzu 
parafialnym. Okazuje się, że 
nie są na tyle duże, żeby je 
objąć ochroną

Na cmentarzu w Miłono-
wie rosną cztery takie drzewa. 
W lecie zapewniają przyjem-
ny cień, a  jesienią dużo liści 
do sprzątnięcia. Niektórzy 
mieszkańcy nie wyobrażają 
sobie, że może istnieć cmen-
tarz bez drzew. Czytelnik 
zasygnalizował nam, że po-
dobno te kasztanowce mają 
być wycięte.

Stanisław Jaśnikowski, 
zarządzający cmentarzem na 
zlecenie proboszcza parafii 
Św. Mikołaja w Wierzbnie, nic 
nie wie na ten temat. - Nikt się 
do mnie ze sprawą drzew nie 
zgłaszał - wyjaśnia. Natomiast 
ks. proboszcz Jan Baszak 
twierdzi, że parafia i  rada 
sołecka wystosowały pismo 
do gminy, z prośbą o objęcie 
ochroną tych drzew, a  nie 
o  wycinkę. - Zależy nam na 
ochronie tych kasztanowców 
- podkreśla.

Pismo proboszcza i  rady 
sołeckiej wpłynęło do Urzędu 
Gminy w Oławie 11 grudnia 
2014, z prośbą o wciągnięcie 
do rejestru zabytków po-

mników przyrody czterech 
kasztanowców, rosnących na 
cmentarzu parafialnym w Mi-
łonowie. W  piśmie podkre-
ślono, że drzewa są w dobrej 
kondycji i  stanowią ozdobę 
cmentarza. W  odpowiedzi 
Urząd Gminy wyjaśnił, że 
23 grudnia przeprowadzono 
wizję terenową na cmentarzu 

w  Miłonowie. Stwierdzono, 
że to są kasztanowce zwy-
czajne i nie spełniają wymogu 
o obwodzie pnia 300 cm, co 
umożliwiałoby uznanie tych 
drzew za pomniki przyrody. 
Na trzech kasztanowcach 
stwierdzono również wystę-
powanie gatunku chronionego 
- bluszczu pospolitego. Gmina 

podkreśla, że będzie prowa-
dzona obserwacja stanu zdro-
wotnego gałęzi w  koronach. 
Te, które uschną i podeschną, 
zostaną przycięte, zgodnie 
z ustawą o ochronie przyrody.

(AnKa)

Nie chcą wyciąć,  
a będą chronić!

Ksiądz Jan Baszak również chce chronić te drzewa

(K
A

T)

Zbyt mały obwód pni drzew nie pozwala na ich ochronę
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POWIAT 
Pomóż 

Kto wie, co się stało z tym 
psem? Gdzie teraz jest? 
Na tego, kto go znajdzie 
bądź wskaże miejsce  
pobytu, czeka nagroda  
- 1000 zł.

- Biały maltańczyk, sa-
miec, sześcioletni, zaginął 5 
lipca - napisała do nas Czy-
telniczka, jego właścicielka. 
- Podejrzewamy, że został 
skradziony lub ktoś go sobie 
przywłaszczył. 

Pies zaginął z  posesji 
w okolicach Nowego Otoku, 
ul. Rubinowa. 

- W  dniu, kiedy zagi-
nął, nie był ostrzyżony, nie 

miał przebarwień w okolicy 
oczu - mówi właścicielka. 
- Wszyscy za nim tęsknimy, 
a zwłaszcza dzieci. Jeśli twój 
sąsiad nagle ma takiego psa, 
a nigdy wcześniej nie miał, 
prosimy o kontakt. 

Pies ma bliznę na bocz-
nej części brzucha. Telefony 
kontaktowe: 509052855 lub 
693377300.

(ck)

Gdzie on jest?

oława

 11 VII 	 - Ludmiła Mesjasz 	 - ur. 1940
 16 VII 	 - Stansiław Stempin 	 - ur. 1941
 17 VII 	 - Stanisław Ziemba 	 - ur. 1954
 18 VII 	 - Kazimierz Tymecki	 - ur. 1956

Jelcz-Laskowice

 18 VII 	 - Stanisław Grubiński 	 - ur. 1952

„Cenna jest w oczach Pana śmierć jego przyjaciół”
Bardzo dziękujemy wszystkim, którzy uczestniczyli 

we Mszy Świętej oraz pogrzebie

Śp. Ludmiły Mesjasz
Córka z rodziną

Serdeczne podziękowania wszystkim uczestnikom 
ostatniego pożegnania 

śp. Tadeusza Stefaniuka 
za pamięć oraz modlitwę składa rodzina
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Odeszli
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Powiat 
Szansa dla młodych? 

Masz firmę, potrzebujesz 
pracownika, ale nie chcesz 
mu płacić z własnej kieszeni? 
Teraz możesz dostać pienią-
dze na utworzenie stanowiska 
pracy, ale musisz spełniać 
pewne warunki

Na początku 2016 roku 
ruszył program „Praca dla 
młodych”. Powiatowe urzę-
dy pracy na Dolnym Śląsku 
w  pół roku rozdysponowały 
ponad 28 milionów złotych, 
co dało pracę dla 1,7 tys. 
osób. Do kogo jest skierowana 
ta propozycja? Zapytaliśmy 
w oławskim Urzędzie Pracy. 
- To program dla osób do 
30. roku życia, w  pierwszej 
kolejności z  tego programu 
mogą korzystać ci, którzy po 
raz pierwszy podejmują pra-
cę - mówi Aneta Hawryluk, 
zastępca dyrektora Powiato-
wego Urzędu Pracy w Oławie. 
- Pracodawcy z  tego tytułu 
mogą zawrzeć umowę ze sta-
rostą, gdzie przez pierwszy 
rok będą mieli refundowane 
wynagrodzenie. Podpisujemy 
umowy z tymi, którzy zatrud-
niają osoby za minimalne 
wynagrodzenie - 1800 złotych 
brutto. W  ciągu roku praco-
dawca może otrzymać około 
26 tysięcy złotych zwrotu. 

Taka umowa jest zawiera-
na na 24 miesiące, przez rok 
koszty utrzymania pracowni-

ka są zwracane, ale trzeba pa-
miętać o jednym - pracodawca 
zobowiązuje się, że utrzyma to 
stanowisko przez kolejny rok 
i będzie płacił zatrudnionemu 
z własnej kieszeni. - Na lata 
2016-2018 dla naszego po-
wiatu przyznano decyzją mi-
nistra rodziny, pracy i polityki 
społecznej 4.739.400 złotych. 
Z  tego na obecny rok mamy 
1.184.800 złotych - dodaje 
Aneta Hawryluk

Ile osób już skorzysta-
ło? Według statystyk udo-
stępnionych przez rzecznika 
prasowego Dolnośląskiego 
Wojewódzkiego Urzędu Pra-
cy, niewiele. Nasz powiat jest 
na szarym końcu listy. Do 
czerwca z  programu „Praca 
dla młodych” skorzystało 
w powiecie oławskim 17 osób, 
natomiast dla porównania 
w  powiecie milickim - 32 
osoby, w  powiecie oleśnic-

kim 107 osób, w strzelińskim 
38 osób. Powiat oławski do 
tej pory z  kwoty 1,18 mln 
złotych wykorzystał niewiele 
ponad 219 tysięcy złotych. 
Dlaczego tylko kilkanaście 
osób zdecydowało się w  to 
wejść? Czy akcja jest za mało 
nagłośniona? - Program jest 
realizowany od stycznia, 
a pierwsze umowy podpisano 
u nas w marcu - mówi Hawry-
luk. - To nie jest tak, że ludzie 
nie wiedzą o tym. Pracodawcy 
interesują się i pytają o szcze-
góły. Przychodzą do mnie, 
zapoznają się z  warunkami 
programu, ale nie wszyscy 
chcą z  tego od razu skorzy-
stać, bo trzeba pamiętać, 
że pracodawca tu nie tylko 
bierze, ale musi się wywiązać 
z umowy i utrzymać utworzo-
ne stanowisko pracy. Rok ma 
refundowany, ale kolejne 12 
miesięcy to dla niektórych 
obciążenie, bo trzeba płacić 
za takiego pracownika. 

Hawryluk dodaje,  że 
wciąż większym zaintere-
sowaniem cieszą się staże. 
Pracodawcy chętniej korzy-
stają z tej formy zatrudnienia., 
dlatego PUP w Oławie będzie 
zachęcał, aby po zakończeniu 
umowy stażowej, zatrudniać 
pracownika korzystając wła-
śnie z  programu „Praca dla 
młodych”. - To dobra forma 
dla chcących zatrudniać na 
czas nieokreślony - dodaje 
Hawryluk.

(AH)

Daj pracę, a przez rok pensję zapłacą za ciebie

Aneta Hawryluk, zastępca dyrektora PUP w Oławie zachęca do 
korzystania z programu „Praca dla młodych”
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Co będzie, jeśli pracodawca przystąpi do programu, 
a nie wywiąże się z warunków umowy? 

Musi zwrócić przyznane wcześniej pieniądze. 
Więcej szczegółów można znaleźć na stronie 

internetowej www.pup-olawa.pl, tu również można 
pobrać niezbędne druki. Wszelkie informacje na 

temat programu „Praca dla młodych” uzyskasz też 
bezpośrednio w PUP w Oławie

Jakie warunki trzeba spełniać,  
aby skorzystać z refundacji?

* Umowy nie będą zawierane z pracodawcami, 
u których 6 miesięcy przed złożeniem 
wniosku nastąpiło zmniejszenie zatrudnienia 
z przyczyn dotyczących zakładu pracy lub 
mają ogłoszoną upadłość i likwidację 
stanowisk z przyczyn ekonomicznych. 

* Pomoc nie będzie udzielona pracodawcom, 
którzy zalegają z płaceniem składek w ZUS- ie,  
czy podatku w Urzędzie Skarbowym.

* Pomoc jest udzielana tym, którzy co 
najmniej przez 6 miesięcy prowadzą 
działalność. 
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strona dofi nansowana 
z budżetu miasta Oławy

W INTERNECIE:
www.um.olawa.pl  
poczta elektroniczna: 
olawa@um.olawa.plBiuletyn Informacji Publicznej www.bip.um.olawa.pl

OŁAWIEURZĄD 
MIEJSKI

W 

W przerwie między minionym a kolejnym rokiem szkolnym nie ma ciszy i spokoju 
w placówkach oświatowych podległych Urzędowi Miejskiemu w Oławie. 
Odpoczywają co prawda uczniowie i nauczyciele, ale za to intensywnie pracują 
tam budowlańcy...
 

W Szkole Podstawowej nr 1 prowadzona jest termomodernizacja budynku „B”, 
zaś w Szkole Podstawowej nr 8 remontowane są sanitariaty. Natomiast to, co dzieje się 
w innych miejskich obiektach edukacyjnych, pokazujemy na załączonych fotografi ach:

Wakacyjne remonty oświatowe

Trwa termomodernizacja budynku Szkoły Podstawowej nr 2. Gmina Miasto Oława stara się 
o dofi nansowanie inwestycji ze środków Unii Europejskiej

Trwają intensywne prace przy budowie boiska wielofunkcyjnego wraz z terenami rekreacyjnymi, 
przy Szkole Podstawowej nr 5

Rondo na skrzyżowaniu 
ulic 3 Maja i generała 
Władysława Sikorskiego 
otrzymał nazwę 
„Rondo Kresowe”, nadaną 
29 grudnia 2015r., przez 
Radę Miejską w Oławie

W nawiązaniu do rocznicy 
„rzezi wołyńskiej”, w której 
nacjonaliści ukraińscy zamor-
dowali w 1943 roku tysiące 
Polaków, 11 lipca odbyła się 
tam uroczystość odsłonięcia 

i poświęcenia tablicy. Upa-
miętnia ona Kresowian, osie-
dlonych na ziemi oławskiej po 
drugiej wojnie światowej, wy-
gnanych z utraconych Kresów 
Wschodnich, a także ofiary 
banderowców. Czci również 
pamięć bohaterów i wielkich 
Polaków z ziem kresowych. 
Tablicę poświęcił ks. dziekan 
Janusz Gorczyca, a odsłonili 
Edward Bykowski i Tadeusz 
Zawer - seniorzy z oławskiego 
Stowarzyszenia Miłośników 

Kresów Wschodnich, któ-
re było inicjatorem nadania 
rondu tej nazwy. Uroczystość 
odbyła się dzięki współpracy 
samorządów miasta i gminy 
Oława, gminy Domaniów oraz 
powiatu oławskiego. 

Dziękujemy wszystkim, 
którzy przyczynili się do zor-
ganizowania tej uroczystości, 
dziękujemy także mieszkań-
com i gościom - za uświet-
nienie swoją obecnością tego 
wydarzenia.               (UM)

Przybyłych przywitał Tadeusz Kułakowski - prezes Stowarzyszenia Miłośników Kresów Wschodnich. 
Pierwsza z lewej - prowadząca uroczystość Anna Ślipko - dyrektor oławskiego Centrum Sztuki
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Będzie jaśniej 
i bezpieczniej

Rozpoczęto montaż słupów wraz z oprawami oświetleniowymi 
wzdłuż ciągu pieszo-rowerowego w Nowym Otoku
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Z powodu urlopu pracowników 
kasa Urzędu Miejskiego 
będzie nieczynna od 25 lipca 
do 19 sierpnia br.

Wszelkie należności na rzecz gminy 
miejskiej Oława, bez ponoszenia 
dodatkowych kosztów można wpłacać 
w oławskim Banku Spółdzielczym, 
na konta Urzędu Miejskiego: 
* 49 9585 0007 0010 0016 
7716 0028 (rachunek bankowy dla 
podatków i opłat lokalnych oraz opłat 
skarbowych)
* 88 9585 0007 0010 0016 
7716 0005 (rachunek bankowy 
dla czynszów za lokale mieszkalne 
i użytkowe)

(UM)

Wpłaty w BS

Przybyłych przywitał Tadeusz Kułakowski - prezes Stowarzyszenia Miłośników Kresów Wschodnich. 

Odsłonięcie pamiątkowej tablicy

Na osiedlu 
zaodrzańskim 
widać już 
pierwsze efekty 
prowadzonych 
prac przy budowie 
dróg

Inwestycja reali-
zowana jest w no-
watorskim systemie 
Partnerstwa Pu-
bliczno-Prywatnego 
(tzw. PPP).

(UM)

Nowe drogi na Zaodrzu

Fot.: arhiwum UM Oława

Przed wakacyjną przerwą 
w działalności „Klubu 
Seniora”, jego członkowie 
uczestniczyli w wycieczce 
rowerowej do Ryczyna

Nie zważając na złą 
pogodę, kilkunastu seniorów 
13 lipca wyruszyło w trasę. 
Pozostali klubowicze do-
tarli na miejsce zbiórki sa-
mochodami. O bezpieczeń-
stwo rowerzystów na dro-

dze zadbała oławska firma 
„Autoliv”, przekazując spe-
cjalne kamizelki odblaskowe. 
„Klub Seniora” funkcjonuje 
w Oławie od marca 2016 roku. 
Na spotkania, które odbywa-
ją się dwa razy w tygodniu 
w  „Parnasie”, przychodzi kil-
kadziesiąt osób. Zajęcia koor-

dynowane są przez animatora, 
zatrudnionego przez Urząd 
Miejski w Oławie. Powstanie 
klubu jest odpowiedzią na 
potrzeby lokalnego społe-
czeństwa oraz doskonałym 
narzędziem do pobudzania ak-
tywności i integracji społecznej 
osób w wieku 65+.

„Pora dla seniora”

Uczestnicy wyprawy rowerowej do grodziska ryczyńskiego
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(UM)
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OŁAWA 
Nie jest źle 

Ze sprawozdania Rady 
Społecznej ZOZ-u wyni-
ka, że szpital osiągnął za 
ubiegły rok dodatni wynik 
finansowy. W uzyskaniu 
jeszcze lepszego może po-
moc zmiana sposobu podej-
ścia Ministerstwa Zdrowia 
do szpitali powiatowych

Członkowie Rady Spo-
łecznej, wśród których są 
przedstawiciele lokalnych 
samorządów, dobrze oceniają 
szpital, gorzej działania mini-
sterstwa.

W 2015 roku ZOZ Oła-
wa osiągnął przychody netto 
w wysokości 38 453 499 zł. 
Są one wyższe od tych, osią-
gniętych w 2014, o 8,3%. 
Wynik finansowy na dzia-
łalności gospodarczej wy-
niósł 1 341 639 zł (netto). 
- Mając na względzie trudną 
sytuację szpitali powiatowych, 
spowodowaną m.in. niską 
wyceną punktu za procedury 
medyczne, wynik ten należy 
uznać za dobry, tym bar-
dziej, że koszty amortyzacji 

w ZOZ są wysokie i wynoszą 
2 246 461 zł za rok 2015 - czy-
tamy w sprawozdaniu Rady 
Społecznej. 

Narodowy Fundusz Zdro-
wia do tej pory nie zapłacił 
za nadwykonania z lat 2013 
- 2014. Jest to ok. 3 mln zł. 
W styczniu 2016 NFZ zapłacił 
30% wartości nadwykonań za 
lata 2011 - 2012, w wysokości 
1 021 880 zł. 

- Pomimo osiągnięcia do-
brego wyniku finansowego, 
sytuacja SP ZOZ Oława jest 
ciągle niełatwa, wymagają-
ca stałego monitorowania 
- mówił ma czerwcowej sesji 
Rady Powiatu przewodniczą-
cy Rady Społecznej i Rady 
Powiatu Józef Hołyński. 
- Zobowiązania systematycz-
nie się zmniejszają, lecz wciąż 
są wysokie. Łączna kwota zo-
bowiązań na dzień bilansowy 

wynosi 11 726 227 zł, z czego 
- 6 023 309 zł to zobowiąza-
nia z tytułu restrukturyzacji 
i modernizacji prowadzonej 
w latach ubiegłych. 

W szpitalu trwa budowa 
oddziału intensywnej opieki 
medycznej, ma być otwarty 
w przyszłym roku. Potrzebny 
jest remont dwóch innych 
oddziałów, ale decyzja jest 
odwlekana z powodu braku 
pieniędzy. 

Przewodniczący Hołyński 
uznał ubiegły rok za umiar-
kowanie dobry dla placówki. 
Najważniejsza jest zmiana 
resortu zdrowia w stosunku 
do funkcjonowania szpitali 
powiatowych, które odgrywa-
ją ważną rolę w zapewnieniu 
opieki zdrowotnej pacjentom 
z małych ośrodków, a są nie-
dofi nansowane.

(MON)

Szpital uzyskał niezły wynik fi nansowy, ale szpitale powiatowe 
są w trudnej sytuacji
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OŁAWA 
Przed nowym rokiem 

Wakacje to najlepszy czas 
na poprawienie wyglądu 
i funkcjonalności szkół 
i placówek oświatowych

Największą inwestycją 
jest termomodernizacja bu-
dynku oraz modernizacja ka-

nalizacji zewnętrznej Szkoły 
Podstawowej nr 2 przy ul. 
Rybackiej. Prace przy ze-
wnętrznej elewacji budyn-
ku mają być kontynuowane 
także we wrześniu. Boisko 
wielofunkcyjne i teren re-
kreacyjny - to inwestycje 

prowadzone w Szkole Pod-
stawowej nr 5. 

Remonty pomieszczeń 
sanitarnych prowadzone są 
w Zespole Szkolno-Przed-
szkolnym nr 1, naprawa ścian 
i stropodachu - w Szkole Pod-
stawowej nr 1.

Szkoły w remontach
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Umiarkowanie dobrze oceniają 
działalność szpitala

(MON)
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URZ¥D MIASTA I GMINY

JELCZ-LASKOWICE
strona dofinansowana 

z budżetu miasta i gminy 
Jelcz-Laskowice

www.jelcz-laskowice.pl  
um.info@jelcz-laskowice.pl
facebook.com/JLstronaoficjalna

Biuletyn Informacji Publicznej 
http://www.um.jelcz-laskowice.finn.pl/

informacje

Złoto na 50 metrów motyl-
kiem i drugi czas w historii 
polskiego pływania 14-latek 
na tym dystansie. Zosia 
Raszczuk z Manty Jelcz-La-
skowice odniosła sukces na 
mistrzostwach Polski

Od 8 do 10 lipca w Olsz-
tynie odbyły się Mistrzostwa 
Polski Juniorów Młodszych 
14 lat. W zawodach rywalizo-
wało ponad 600 zawodników 
ze 150 klubów z całego kraju. 
W tym elitarnym gronie zna-
leźli się również, pod opieką 
trenera Romana Żerka, pływa-
cy z jelczańskiego klubu Man-
ta: Aleksandra Mruk, Maja 
Muszyńska, Zofia Raszczuk, 
Aleksandra Szymkowiak, 
Joanna Zoglowek, Michał 
Aleksandrowicz, Szymon 
Gilżyński oraz Jan Wilgosz.

Największy sukces odnio-
sła Zosia Raszczuk, zdobywa-

jąc złoty medal na dystansie 
50 m stylem motylkowym. 
Uzyskała tytuł mistrzyni Pol-
ski, osiągając jednocześnie 
drugi czas w historii polskie-
go pływania wśród 14-latek 
na tym dystansie. „Dwóch 
dziesiątych sekundy zabrakło 
do pobicia rekordu Polski 
w  konkurencji 50m stylem 
motylkowym Zofii Rasz-
czuk. Pływaczka UKP Manta 
Jelcz-Laskowice jako jedy-
na złamała w  finale barierę 
29 sekund, uzyskując rezul-
tat 28.60 i  poprawiając dziś 
swój rekord życiowy w sumie 
o 1,18 sekundy” - pisał portal 
Megatiming. 

Do tego osiągnięcia Zo-
sia dołożyła srebrny medal 
na 200m stylem zmiennym 
oraz brązowy na 100m mo-
tylkiem.

Wysokie wyniki odnoto-
wali Joanna Zoglowek i Szy-
mon Gilżyński. Asia uzyskała 
na 50 m stylem klasycznym 
14. miejsce w kraju, a na 200 
m stylem zmiennym 17. miej-
sce. Szymon zajął w  swojej 
koronnej konkurencji 50 m 
stylem motylkowym 7. miej-
sce. Tym startem potwierdził, 
że należy do krajowej czo-
łówki delfinistów. Na 100 m 
motylkiem był 19. 

Kolejny dobry wynik przy-
niosła sztafeta 4 x 100 m stylem 
zmiennym dziewcząt. Pływacz-
ki z Manty zajęły czwarte miej-
sce w Polsce. W klasyfikacji 
generalnej drużyna z  Jelcza-
-Laskowic uplasowała się na  
14. miejscu na 150 klubów.

- Bardzo cieszy mnie po-
stawa całej grupy - podsu-
mowuje trener Roman Żerek  

- Z każdymi kolejnymi zawo-
dami obserwuję, jak stają się 
coraz silniejszym zespołem. 

To nie tylko ciężko trenujący 
pływacy, ale i  zgrana gru-
pa przyjaciół, która dzięki 

wzajemnemu wsparciu jest 
w stanie coraz więcej osiągać.

(mas)

Zosia Raszczuk mistrzynią Polski

Juniorzy młodsi z Jelcza-Laskowic udowodnili, że liczą się w kraju
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W sobotę, 30 lipca,  
o godz 19.00 w kościele  
św. M.M.Kolbego odbędzie 
się koncert organisty Łukasza 
Ramonka i flecisty Krzysztofa 
Domańskiego. Muzycy 
zaprezentują repertuar od 
Jana Sebastiana Bacha po 
Ennio Morricone

Specyficzny charakter 
festiwalu „Optima musica 
Dei donum” w  Jelczu-La-
skowicach polega na współ-
brzmieniu organów jako 
instrumentu przewodniego 
z  innymi instrumentami to-
warzyszącymi oraz śpie-

wem solistów. Celem jest 
ukazanie piękna kameralnej 
muzyki organowej, zarówno 
wśród melomanów, muzy-
ków profesjonalnych, jak 
i amatorów. Takie działania 
wspierają twórczość muzy-
ków i kompozytorów.

W tym roku zaszczyt-
ną funkcję dyrektorów arty-
stycznych festiwalu pełnią 
równorzędnie Jan Drozdo-
wicz - organmistrz, członek 
Światowej Federacji Budow-
niczych Organów oraz Łukasz 
Romanek - muzyk, pedagog, 
wicedyrektor Metropolitalne-
go Studium Organistowskiego 
we Wrocławiu, którzy przygo-
towali program z wielką sta-

rannością i dbałością o wysoki 
poziom artystyczny. 

Łukasz Romanek studio-
wał we wrocławskiej Aka-
demii Muzycznej, a umiejęt-
ności doskonalił na kursach 
interpretacji i  improwizacji 
organowej. Romanek kon-
certuje w  wielu kościołach 
jako solista i  kameralista. 
W  studium organistowskim 
we Wrocławiu prowadzi klasę 
organów oraz zajęcia z  im-
prowizacji i akompaniamentu 
liturgicznego. Ponadto pracuje 
jako organista i dyrygent chó-
ru w parafii św. Maurycego we 
Wrocławiu.

Krzysztof Domański jest 
absolwentem wrocławskiej 

Akademii Muzycznej w klasie 
fletu poprzecznego. Jesz-
cze podczas studiów pełnił 
funkcję pierwszego flecisty 
w  Filharmonii Opolskiej. 
Regularnie koncertuje w Pol-
sce i  za granicą, zarówno 
jako kameralista, jak i  soli-
sta czy muzyk orkiestrowy. 
Domański współpracuje na 
stałe z  Narodowym Forum 
Muzyki we Wrocławiu, jest 
nauczycielem w  PSM im. 
Bukowskiego we Wrocławiu, 
a  także muzykiem w Teatrze 
Muzycznym Capitol. Więcej 
informacji i program koncertu 
na www.mgck-jl.pl

(man)

Od 18 lipca właściciele 
psów z Jelcza-Laskowic 
mają ułatwione sprzątanie 
po swoich pupilach

W centrum miasta stanęło 
6 stacji złożonych z pojemnika 
na odchody i dystrybutora wo-
reczków biodegradowalnych. 
Miejsca instalacji pojemni-
ków starano się dobrać tak, 
aby pokrywały się z  trasami 
spacerowymi. W  niektórych 
przypadkach to sami miesz-
kańcy zgłaszali lokalizację.

Pierwszy pojemnik stanął 
na pl. Jana Pawła II, kolejne 
dwa zobaczymy idąc Baseno-
wą w kierunku pływalni i  na 
ul. Oławskiej za budowanym 
TBS-em. Również właści-

ciele psów z  os. Domków 
Jednorodzinnych będą mogli 
korzystać z woreczków i ku-
bełków. Tam stacje stanęły na 
pl. Wrzosowym i Słoneczniko-
wym. Ostatnia lokalizacja to 
ul. Chabrowa, w okolicy której 
wychodzą ze swoimi pupilami 
mieszkańcy os. Metalowców. 

- Systematycznie staramy 
się podnosić standardy życia 
w  naszym mieście - mówi 
zastępca burmistrza Marek 
Szponar. - Sprzątanie po swo-
im piesku to może drobny 
szczegół, który rzutuje jednak 
na wizerunek całej społecz-
ności. Sądzę, że nowe stacje 
przyczynią się do tego, aby 
ten wizerunek był coraz lepszy. 

(UMiG)

Stacja dla psa

Właściciele psów korzystają już z udogodnień
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Informuję o terminach posiedzeń stałych komisji Rady Miej-
skiej w Jelczu-Laskowicach, podczas których omawiane będą 
materiały przygotowane na obrady XXII Sesji Rady Miejskiej 
zaplanowanej na 28 lipca 2016 r.

22 lipca 2016 r. o godz. 16.00 w Urzędzie Miasta i Gminy 
odbędzie się wspólne posiedzenie: Komisji Kultury, Oświaty, 
Sportu i Zdrowia, Komisji Samorządu i Prawa, Komisji Rol-
nictwa i Ochrony Środowiska, Komisji Rodziny, Młodzieży 
i Spraw Mieszkaniowych oraz Komisji Rozwoju Gospodar-
czego i Finansów.

Przewodnicząca Rady Miejskiej 
W Jelczu-Laskowicach 

Beata Bejda

Posiedzenia 
komisji RM

Od Bacha po Morricone
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ŚDM to międzynarodowe spotkanie 
katolików z całego świata, którzy razem 
ze swoimi katechetami, duszpasterzami, 
biskupami i papieżem gromadzą się, by 
wyznać wiarę w Jezusa Chrystusa. Pomy-
słodawcą był święty Jan Paweł II, który po 
raz pierwszy zaprosił młodych pielgrzy-
mów do Rzymu w 1984 roku. Siedem lat 
później ŚDM trafi ły do Polski, konkretnie 

do Częstochowy. Po śmierci JP II konty-
nuatorem jego idei był Benedykt XVI. 
W 2013 roku papież Franciszek w Rio 
de Janeiro ogłosił, że następne spotkanie 
młodzieży odbędzie się w Krakowie. 

ŚDM będą się odbywały od 25 do 
31 lipca. Niektórzy pielgrzymi przyjadą 
jednak do Polski wcześniej, na spotkania 
w diecezjach, które rozpoczną się 20 lipca. 

Będzie to czas integracji oraz poznawania 
kultury i topografi i danego regionu. Go-
ście będą uczestniczyli w wycieczkach, 
wspólnych zabawach oraz projektach, 
przygotowanych przez organizatorów. 
Większość wydarzeń przed rozpoczęciem 
centralnych obchodów ŚDM, organizują 
miasta diecezjalne, w tym przypadku 
Wrocław. Nie oznacza to jednak, że Oława 
będzie tylko bazą noclegową. 

W czwartek 21 lipca pielgrzymi 
zaczną dzień mszą świętą w parafi ach, 
do których będą przypisani. O 12.30 na 
Miasteczku odbędzie się bieg miłosier-
dzia. Uczestniczyć może w nim każdy 
(dobrowolna cegiełka na rzecz „Carita-
su” to 10 zł). Po zakończeniu sportowych 
emocji, obcokrajowcy zobaczą prezentację 
przygotowaną przez oławskich uchodźców. 
Wraz z mieszkańcami zagrają również w 
grę terenową(zapisy można przesyłać na 
adresy: piotrwrobel69@wp.pl i basiagu-
glas@wp.pl), a wieczorem będą mogli się 
integrować przy ognisku.  

W piątek 22 i sobotę 23 lipca spędzą 
czas we Wrocławiu. Na cały dzień do Oła-
wy wrócą w niedzielę.  Tego dnia czeka 
ich sporo atrakcji. Główne z nich to rejs 
statkiem po Odrze oraz festyn na stadionie 
miejskim. Tam, wraz z oławianami, będą 
mogli wziąć udział w rozgrywkach rekre-
acyjno-sportowych, obejrzeć fi lm Ziemia 

Oławska oraz posłuchać koncertów Apo-
stolskich Nutek i Magdy Anioł. 

Apostolskie Nutki to schola dziecięca, 
działająca w kościele pw. śś. Ap. Piotra 
i Pawła. Grupa radosnych, tryskających 
energią i zapałem dzieci, którzy swoim 
talentem i pasją chcą oddawać cześć Bogu. 
Powstali w 2009 roku, z inicjatywy ów-
czesnego wikariusza parafi i, ks. Tomasza 
Filinowicza. Mają na swoim koncie wiele 
wyróżnień, także rangi wojewódzkiej. 

Magda Anioł od lat jest związana 
z polską sceną chrześcijańską. Śpiewa 
utwory kolędowe, postne i eucharystycz-
ne. Koncertuje nie tylko tradycyjnie. 
Bywa na rekolekcjach, ewangelizacjach, 
konferencjach i spotkaniach. Zaczynała od 
country, ale szybko zrozumiała, że to nie 
jest jej miejsce. 

- Chcę, by mój zespół był chrześci-
jański nie tylko z nazwy - mówi. - Chcę 
być narzędziem w rękach Boga. I z taką 
świadomością stawać na scenie. Razem 
z członkami mojego zespołu nie chcemy 
udawać bohaterów, ponieważ nimi nie 
jesteśmy. Staramy się robić swoje, tak jak 
potrafi my. O owocach decyduje kto inny. 
Człowiek sieje, Bóg daje wzrost. 

KAMIL TYSA 
ktysa@gazeta.olawa.pl

Magda Anioł
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OŁAWA 

Także 
u nas 

Wielkimi krokami 
zbliżają się Światowe 
Dni Młodzieży. 410 
pielgrzymów z Hisz-
panii, Włoch, Niemiec 
i Rumunii spędzi kilka 
dni w Oławie

ŚDM ze sportem i koncertamiŚDM ze sportem i ŚDM ze sportem i ŚDM ze sportem i ŚDM ze sportem i ŚDM ze sportem i ŚDM ze sportem i koncertamikoncertamikoncertamikoncertamikoncertamikoncertami
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Jelcz-Laskowice 
Musisz tam być! 

W ubiegłym roku na tę impre-
zę przyszło prawie 700 osób. 
Organizatorzy twierdzą, że 
atmosfera była niesamowita! 
Teraz marzą, aby na jelczań-
skiej plaży bawiło się 1000 
osób. Wszystko dla małego 
Oliwiera Kłodzińskiego, który 
potrzebuje 12 tys. zł na spe-
cjalny chodzik do rehabilitacji

„Klubowo dla Oliwiera” 
to akcja wymyślona i  orga-
nizowana przez Błażeja Te-
lążkę, młodego mieszkańca 
Jelcz-Laskowic. Zaprzyjaź-
nił się z  niepełnosprawnym 
chłopcem z  Domaniowa 
i jego mamą. Działa zawsze, 
gdy małemu trzeba pomóc. 
W ubiegłym roku m.in. dzięki 
jego zaangażowaniu udało się 
zebrać pieniądze na zabieg, 
który zdecydowanie poprawił 
zdrowie Oliwiera. Teraz może 
być jeszcze lepiej, bo inten-
sywna rehabilitacja przyniosła 
kolejne pozytywne efekty. 
7-latek, który cierpi m.in. 
na porażenie mózgowe, robi 
postępy w  błyskawicznym 
tempie. Błażej znów zaczął 
działać, obiecał sobie, że 
pomoże postawić go na nogi. 
Zachęca wszystkich, któ-
rzy kochają świetną zabawę 
i  mają w  sobie choć trochę 
pozytywnej energii, aby przy-
szli 22 lipca o godz. 21.00 na 
Muzyczną Plażę w  Jelczu-
-Laskowicach. Wstęp - 12 
złotych. Całkowity dochód 
będzie przeznaczony na za-
kup chodzika dla Oliwiera. 
Zagrają Dj Hals, Dj Allen, Dj 
Dayveed, Dj Fudzis i Marcus 

Nail. Poza tym będzie pokaz 
umiejętności profesjonalnego 
barmana, uczestnika ponad 20 
konkursów na świecie i w Pol-
sce. Oprócz dobrego humoru 
możesz zabrać ze sobą plasti-
kowe nakrętki. Będą zbierane 
podczas imprezy, z ich sprze-
daży również można uzyskać 
pieniądze na chodzik.

Każdy, kto wrzuci do 
puszki o trzy złote więcej za 
wstęp, ma szansę na zdobycie 
nagrody. Do wygrania: sesja 
zdjęciowa ufundowana przez 
Olę Łuków, sesja zdjęciowa 
ufundowana przez Anitę Her-
bę, trzy bony o  wartości 50 
złotych do sklepu Freshmarket 

w  Jelczu-Laskowicach, 20 
bonów o wartości 5 złotych do 
lodziarni „Bajkowe lody”, 10 
bonów o wartości 10 złotych 
do lodziarni „American Ice”, 
karta podarunkowa o  war-
tości 100 zł na stację paliw 
ORLEN, zasponsorowana 
przez radnych Krzysztofa 
Skrzydłowskiego i  Ireneusza 
Stachnio, dwa trzygodzin-
ne kursy pierwszej pomocy 
zasponsorowane przez Dro-
gowe Ochotnicze Pogotowie 
Ratunkowe, dwa zaproszenia 
na romantyczna kolację w re-
stauracji Arkadia, 6 kuponów 
na rodzinną pizzę w  pizzerii 
Sorrento.                  (AH)

Tańcz, baw się  
i pomagaj!

Oliwier wymaga ciągłej rehabilitacji. Teraz niezbędny jest 
specjalny chodzik
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Jeżeli nie będzie cię na Muzycznej Plaży, 
a chcesz wpłacić pieniądze na zakup chodzika 
dla Oliwiera Kłodzińskiego możesz to zrobić już 
dziś przez subkonto Fundacja Dzieciom „Zdążyć 
z Pomocą” ul. Łomiańska 5, 01-685 Warszawa 
Bank BPH S.A. 15 1060 0076 0000 3310 0018 
2615 Tytułem: 8252 Kłodziński Oliwier - na orga-
nizację imprezy charytatywnej”

ˇmożesz pomóc
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Oława 
Kultura 

Centrum Sztuki rozpoczyna 
sprzedaż biletów na musical 
„Klimakterium”. Spektakl bę-
dzie prezentowany w Ośrodku 
Współpracy Europejskiej 
„Odra” 22 października

Bohaterkami musicalu są 
cztery kobiety w wieku „me-
nopauzalnym”. Wszystkie 
mają problemy, z  którymi 
muszą się uporać. Autorzy 
przedstawienia chcą poka-
zać, że klimakterium jest 
wpisane w  życie kobiety 
- mają je bohaterki wystę-
pujące na scenie, ale także 
kobiety siedzące na widowni 
- miały, mają albo będą je 
miały. - To czas dla kobiety 
trudny, co wcale nie znaczy, 
że beznadziejny - przekonują 
artyści. - Ważna jest świa-

domość wspólnoty pewnych 
doświadczeń - kobiety sie-
dzące na widowni dowiedzą 
się, że ich dolegliwości nie 
są czymś wyjątkowym. Mimo 
iż menopauza dotyczy ich 
wszystkich, jest to temat 
wstydliwy, a co za tym idzie 
- starannie pomijany. 

Spektakl ma ilustrować 
w sposób zrozumiały, przy-
stępny i humorystyczny, jak 
rożnymi sposobami można 
sobie z  tym radzić. Jedne 
bohaterki chcą się poddać 
zastępczej terapii hormonal-
nej, inne boją się jej i wybie-
rają ziołolecznictwo, jeszcze 
inne idą w kierunku jogi lub 
ćwiczeń gimnastycznych.

Sztuka ma pokazywać 
owe różne zachowania, za-
wsze jednak w sposób humo-
rystyczny - tym bardziej, że 
sam humor jest doskonałym 
lekarstwem (bez skutków 
ubocznych). Śmiejąc się ła-

twiej znosimy przeciwności 
losu.

Aktorki nie boją się 
śmieszności, nie wstydzą 
się grać postaci w  wieku 
średnim i starszym. To znane 
postacie medialne, potra-
fiące rozbawić i  wzruszyć 
publiczność. Pokazują, że 
można być czynną i twórczą 
kobietą, bawić się i tańczyć 
do późnego wieku. Nikt 
tak jak druga kobieta nie 
zrozumie cierpień, których 
doświadcza się w tym czasie. 

Musical postara się udo-
wodnić, że każda kobieta ma 
na to wszystko swój dobry 
sposób. Najważniejsze by 
ten temat przestał być te-
matem tabu, by móc o  tym 
rozmawiać. Ważne tematy 
nie muszą być przedstawione 
poważnie, dlatego tak ważny 
jest w spektaklu humor.

(kt)

Menopauza 
niepoważnie
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OŁAWA/LUBIATOWO 
Akcja letnia 

W niedzielę rozpoczął się 
drugi dwutygodniowy turnus 
obozu, organizowanego  
nad morzem przez oławski 
hufiec ZHP

Na pierwszym, tzw. „ko-
lorowym”, bo dla niezrzeszo-
nych, odpoczywało ok.170 
uczestników. Na drugi, ten 
harcerski, przyjechało o dzie-
sięć więcej.  - Oba turnusy te-
matycznie związane są z 1050. 
rocznicą chrztu Polski - mówi 
komendant obozu harcmistrz 
Marian Puszka. Pierwszy 
zorganizowano pod hasłem 
„Słowiańska krew”, a  hasło 
drugiego to „Dawno, dawno 
temu w  słowiańskim gro-
dzie”. 

- Na pierwszym turnusie 
uczyliśmy się robienia mie-
dzianej biżuterii „z epoki”, 
odczytywaliśmy znaki przyro-

dy, poznawaliśmy słowiańskie 
tańce - mówi programowiec 
druhna podharcmistrz Ju-
styna Kłeczek. - Uczestnicy 
poznawali zioła, słowiański 
alfabet, czyli głagolicę, w Noc 
Kupały mieli wieczór z mitami 
słowiańskimi. 

Na Facebooku oławski 
obóz po raz pierwszy ma swój 
fanpage - Lubiatowo 2016 1 
(lub 2) turnus - gdzie można 
zobaczyć sporo zdjęć i poczy-
tać aktualne komentarze.

Jaka była pogoda na 
pierwszym turnusie? - Zmien-
na, czyli trochę deszczowa, 
burzowa, po prostu lubiatow-
ska - odpowiada komendant 
Puszka. 

Kto był, ten wie, co to 
znaczy. Drugi turnus rozpo-
czął się nieco lepszą pogodą, 
jest szansa na więcej wyjść 
na plażę. 

Uczestnicy obozu mają 
głównie 12 -15 lat - najmłod-
szym jest 6-letnia Oliwka. 
Najstarszy ma 17 lat. Wśród 
uczestników pierwszego 

turnusu była grupa dzieci 
z  fundacji, działającej przy 
wrocławskiej stacji Caritas. 
11 dzieci było z tzw. „Druży-
ny Nieprzetartego Szlaku”, 
czyli z  6. Drużyny Harcer-
skiej „Tęczowy szlak”, dzia-
łającej przy oławskim stowa-
rzyszeniu „Tęcza”. - Brali 
udział w  całym programie 
obozu - mówi komendant 
Puszka. - Nie było dla nich 
żadnej taryfy ulgowej, zresz-
tą wszyscy pozostali uczest-
nicy obozu bardzo dobrze ich 
przyjmowali. 

Tekst i fot. 
Jerzy Kamiński 

jkaminski@gazeta.olawa.pl

Przy bramie. Ostatnia warta „kolorowych”. Teraz przejęli ją harcerze

Druhna programowiec podharcmistrz Justyna Kłeczek oraz 
komendant obozu harcmistrz Marian Puszka

Będzie dobrze!

Amelka jest absolwentką Szkoły Podstawowej nr 5 w Oławie,  
a wkrótce uczennicą oławskiego Gimnazjum nr 1. W Lubiatowie 
pierwszy raz. - Bo Julka mnie namówiła - tłumaczy i tuż po 
przyjeździe nad morze ściska swojego misia. - To Misiu 
Zbysiu Przytulaśny, którego dostałam od siostry. Bardzo chciał 
przyjechać na ten obóz i jest teraz bardzo podekscytowany. 
Obóz będzie dla nas jedną wielką niespodzianką

Druhny z 4. Drużyny Harcerskiej im. Janusza Korczaka trochę nieśmiało pozdrawiają Czytelników gazety. Nieśmiało, bo to dopiero 
pierwsze minuty na lubiatowskiej ziemi, tuż po przyjeździe nad morze, a noc w autobusie to jednak nie całkiem był odpoczynek Lekko nie było

Kacper i Bartek mają po osiem lat i są uczniami SP nr 2 Oławie. 
Ten pierwszy przyjechał na obóz już drugi raz: - Bo tu jest fajnie, 
są zabawy, chodzimy nad morze, zdobywamy różne sprawności. 
Bartek jest w Lubiatowie pierwszy raz. Czy chłopcy będą tęsknić 
za domem? - Pewnie tak, ale tylko troszeczkę - zapewniają

Słowiański obóz w Lubiatowie
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Jakiś czas temu informo-
waliśmy, że 20 sierpnia na 
Miasteczku odbędzie się 
„Letnie Party”. Znamy szcze-
góły. Zamiast LUCa wystąpi 
Marika. Oprócz niej Cheeba 
oraz Zebra

Impreza będzie plenero-
wym zakończeniem wakacji. 
Oprócz koncertów zaplano-
wano fi nał projektu „Młoda 
Cooltura”, czyli dwugodzin-
ną zabawę w świecie gier 
planszowych Pod dużym 

namiotem mieszkańcy nie-
zależnie od wieku będą mogli 
usiąść i pograć w „planszów-
ki”. Do dyspozycji będzie 
kilkadziesiąt starannie do-
branych tytułów, aby każdy 
mógł znaleźć coś dla siebie. 
Planszoaktywni zorganizują 
też turniej gier planszowych 
z ciekawymi nagrodami. Za 
każdą zagraną grę planszo-
wą będzie można otrzymać 
specjalny kupon. Na koniec 
inicjatywy wszystkie osoby 
z kuponami wezmą udział 
w wielkim losowaniu nagród.

To nie wszystko. Marcin 
„Mochu” Mosiek zaprezen-
tuje technikę stuntu motocy-
klowego. Mieszkańcy będą 

mogli też zobaczyć rowe-
rowe show - profesjonalny 
pokaz akrobacji rowerowej 
w wykonaniu Jonasza Pakul-
skiego, który od lat uprawia 
ekstremalną odmianę kolar-
stwa jaką jest trial rowerowy. 
Ma za sobą liczne występy 
w kraju i za granicą. Trenował 
m.in. nad kraterem wygasłe-
go wulkanu, na największym 
lodowcu Islandii oraz na 
jednym z najwyższych klifów 
Irlandii. 

Kim są artyści, którzy 
pojawią się na scenie? Ma-
rika to bez wątpienia jedna 
z najciekawszych postaci 
polskiej sceny niezależnej. 
Nieszablonowa wokalistka, 
jeszcze niedawno uznawana 
za królową polskiego reggae. 
Autorka zapadających w pa-
mięć tekstów, pełna uśmiechu 
i pozytywnej energii. Szczera 
i spontaniczna artystka, która 
nie lubi stać w miejscu, dla-
tego stale poszukuje nowych 
form wyrazu. Ta wszech-
stronność, czyli umiejętność 
odnalezienia się w bardzo 
zróżnicowanych stylach 
i konwencjach muzycznych, 
to efekt niebagatelnego - bo 
już kilkunastoletniego do-
świadczenia - na scenie. Jej 
charyzma, profesjonalizm 
i świetny kontakt z publicz-
nością zostały zauważone 
przez organizatorów wielu 
imprez w kraju i za granicą. 
W 2012 roku wystąpiła na 
Przystanku Woodstock oraz 
na Dniach Unii Europejskiej 
w Turcji.

Cheeba jest  jednym 
z głównych przedstawicieli 
kultury reggae w Polsce. 
Kojarzony z grupą East West 
Rockers z którą wydał trzy 

płyty. Muzyk nie zamyka się 
w określonych ramach, czego 
oznaką jest wiele piosenek 
w różnych stylistykach. Był 
nominowany do nagrody 
„Eska Awards” oraz gościł 
na płytach takich wykonaw-
ców jak De Mono, Grubson, 
Jamal, Junior Stress, Mesajah 
i Ras Luta.

Zebra dojrzała i wydo-
bywa się z sieci, zręcznie 
wymykając się prostym kwa-
lifi kacjom. Powstała w 2007 
roku, początkowo jako duet 
Natalii Norko i Zdzisława Or-
łowskiego. Zespół ekspery-
mentuje wokół gatunku mu-
zycznego, jakim jest szeroko 
pojęty dub. Na swoim koncie 
ma trzy studyjne albumy. Gra 
magicznie, poważnie, czasem 
niepokojąco i mrocznie. Był 
na wielu dużych festiwalach 
muzycznych w kraju i za 
granicą.

(KT)

Nowy line-up, stara data

Cheeba

fa
ce

bo
ok

.c
om

/C
he

eb
aF

ly

Zebra

ar
ch

. C
S 

w
 O

ła
w

ie
Rowerowe show zapowiada 
się bardzo efektownie

ar
ch

. C
S 

w
 O

ła
w

ie

Marcin „Mochu” Mosiek to lokalny akcent oławskiej imprezy
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Oława 
Bez granic 

Jest redemptorystą i misjona-
rzem w Kazachstanie. Niedawno 
gościł w oławskiej parafii pw. 
Św. Apostołów Piotra i Pawła. 
Z Krzysztofem Bugarą rozma-
wia Anna Karpińska

- Jak ksiądz trafił do Ka-
zachstanu?

- Moja historia wiąże się 
z kołem misyjnym Zespół Mi-
syjny Wschód w  naszym se-
minarium duchownym. Jako 
kleryccy, przygotowujący się 
do święceń, jeździliśmy z mło-
dzieżą i z osobami świeckimi na 
wakacyjne rekolekcje na Ukra-
inę i  Białoruś. Właśnie przez 
ten zespół mój wzrok skierował 
się w  tamtą stronę świata. To 
było decydujące, kiedy padła 
propozycja moich przełożo-
nych, żebym tam pojechał. 
Pracowałem wtedy dopiero dwa 
lata w Polsce. Po moich wcze-
śniejszych doświadczeniach 
miałem już dużo śmiałości, żeby 
tam pojechać. Tak to się zaczęło 
w 2010 roku. Jeden rok byłem 
w Rosji, na południowym Ura-
lu, w Orenburgu. Potem 5 lat ży-
cia spędziłem w Kazachstanie.

- Nie było w rodzinie żad-
nych zesłańców? Może to też 
miało znaczenie?

- Nie, nie było takich osób 
w mojej rodzinie. Pochodzimy 
z południowej polski, z okolic 
Nowego Sącza, a  dziadkowie 
przyjechali stamtąd na Dolny 
Śląsk zaraz po wojnie. Ten 
aspekt nie grał żadnej roli. Bar-
dziej posłuszeństwo zakonne. 

- A gdzie były te pierwsze 
dwa lata pracy w Polsce?

- Urodziłem się i mieszka-
łem w  okolicach Wałbrzycha. 
Moja rodzinna parafia to Czarny 
Bór niedaleko słynnego Sank-
tuarium Maryjnego w  Krze-
szowie. To wyjątkowa piękna 
i  malownicza okolica, widać 
granicę czeską i górę Śnieżkę. 
Tam mieszkałem do matury. 
Teraz, będąc w Polsce na urlo-
pie, pojadę w to miejsce prosto 
z Oławy. Do tej pory mieszkają 
tam moi rodzice. 

- Tam nie ma seminarium, 
więc gdzie trafił maturzysta 
Krzysztof Bugara?

- Nasze seminarium za-
konne jest w  Tuchowie, pod 

Tarnowem. Tylko tam są re-
demptoryści, co w  języku ła-
cińskim znaczy „odkupiciele”. 
Zgromadzenie zakonne zostało 
założone w 1732 roku na połu-
dniu Włoch. U nas to troszeczkę 
poszło rodzinnie - kuzyn mojej 
babci był w tym zakonie, a ku-
zyn mojej mamy już 25 lat jest 
misjonarzem w Boliwii. Dodam 
jeszcze, że właśnie z Tuchowa 
pochodzi moja babcia, czyli 
mama mojej mamy. Przyjeżdża-
liśmy tam czasami do rodziny, 
dlatego właśnie ten zakon był 
mi bliski. Seminarium ukończy-
łem i zostałem kapłanem osiem 
lat temu. Dwa lata pracowałem 
w Polsce w diecezji zielonogór-
sko-gorzowskiej w  Głogowie. 
A  od sześciu lat jestem poza 
Polską, na Wschodzie. Biorąc 
pod uwagę mój charakter, nie 
jest to do końca zgodne. Jestem 
domownikiem i  nie lubię czę-
stych zmian. Trzeba jednak być 
przygotowanym, że to będzie 
życie na walizkach. Nasz zakon 
działa w 80 państwach, łącznie 
jest nas ponad pięć tysięcy, 
w tym około 400 Polaków, któ-
rzy pracują w 17 krajach. 

- W  rodzinie misjonarzy 
pewnie mówiło się wiele o mi-
sjach, o działalności misyjnej?

- Tak, oczywiście. Czasami 
jednak jest przepaść między teo-
rią a praktyką. Samo to, że nie 
mieszka się na stałe w jednym 
miejscu. Czasami, po dwóch 
czy trzech latach od przyjazdu 
w  jedno miejsce, można mieć 
następną przeprowadzkę. No 
cóż, tak to już jest, taki noma-
dyczny styl życia - raz tu, potem 
tam - jak rdzenni Kazachowie, 
którzy mieszkali kiedyś wyłącz-
nie w namiotach zwanych jur-
tami. Często zmieniali miejsce 
zamieszkania w  poszukiwaniu 
nowych pastwisk, bo byli pa-
sterzami.

- Na ile lat wróci ksiądz 
teraz do Kazachstanu?

- Na razie tam jestem, ale 
zobaczymy, jak dalej będzie. 
To jest tak, że przyjeżdża się 
na miejsce pracy i  robi się to, 
co do człowieka należy. Potem 
różne czynniki decydują o tym, 
ile lat się jest w danym mieście 

czy kraju, np. decyzja przełożo-
nych, choroba, niesprzyjający 
klimat...

- A jak jest w Kazachsta-
nie? 

- Całkiem inaczej niż w Pol-
sce. Już ta odległość, cztery 
tysiące kilometrów, robi swoje. 
Ludzie żyją w państwie demo-
kratycznym, ale ta spuścizna 
komunizmu dalej w  nich jest. 
Najgorzej wykorzenić sowiecki 
system myślenia. Cały centralny 
Kazachstan to pustynia, nic 
tam nie urośnie. Na południo-
wym-wschodzie są góry, a  na 
zachodzie ropa. Nasza okolica 
(północna część kraju) też jest 
bardzo bogata, wydobywają tam 
złoto i  inne minerały. Kiedyś 
były kołchozy, a  teraz dalej 
rośnie tam pszenica, ale należy 
do jakiegoś biznesmena, który 
mieszka gdzieś poza Kazach-
stanem. Ma tutaj tylko sztab 
zarządzający, który zajmuje się 
tą pszenicą. Ludzi to denerwuje, 
bo nie mają z  tego ani grosza. 
Brak pracy - zwłaszcza na 
wioskach - sprawia, że nawet 
wielu młodych ludzi popada 
w  alkoholizm. Społeczeństwo 
tęskni za tym, co było w czasie 
komuny. Wtedy była praca 
i żyli na jakimś poziomie. Jeden 
z moich parafian ma jakieś stare 
rury przed domem. Opowiadał, 
że kiedyś to było centralne ocie-
plenie wioski i  w czasie zimy 
nie musieli palić w  domach. 
Centralny piec w  kołchozie 
rozprowadzał ciepło po wiosce 
siecią rur. On zawsze powtarza: 
„przyszłość już u nas była”. 

- Jak się tam odnajdują 
nasi rodacy? Czy jeszcze żyją, 
a  może zostali tylko ich po-
tomkowie?

- Ci, którzy pierwsi przy-
byli, właśnie teraz wymierają. 
W  tym roku jest smutna rocz-
nica, dokładnie osiemdzie-
siąta, wywózek z  ówczesnej 
wschodniej Polski, a dzisiejszej 
zachodniej Ukrainy. Największa 
akcja odbywała się w 1936 roku. 
W Kazachstanie dużo się mówi 
o tej rocznicy. Nasza najstarsza 
parafianka Galina Zagajewska 
ma 95 lat, więc podczas wy-
wózki miała 15. Jeszcze bardzo 

dobrze to wszystko pamięta. 
Było już kilka pogrzebów naj-
starszych wywiezionych, bo 
nie każdy przeżyje 95 lat. Tam 
są następne pokolenia, a dzieci 
tych pierwszych osiedleńców 
już mają ponad 70 lat, jak 
córka pani Galiny - Janina, 
która się tam urodziła. Ona już 
nie rozmawia po polsku, zna 
tylko pojedyncze słowa. To jest 
właśnie taki paradoks, że oni 
wszyscy nazywają siebie Pola-
kami, ale niewiele z  tą Polską 
tak naprawdę mają wspólnego. 
Oczywiście, trudno ich za to 
winić, wiedząc w jakich czasach 
przyszło im żyć. Tutaj mała 
dywagacja. Wiosną tego roku 
w  polskich mediach pojawiła 
się pewna nieścisłość. Podczas 
powodzi, która nawiedziła pół-
nocny Kazachstan, ucierpiało 
wielu naszych rodaków. Media 
podały, że obywatele polscy są 
w trudnej sytuacji, a państwo im 
nie pomaga. Dopiero ambasada 
polska wytłumaczyła, że pewna 
pomoc do nich dociera, mimo że 
nie są to obywatele Polski. Oni 
mają pochodzenie polskie, ale 
są obywatelami Kazachstanu. 

- Czy oni jeszcze czują się 
Polakami?

- Są tacy, którzy lgną do 
polskości. Próbują coś mówić 
i  uczą się języka polskiego. 
Prawie w każdym mieście jest 
taka możliwość. Ministerstwo 
Spraw Zagranicznych wysyła 
nauczycieli i  wolontariuszy 
do tych miejscowości. To jest 
wciąż mała grupa chętnych 
do korzystania z  tej nauki. 
Większość jednak, zapytana 
o  narodowość, odpowiada, 

że są Polakami, ale mówi to 
po... rosyjsku. Oni są wtopieni 
w  tamto społeczeństwo. Ale 
czemu tu się dziwić? Tam się 
urodzili, tam chodzili do szkoły 
i tam otrzymali komunistyczne 
wychowanie. Tam żyją, pracują 
i tam wychowują swoje dzieci, 
tak jak i ich wychowano.

- Jak tam jest z religią?
- Polacy generalnie są kato-

likami, ale z wyznawaniem wia-
ry różnie bywa. W Kazachstanie 
(podobnie zresztą jak i w Rosji) 
panuje przekonanie, że przyna-
leżność do konkretnej grupy 
narodowościowej jest związana 
z przynależnością do konkretnej 
religii. Czyli Rosjanin to pra-
wosławny, a  Polak to katolik. 
Z  kolei Niemiec to luteranin, 
a Kazach to muzułmanin. Tak to 
jest pogrupowane i w ludziach 
głęboko zakorzenione. Myślę, 
że zmiana takiego myślenia to 
długie lata katechizacji wielu 
pokoleń i tłumaczenie, że w Ko-
ściele tak nie jest, bo katolikiem 
może być i  Polak, i  Rosjanin, 
i Kazach, i każdy inny człowiek, 
który przyjął chrzest. Kolejne 
pokolenia zesłańców są więc 
katolikami. Oczywiście, mamy 
też takie sytuacje, kiedy to 
strona prawosławna przechodzi 
na katolicyzm (lub odwrotnie) 
po to, aby dzieci wychowywać 
w  jednej tradycji i  świętować 
według jednego kalendarza. 
Inną jeszcze kwestią są małżeń-
stwa tzw. mieszane (np. żona 
katoliczka, a mąż prawosławny 
lub nawet muzułmanin). Wtedy 
nasuwa się pytanie, według któ-
rego kalendarza świętować np. 
Wielkanoc. Na szczęście wielu 

rozwiązuje to w ten sposób, że 
świętują dwukrotnie, jak np. 
w tym roku, kiedy to Wielkanoc 
u nas była 27 marca, a u prawo-
sławnych 1 maja. 

- Jak są tam obchodzone 
święta? Duże są różnice mię-
dzy tym, co jest w Polsce?

- Zostały tradycje, przeka-
zane przez babcie z zachodniej 
Ukrainy. Takim przykładem 
jest Wielki Czwartek. U  nich 
to dzień sprzątania, mówią na 
to „Czysty Czwartek”. Zatem 
dwa dni przed Wielkanocą 
robią generalne porządki, nie-
którzy nawet malują ściany. 
Zasadniczych różnic w obcho-
dzeniu świąt religijnych nie ma. 
Obrzędy religijne przetrwały, 
natomiast święta państwowe 
już nie... Trzeba też pamiętać, 
że niewiele tam się kiedyś 
mówiło o Polsce. Był przecież 
zakaz mówienia po polsku. Je-
żeli ktoś nie chciał uczyć dzieci 
rozmawiania po polsku, to teraz 
ma dobrą wymówkę. Są też 
rodziny, w których dzieci dość 
dobrze mówią po polsku. Wiem, 
że nauczyli ich tego rodzice, 
a nie nauczyciele z Polski... To 
sprawa indywidualna.

- Czy nasza ambasada 
dba o  Polaków, którzy tam 
mieszkają?

- Teraz, po wyborach, sy-
tuacja zmieniła się radykalnie. 
Odczuwalna jest większa otwar-
tość wobec kościoła i  księży. 
W  tym roku zaproszono nas 
pierwszy raz do stolicy Ka-
zachstanu, Astany, na spotka-
nie dyplomatyczne, związane 
z  rocznicą uchwalenia Kon-
stytucji 3 Maja. Odkąd tam 
jestem, nigdy wcześniej taka 
sytuacja nie miała miejsca. 
W  końcu tam zauważono nas, 
misjonarzy. Jesteśmy przecież 
propagatorami patriotyzmu. 
Działa też kilka stowarzyszeń 
polskich, które otrzymują do-
tacje z  ministerstwa. U  nas, 
w  Pietropawłowsku, kiepsko 
wygląda ta ich działalność. 
Szefowa organizacji polskiej nie 
potrafi powiedzieć ani słowa po 
polsku. Oczywiście, pozostaje 
pytanie: - Co dzieje się z  pie-
niędzmi podatnika z Polski? 

- Czy ksiądz uważa, że po-
winien powstać jakiś program 
rządowy, aby pomóc potom-
kom zesłańców w  powrocie 

O swojej polskości opowiadają po rosyjsku

Krzysztog Bugara od pięciu lat jest misjonarzem w Kazachstanie,  
w tym roku po raz pierwszy przyjechał na urlop do Polski
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Typowa kazachska wioska

Na brak śniegu tu nie można narzekać
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do Polski, i  czy oni chcą tu 
przyjechać?

- Teraz nie ma takiego pro-
gramu. Z tego, co się orientuję, 
to nowe władze zapowiadały 
powstanie takiego programu. 
Część młodych ludzi na pewno 
chciałaby tu przyjechać, a  to 
taka grupa, której trzeba pomóc. 
Ci bardziej mobilni i  ambitni 
są już w Polsce. We Wrocławiu 
jest bardzo dużo młodzieży 
z Kazachstanu. W minionych 25 
latach nastąpiła duża emigracja. 
Będąc tam pięć lat, słyszałem 
często w mojej parafii, że wie-
le osób wyjechało do Polski. 
Sam byłem świadkiem takich 
wyjazdów. To już nawet wnuki 
albo prawnuki tych pierwszych 
zesłańców. Wielu z  tej grupy 
wyjeżdżających z racji języko-
wych oraz bliskości kulturowej 
i mentalności wybiera Rosję lub 
Białoruś jako miejsce swojego 
nowego zamieszkania. Polska 
jawi się tam w  Kazachstanie 
jako kraj zachodniej Europy 
i niektórzy „Polacy” po prostu 
boją się, że nie odnajdą się 
w  tym kraju ich przodków, 
a jednak jakże odległym: kultu-
rowo i językowo. W Rosji czy 
na Białorusi są przynajmniej 
„zwolnieni” z uczenia się nowe-
go języka, a to już bardzo dużo, 
gdy rozpoczyna się nowe życie 
w  nowym kraju. Uważam, że 
tamtym ludziom Polska jest jed-
nak coś winna za ich cierpienia 
i  „okradzenie” ich z polskości 
przez komunizm. Wszelkie jed-
nak działania w tej sprawie po-
winny być głęboko przemyślane 
i  mądrze realizowane, by nie 
dochodziło do jakichkolwiek 
nadużyć i   aby z  takiej formy 
pomocy skorzystały osoby, 
które mają rzeczywiście polskie 
korzenie... 

- Jaki jest rzeczywisty 
powód migracji? Względy 
ekonomiczne czy tęsknota za 
krajem przodków?

- Myślę, że bardziej to pierw-
sze. Młodzi ludzie nie przeżyli 
tego, co ich dziadkowie. Oni 
patrzą bardziej do przodu. Cała 
ich energia jest skierowana ku 
lepszej jakości życia. Dlatego 
uważam, że chodzi głównie 
o sprawy ekonomiczne. Trzeba 
jeszcze zauważyć, że tereny, 
z  których byli wywożeni ich 
przodkowie, obecnie wchodzą 

w  skład południowo-zachod-
niej Ukrainy, a  więc w  sensie 
ścisłym przyjeżdżając do współ-
czesnej Polski i tak nie osiadają 
na rzeczywistych ziemiach 
swoich babć i dziadków. Poza 
tym w Kazachstanie jest w tym 
momencie duże napięcie naro-
dowościowe, nie ma zgody. Ow-
szem, w  czasach komunizmu 
oni wszyscy (Polacy, Rosjanie, 
Ukraińcy czy Kazachowie) żyli 
obok siebie. Ale wtedy to była 
sytuacja zagrożenia i wtedy się 
wzajemnie wspomagali. Teraz, 
kiedy już jest trochę lepiej eko-
nomicznie, pojawił się konflikt 
narodowościowy. Kiedyś stano-
wiska urzędowe należały głów-
nie do Rosjan, teraz przejęli je 
Kazachowie. Miejmy nadzieję, 
że nie przerodzi się to w otwarty 
konflikt...

- Czy jest duża różnica sy-
tuacji życiowej między Polską 
a Kazachstanem?

- Tam jest ogromna prze-
paść między życiem na wsi i w 
mieście. W Polsce nie ma takich 
różnic. Tam wioski zatrzymały 
się mocno w  swojej ewolucji. 
Ludzie mieszkają w  małych 
parterowych chatkach. Porów-
nałbym to do czasów przedwo-
jennej Polski. Sama infrastruk-
tura też jest tam bardzo słabo 
rozwinięta. Niby Kazachstan 
bardzo bogaty (ropa, gaz), ale te 
pieniądze raczej nie trafiają do 
ludzi. Północna część jest bar-
dziej zaniedbana, bo mieszkają 
tam głównie Rosjanie i Polacy. 
Żywność jest droga, ceny pro-
duktów spożywczych są po-
równywalne do tych w Polsce. 
Kapitał zachodni został wpusz-
czony w bardzo małym stopniu. 
Brak konkurencji powoduje 
monopol, a w konsekwencji wy-
sokie ceny. Nie mamy Lidla czy 
Biedronki, ale za to na cały kraj 
jest jeden McDonald`s (otwarty 
zaledwie pół roku temu) w sto-
licy Astanie! Po zamknięciu 
zakładów pracy, które działały 
w czasach komunizmu, ludziom 
trudno o  zatrudnienie. Kiedyś 
w  Pietropawłowsku produko-
wano sprzęt wojskowy, głównie 
rakiety. W zakładzie pracowało 
15 tysięcy ludzi, a  teraz jeden 
tysiąc... Jest w  mieście spore 
bezrobocie. Dużo ludzi zajmuje 
się jednak własną działalno-
ścią, głównie przygranicznym 

handlem z  Rosją i  to nieco 
ratuje sytuację. Najgorzej ma 
tzw. klasa średnia. Powiedzmy, 
że ktoś pracuje od 8.00 do 18.00 
z  dwugodzinną przerwą na 
obiad i zarabia (w przeliczeniu 
na nasze) około 500-600 zł. Naj-
niższa emerytura to zaledwie 
350 zł. Tam walutą jest tenge. 
Rok temu rząd uwolnił - wcze-
śniej sztucznie utrzymywany 
i regulowany - kurs, więc tenge 
straciło bardzo dużo na warto-
ści. Kiedyś za jedną złotówkę 
trzeba było zapłacić 50 tenge, 
a  teraz 90! Chleb i  mleko są 
w  miarę tanie, kosztują około 
złotówki, bo państwo trochę 
pomaga. Natomiast inne pro-
dukty są zbliżone cenowo do 
tych w Polsce, a niektóre nawet 
droższe. Przykładowo średnia 
cena 1 kg żółtego sera to 25 zł. 
Samotna osoba jest w stanie się 
utrzymać, natomiast posiadają-
cy rodzinę mają dużo trudniej. 
Myślę, że właśnie dlatego mło-
dzi uciekają, a dochodzi tu na-
pięcie narodowościowe. Ludzie 
mówią, że pachnie konfliktem.

- A jak jest z klimatem?
- Zima trwa około siedmiu 

miesięcy, z czego pół roku jest 
taka konkretna. Teraz jest tam 
lato, podobnie jak u nas. W pół-
nocnym Kazachstanie jest dużo 
chłodniej niż na południu. Jeden 
kraj, a  dwa miesiące różnicy 
w  pogodzie. Pamiętajmy, że 
Kazachstan jest dziewięć razy 
większy od Polski. Początkiem 
lutego jest na południu taka 
pogoda, jak u  nas na północy 
w  kwietniu. Oprócz warzyw, 
ciężko oczekiwać, żeby u  nas 
wyrosły jakieś owoce. Kli-
mat jest zbyt ostry. Jabłka są 
jak orzechy laskowe. Ale na 
południu rosną cytrusy! Zimą 
na wioskach mróz dochodzi 
do - 50 C. Nawet tej zimy było 
około - 47 stopni. Natomiast 
w mieście było przez kilka dni 
-35 C. Takich ostrych mro-
zów może nazbiera się miesiąc 
przez całą zimę. Pozostały 
czas to temperatury pomiędzy  
-15 a -30, chociaż zdarzają się 
nawet i kilkudniowe ocieplenia 
do ok. -5. Śnieg leży ponad pół 
roku, gdyż słupek na termo-
metrze jest ciągle poniżej zera. 
W tym roku była anomalna sy-
tuacja, bo już w maju było zie-
lono. Zwykle jest tak, że dopiero 
pod koniec maja drzewa zaczy-
nają puszczać pąki. Wszyst-
ko rozkwitło prawie miesiąc 
wcześniej. Pierwszy raz w po-
łowie maja musieliśmy kosić 
trawnik. Ale niektórzy mówią, 
że skoro szybko skończyła się 
zima, to pewnie szybko znowu 
przyjdzie. Dla nas, misjonarzy 
z  Polski, przyjazd do innego 
klimatu jest dużo trudniejszy. 
Trudno się przyzwyczaić, bo to 
nie jest nasz klimat. Najbardziej 
męczą duże skoki temperatury. 

Wieczorem jest +20 C i moż-
na pospacerować w  koszulce 
z krótkim rękawem, a rano - 3 
C, więc trzeba założyć kurtkę 
i czapkę. Dla organizmu jest to 
bardzo męczące.

- Czytałam kiedyś, że me-
dycyna ludowa jest tam bar-
dzo mocno zakorzeniona. 

- Dla nas, księży, to wielka 
zmora. Ludzie, którzy wyda-
wałoby się, że mają mocną 
i ustabilizowaną wiarę, mówią 
mi, że chodzą do „babuszki” 
(wróżbitka, uzdrowicielka). 
Pytam, dlaczego tam chodzą, 
a oni, że przecież ona też wierzy 
w Boga i w czasie owego „le-
czenia” odmawia jakieś swoje 
modlitwy. Cały biznes horo-
skopowy i wróżbiarski tam jest 
bardzo mocny. Nawet ze zwy-
kłym przeziębieniem najpierw 
idą do „gadałki” (tak nazywają 
owe uzdrowicielki), a  dopiero 
potem, gdy nawet ona nie po-
może, kierują się do lekarza. 
Oni bardzo mocno wierzą też 
w  to, że jeden człowiek może 
rzucić na drugiego jakiś czar 
lub go przekląć. To się może 
stać najczęściej pod wpływem 
silnych emocji. Czasami nawet 
w  ramach profilaktycznych 
chodzi się z małym dzieckiem 
do „gadałki”, żeby oczyściła 
to dziecko, czy zdjęła z  niego 
jakiś zły czar, czy rzucone przez 
kogoś przekleństwo...

- Czy ksiądz zauważył kie-
dyś po takim zwyczaju jakąś 
poprawę zdrowia?

- Nie spotkałem takich ludzi, 
którzy leżeliby na łożu w bole-

ściach, a  potem nagle wstali 
cudownie ozdrowieni i  poszli 
grać w piłkę. To jest raczej for-
ma jakiegoś takiego obrzędu. 
To też rodzaj działalności. Jest 
lekarz, sprzedawca w  sklepie 
i  jest „gadałka”. To powstało, 
bo nie było kiedyś dostępu 
do kościoła i  księdza. Ludzie 
potrzebowali opieki duchowej 
i interwencji pewnych sił, dlate-
go w sposób naturalny pojawiły 
się „gadałki”. To będzie pewnie 
trwało przez kolejne pokole-
nia. Nie wiem, czy można to 
jakoś wyplenić. W  Rosji też 
jest podobnie. Najpierw pójdą 
do „gadałki”, a  jeżeli ona nie 
pomoże, to może wtedy Pan 
Bóg da radę... Często można się 
spotkać właśnie z takim myśle-
niem. „Gadałka” jest głównym 
uzdrowicielem, więc jeżeli ona 
nie dała rady, to już nie da się 
nic zrobić. Praca Kościoła ka-
tolickiego na tych terenach trwa 
dopiero 25 lat, a tyle dziesięcio-
leci minęło, kiedy ci ludzie byli 
pozbawieni „profesjonalnej” 
opieki duchowej. Wtedy to te 
babcie-kapłanki zajmowały 
miejsce księży, m.in.: chrzciły 
nowo narodzone dzieci. Według 
kościelnej formuły powinno się 
polać główkę dziecka trzy razy 
wodą, a  nikt nie wie, ile razy 
one to robiły i w jaki sposób. 
Obecnie istnieje pewna forma 
dopełnienia tego sakramentu. 
Ludzie zwykle potwierdzają 
czyjeś chrzciny. „Gadałki” to 
wytwór potrzeby kontaktu z ja-
kąś nadprzyrodzonością. Ludzie 
chcą czuć, że ktoś z  innego 

świata interweniuje w  czasie 
choroby. Oczywiście, te babcie 
miały doświadczenie z zachod-
niej Ukrainy. To nie jest tak, że 
one to sobie same wymyśliły. To 
wszystko się wywodzi z Ukra-
iny, z  lat 20. Jednak przez te 
wszystkie lata zatraciła się 
pewna obrzędowość, ktoś mógł 
gdzieś zatracić lub zapomnieć 
pewne jej elementy. Myślę jed-
nak, że o wiele bardziej godna 
uwagi jest wiara tych ludzi, któ-
rzy pragnęli ochrzcić dziecko, 
nawet w sytuacji nieobecności 
księdza. Nierzadko pokonywali 
dziesiątki kilometrów, by do-
jechać do duchownego, który 
mieszkał gdzieś daleko i często 
w ukryciu przed komunistami, 
a  mimo to chrzcił, odprawiał 
msze św. i  katechizował, wie-
dząc że w każdej chwili może 
za to stracić swoje życie. Za-
chęcam do tego, jeżeli jest 
tylko jakaś możliwość, żeby 
pojechać i  zobaczyć ten kraj. 
Co prawda nie ma z Polski ofert 
turystycznych, a ciężko jechać 
na własną rękę. Jest to dość 
ryzykowne. Może w przyszło-
ści, skoro świat otwiera się na 
nowe kierunki turystyczne, będą 
większe możliwości? Chociaż 
wszystkie wyjazdy na Wschód 
są obarczone polityką wizową, 
a  także specyficzną sytuacją 
polityczną. Mimo wszystko, 
jeżeli ktoś ma możliwość, to 
polecam, bo jest to godne uwagi 
i naprawdę warto!

Fot.: archiwum Krzysztofa Bugary

O swojej polskości opowiadają po rosyjsku

Typowa kazachska wioska

Nawet w tamtejszym kościele widać polskie akcenty
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Limeryki powiatowe

Sołtys z Zagródek od roku był gotowy 
ogłosić zjazd polityków nowych.
Rozesłał wici, że organizuje zjazd głupków 
i zaraz wpisało się na listę sporo dupków
z transparentem: „Witamy idiotów wioskowych”.

*
Pewien malarz z Odry Górnej Katarakty 
malował ostatnio tylko abstrakty.
„Dziś powieszę to pionowo, 
rano obrócę do góry nogami na nowo, 
tak mi każą pionów i poziomów trakty”.

*
Wykształcona pani z pobliskich Psar, 
co ma nie od dziś otwartości dar, 
otworzyła wieczorem i umysł i pochwę:
„Zrobię, nareszcie co chcę, 
bo mam od dawna taki czar”.

*
Pani, co mieszkała w wiosce Lipki, 
narzekała, że mąż słabo używa jej pipki.
„Ulżyj mej niedoli, 
dam ci poswawolić”.
Mówiła do sąsiada, co był bardziej szybki.

*
Każda żona z Maszkowa, 
wodzi męża za nos jak krowa, 
co trzyma byka na uwięzi, 
gdy ten tylko rzęzi, 
zamiast zaczynać robotę od nowa.

*
Jasiek z Piskorzówka Zosię prosi, 
że chciałby bardzo w różyczkę trafić Zosi, 
gdy wieczorem zakwitnie,
niech kolce swe przytnie, 
a on rosą Zosię chętnie zrosi...

*
Helka z Zabardowic niecierpliwie Jasia szukała.
W zagajniku grzybki zbierała,
znalazła tylko muchomora, 
bo na amory nie była to pora 
i z tym muchomorem jak ta głupia stała.

Limeryki kolesiowskie

Gdy pani rzecznik rządu mówiła o sędziach „Kolesie”, 
w Polakach obudziła się wena słowotwórcza.

Paru kolesi z pobliskiej Ścinawy 
chciało zabrać kolesianki do Warszawy, 
ale zabrakło im inwencji,
jak przedstawić na konwencji 
koleżansie przy stoliku do kawy.

*
Pewna kolegówna spod Goszczyny 
kiedy do kolesia idzie w odwiedziny, 
zabiera ze sobą kumpelkę, 
czyli wódeczki kropelkę, 
by kolegowie mieli zdziwione miny.

*
Jedna koleżansia z kolegówną z Gaci, 
chciały łatwo się wzbogacić, 
przetrzepując głupiego kolesia po kieszeni, 
na łące, nawet wśród kamieni, 
ale cnoty nie chciały stracić.

(Cdn.)

„Limerykomania” 
Bożeny Potoczny

Nowak postanowił wreszcie 
zaprowadzić w  domu po-
rządek. Wraca podpity i od 
progu woła:- Za trzy minuty 
widzę na tym stole obiad 
i pół litra!
- Ale jak to? - protestuje 
żona.
- Co takiego?! - wtóruje 
teściowa.
- A  tak to!!! - woła Nowak.  
- Jestem panem tego domu, 
czy nie jestem?!
Po chwili, gdy zjadł i wypił, 
mówi: - A teraz prześpię się 
z teściową.
- Jak to?! - krzyczy żona.
- A  tak to! To on jest pa-
nem tego domu!!! - woła 
teściowa. 

*
Na wyspie jest trzech roz-
bitków: dwudziestolatek, 
czterdziestolatek i  siedem-
dziesięciolatek. Zauważyli, 
że na sąsiedniej wyspie jest 
naga dziewczyna. Dwudzie-
stolatek rzuca się w  fale 
i krzyczy: - Płyńmy do niej! 
Na to czterdziestolatek: 
- Spokojnie. Zbudujmy naj-
pierw tratwę. 
A siedemdziesięciolatek: 
- Panowie, po co! Stąd też 
dobrze widać.

*
- Na początek proponuję 
pani 3 tysiące plus premia 
- mówi prezes do właśnie 
przyjmowanej sekretarki. 
Po chwili dodaje, lustru-
jąc ją wzrokiem: - Hmm, 
z  przyjemnością dałbym  
4 tysiące... 
Na to sekretarka: 
- Z  przyjemnością, pa-
nie prezesie, to ja biorę  
5 tysięcy! 

*
Przychodzi gruba baba do 
lekarza: - Panie doktorze, 
łykam te tabletki, łykam, ale 
nie chudnę. 
- To niemożliwe! A bierze je 
pani, tak jak kazałem, dzie-
sięć razy dziennie? 
- Oczywiście. Jedną po każ-
dym większym posiłku. 

*
Przy kominku siedzą hrabia 
z hrabiną. Wygodne fotele, 
jest miły, spokojny wieczór. 
Jedzą, a  raczej spożywa-
ją szampana oraz kawior. 
W pewnym momencie hra-
bina puszcza bąka. Rumieni 
się bardzo i po chwili mówi 
do hrabiego: 
- Przepraszam bardzo. My-
ślę, że to pozostanie między 
nami... 
- Wołałbym, aby się to roz-
niosło. 

*
Do pokoju hrabiego wchodzi 
jego lokaj i mówi: 
- Panie hrabio, znów przy-
szedł ten cholerny żebrak, 
który twierdzi, że jest pana 
bliskim krewnym. Mówi, że 
może tego dowieść. 
- To chyba jakiś idiota?! 
- Ja też tak pomyślałem, ale 
to jeszcze nie dowód! 

Letni 
dowcipNa dobry wakacyjny humor

KRESKą...
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Rubrykê „Witamy wœród nas” 
publikujemy dziêki pomocy pracowników 
Oddzia³u Noworodków i Oddzia³u 
Po³o¿niczego Szpitala w O³awie oraz 
o³awskiego Urzêdu Stanu Cywilnego

W ostatnim czasie twój egoizm sięgnął 
zenitu. Poważnie przemyśl swoją 
postawę, bo jeszcze trochę, a stracisz 
przyjaciół, których tolerancja powoli 
się kończy. Pod koniec tygodnia 
poprawią się kondycja zdrowotna 
i samopoczucie. W weekend będziesz 
miał szansę poprawić swoje stosunki 
z rodziną, ale tylko od ciebie zależy, 
czy to zrobisz. 

Skoncentruj się na najbardziej istot-
nych problemach, bo gdy skupisz się 
na drobiazgach możesz stracić z oczu 
to co najważniejsze. Poniedziałek 
i czwartek to idealne dni na zała-
twienie spraw urzędowych, które już 
od dawna czekają na rozwiązanie. 
W życiu uczuciowym zwróć uwagę 
na swoje potrzeby, starasz się żeby 
twoja druga połówka była szczęśliwa, 
ale czy ty jesteś?

(21.04-21.05)

BYK

(22.05-21.06)

BLI�NIÊTA

Korzystaj z lata i wygospodaruj sobie 
na to trochę wolnego czasu. Ostatnio 
ciągle żyjesz pracą, nawet nie zauwa-
żasz jak mija czas. Zrób coś z tym, 
bo któregoś dnia możesz zauważyć, 
że przegapiłeś wiele ważnych rzeczy. 
Nie bój się prosić o pomoc współpra-
cowników. Sprawy finansowe ułożą 
się znakomicie. W miłości - zastój, 
wyłącznie z twojej winy.

(22.06-22.07)

RAK

W najbliższych dniach wiele stresu 
i sytuacji konfliktowych, wszystko 
przez to, że reagujesz zbyt emocjonal-
nie. Nie potrafisz znaleźć równowagi 
między euforią a rozpaczą i wszystko 
definiujesz jako ataki na twoją osobę. 
Daj szansę logicznemu myśleniu, 
bo męczysz siebie i swoich bliskich. 
Popatrz chłodnym okiem na rzeczy-
wistość, a okaże się, że wcale nie jest 
tak jak ci się wydaje. 

Bardzo spokojny tydzień, bez niespo-
dzianek, wzlotów i upadków. Nareszcie 
odetchniesz z ulgą i uporządkujesz 
myśli. Zajmij się sprawami, które 
ciągle odkładałeś na takie właśnie 
chwile. W sprawach sercowych również 
zapanuje spokój i szczęście. Będziecie 
się rozumieć bez słów, ktoś będzie pró-
bował to zmienić, ale mu się nie uda. 

Nadchodzi cudowny czas w miłości. 
Zakochasz się po uszy, być może 
w kimś nowo poznanym, albo na nowo 
odkryjesz stałego partnera. Będziesz 
tak szczęśliwy, że nie będą ci zaprzątać 
drobne problemy w pracy i słusznie, bo 
to nic ważnego. O zdrowie i finanse nie 
musisz się martwić. 

(23.08-22.09)

PANNA

(23.07-22.08)

LEW

Przez sezon urlopowy przybędzie 
ci obowiązków w pracy. Byłeś prze-
konany, że ze wszystkim sobie 
poradzisz, ale się myliłeś. Masz tylko 
dwa wyjścia: poprosić o pomoc, albo 
wypracować dobrą organizację pracy. 
Jeśli twoja ambicja zwycięży, uda 
się wszystko zrealizować i zostanie 
to docenione. 

Zaczniesz mieć ochotę na szalone 
przygody, jednak nie poddawaj 
się temu nastrojowi. Osoby, które 
cię do tego namawiają, nie są do 
końca godne zaufania, a jeden 
wyskok może cię wiele kosztować. 
Nową energie spożytkuj lepiej na 
bycie z rodziną, zaniedbałeś ją, ale 
bliscy okażą ci dużo zrozumienia 
i cierpliwości. Doceń to i nie zapomnij 
o podziękowaniu.

Spędzisz ten tydzień w towarzystwie 
osób szczęśliwych i zadowolonych 
z życia. Wpłynie to bardzo pozytyw-
nie na twoje samopoczucie, które 
od dawna nie jest najlepsze. Poddaj 
się nowym, pozytywnym emocjom 
i zacznij cieszyć z miejsca, w którym 
teraz jesteś. Nie zapomnij o złożonej 
obietnicy, dla ciebie to może szczegół, 
ale dla osoby, która oczekuje jej 
spełnienia, to coś naprawdę ważnego. 

Naucz się asertywności. Ktoś będzie 
próbował cię nakłonić do czegoś, 
na co nie masz ochoty. Nie gódź 
się na to, tylko po to, żeby potem 
złorzeczyć. Odmów grzecznie ale 
stanowczo. Teraz skup się na swoim 
związku. Ostatnio oddaliliście się od 
siebie i jeśli nie czegoś zrobisz, to źle 
się to skończy. 

Nie odrzucaj propozycji wyjścia 
z domu. Masz szansę na odpoczynek 
i relaks w miłym towarzystwie. Na 
chwilę zapomnisz o bożym świecie 
i będziesz bujał w obłokach. Potrze-
bujesz tego po miesiącach wytężonej 
pracy. Bardzo dobry tydzień na podję-
cie prób i zmian w związku miłosnym 
lub przyjacielskim. Zaufaj swojej 
intuicji, która dobrze podpowiada. 

Twoje plany urlopowe nie ułożą 
się tak, jak oczekiwałeś, głównie 
z przyczyn finansowych. Będziesz 
musiał improwizować i wymyślić inny 
sposób na wakacyjny wypoczynek. 
Może się pojawić niewielki konflikt 
z najbliższymi, który będzie skutkiem 
twojego zaniedbania. Rak lub Baran 
udzielą ważnych wskazówek - nie 
lekceważ ich. Zdrowie bardzo dobre.

(24.10-22.11)

SKORPION

(23.11-21.12)

STRZELEC

(22.12-20.01)

KOZIORO¯EC

(21.01-20.02)

WODNIK

(21.02-20.03)

RYBY

(21.03-20.04)

BARAN

(23.09-23.10)

WAGAWitamy 
  wœród nas

Alicja Stolf
Natan Tucholski
Franciszek Józef 
Wysocki
Igor Tyrpa
Błażej Gogola
Noemi Anna 
Marynowska
Wojciech Henryk 
Mularczyk
Adam Chmura
Nadia Terlecka
Hanna Helena Gardas
Błażej Kacper 
Wodziński
Weronika Maria 
Langner
Magdalena Kubas
Igor Daniecki
Lidia Maria Naziębło
Irena Trościaniec
Liliana Stasińska
Teodor Ignacy 
Tomczak
Agata Karolina 
Pawłowska
Fabian Cepin

  Urodzili się     

  Powiedzieli: TAK     
Klaudia Kozińska 
 - Maciej 
 Wesołowski
Anna Baszyńska 
 - Przemysław 
 Brzeszcz
Patrycja Sobolewska 
 - Krzysztof 
 Wiśniewski
Karolina Jarosławska 
 - Paweł Dwojak
Anna Wadowska 
 - Daniel Gwóźdź
Sylwia Zdanowicz 
 - Wojciech 
 Chmura

MARTA 
SZYMAŃSKA

agataendo@gmail.com

przebieg wycieczki opiekunka 
Joanna Poźniak.

Uczestnicy z zaciekawie-
niem słuchali, w jaki sposób 
powstała woda, czy jest jej 
dużo w kosmosie i jak trafi a 
na Ziemię. 

Wyjazd do centrum nauki 
o wodzie był nie tylko świetną 
zabawą, ale też źródłem wie-
dzy. Wycieczkę zorganizowa-
ło Stowarzyszenie „Iskierka 
Nadziei”, a opiekę sprawowa-
ły Marta Maligranda, Joanna 
Poźniak i Beata Sarnecka.

(MON)Pamiątkowa fotografi a
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Cześć, jestem Jagoda Misztal. 
Przyszłam na świat 15 lipca. 
Ważę 3200 g i mierzę 50 cm. 
Z bratem Mikołajem (2), mamą 
Ewą i tatą Piotrem mieszkam 
w Brzegu

Nazywam się Malwina Front. 
Przyszłam na świat 16 lipca. 
Ważę 3450 g i mierzę 56 cm. 
Moimi rodzicami są Justyna 
i Damian. Mieszkamy w Jelczu-
Laskowicach

Cześć, nazywam się 
Maciej Jacek Woźnicki. 
Mama Monika urodziła mnie 
15 lipca. Ważę 3620 g i mierzę 
57 cm. Z siostrą Wiktorią (8) i tatą 
Tomaszem mieszkam w Oławie

Witajcie, nazywam się 
Mateusz Łoziński. 
Urodziłem się 15 lipca, a moje 
wymiary to 3860 g i 57 cm. 
Z mamą Pauliną i tatą Piotrem 
mieszkam we Wrocławiu

To ja, Filip Wróblewski, 
syn Pawła i Magdaleny. 
Urodziłem się 16 lipca, a moje 
wymiary to 3860 g i 56 cm. 
Mieszkam w Oławie

„Iskierki” przygoda  
       z wodąWROCŁAW/OŁAWA 
Nauka i zabawa 

18 czerwca mieszkańcy 
powiatu oławskiego zwiedzili 
„Hydropolis” w ramach 
projektu „Zwiedzam 
Doświadczam Pamiętam”

- Przygoda z wodą zaczęła się już 
przy wejściu, które prowadzi przez 
ścianę wody. W XIX-wiecznym za-
bytkowym zbiorniku można zobaczyć 
8 stref tematycznych, z których każda 
przedstawia wodę z innej perspektywy - 
wszystko to odbywa się w niezwykle inte-
resujący, interaktywny sposób - relacjonuje 
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Dzisiaj prezentujemy jedną 
z 60 kart pocztowych wyjętych 
z kuli wieńczącej wieżę oław-
skiego ratusza. Kula została 
otwarta w 1924 r. przy okazji 
likwidowania szkód wyrzą-
dzonych przez - trwający 
około kwadransa - huraga-
nowy wiatr i burzę.

Wydawca zatytułował 
pocztówkę „Am alten Schlos-
splatz” czyli „Na starym 
placu Zamkowym” (dziś 
powiedzielibyśmy „Na placu 
Starozamkowym”. Powstała 
ona w firmie wydawniczej 
Hermanna Lukowskiego 
w Breslau przy Brunnenstras-
se (obecnie ul. Studzienna na 
Krzykach) pod numerem 4.

Jak wszystkie pocztówki 
włożone do „przesyłki dla po-
tomnych”, tak i ta nie została 
wypełniona korespondencją 
i zaadresowana.

Najważniejszym obiek-
tem na zdjęciu - choć znajdu-
je się na drugim planie - jest 
bez wątpienia budynek banku 
oddany do użytku w 1910 r. 
To okazały gmach w stylu 
neobarokowym. Przez swoją 
wielką bryłę zmienił propor-
cje i stał się jedną z dominant 

w zabudowie w okolicach 
Rynku. Powstał jako sie-

dziba oławskiej spółki ban-
kowej Ohlauer Bankverein 
(Oławskiego Towarzystwa 
Bankowego). Po 1945 r. (a 
dokładnie po 1951 r.) stał 

się siedzibą Urzędu Bezpie-
czeństwa, a później komendy 
Milicji Obywatelskiej. Nato-
miast siedzibą policji oław-
skiej do 1945 r. był ratusz. 

Do muru banku widocz-
nego na pocztówce przykleiła 

się gromadka dzieci, przed 
nimi stoi wozak - być może 
pracujący w pobliskim bro-
warze przy Brauhausgasse 
(ul. Browarnianej). Po lewej 
nieco w głębi widzimy cykli-
stę. Niewykluczone, że całe to 

towarzystwo znieruchomiało 
na widok fotografa wyposa-
żonego w stojący na statywie 
aparat.. 

Samotnego drzewa wyra-
stającego jak gdyby ze ściany 
domu już pięć lat później nie 

było - w dolnych kondygna-
cjach budynków pojawił się 
szereg witryn sklepowych - 
piekarni, drogerii i sklepu fi r-
mowego producenta kiełbas. 

W wielu miejscach na 
bruku widać końskie od-
chody. To oczywiste, że 
w pierwszych latach XX 
w. samochody w Oławie 
były rzadkością i właściwie 
cały transport odbywał się 
wozami konnymi lub takimi 
dwukółkami ciągniętymi 
przez człowieka, jak widać 
na pocztówce.

Jeszcze na jedno warto 
zwrócić uwagę: na prezen-
towanym zdjęciu (jak na 
wielu oławskich starych 
fotografi ach) uwidacznia się 
odwieczny problem miesz-
kańców Oławy: wysoki po-
ziom wód gruntowych. Dol-
ne kondygnacje budynków 
są zawilgocone i najpraw-
dopodobniej zaatakowane 
przez grzyb.

Ale w nas stare pocztów-
ki wywołują pewną nostal-
gię za światem minionym, 
za czasami bez miejskiego 
zgiełku, ulic wypełnionych 
autami, bez pośpiechu - za 
tym, co bezpowrotnie minęło. 

MARTA MOŻEJKO 
Izba Muzealna Ziemi Oławskiej

 O starych pocztówkach oławskich

Dawny Plac Zamkowy
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w zabudowie w okolicach 
Rynku. Powstał jako sie-
w zabudowie w okolicach 

Historia

Z dziejów ziemi

Olawskiej
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PRACA
DAM PRACĘ

SALON EFECT W OŁAWIE 
ZATRUDNI FRYZJERA/FRYZJERKĘ 

JEŚLI FRYZJERSTWO JEST 
TWOJĄ PASJĄ, JESTEŚ OSOBĄ 

KONTAKTOWĄ, ZAANGAŻOWANĄ 
W WYKONYWANĄ PRACĘ I CHCESZ 
PODNIEŚĆ SWOJE KWALIFIKACJE 

- DOŁĄCZ DO NASZEGO ZESPOŁU. 
ZAPEWNIAMY: * PROFESJONALNE 

SZKOLENIA * SZYBKI ROZWÓJ 
* PRACĘ W MŁODYM, 

DYNAMICZNYM  ZESPOLE * PRACĘ 
NA PRODUKTACH NAJWYŻSZEJ 

JAKOŚCI * ATRAKCYJNE WARUNKI 
PRACY CV PROSIMY KIEROWAĆ NA 
ADRES:  biuro@maxkosmetyki.pl (3)

►► Zostań konsultantką Avon, tel. 
661-199-465 (5) 

►► Zatrudnię pracowników budow-
lanych. Zgłoszenia najchętniej sms. 
Tel. 502-411-884 (3d)

►► Zatrudnię ucznia (mechanik lub 
blacharz). Guz, Marcinkowice. Tel. 
500-110-300 (3d) 

SALON FRYZJERSKI W OŁAWIE 
ZATRUDNI FRYZJERA MĘSKIEGO 

JEŚLI FRYZJERSTWO JEST 
TWOJĄ PASJĄ, JESTEŚ OSOBĄ 
OTWARTĄ, ZAANGAŻOWANĄ 

W WYKONYWANĄ PRACĘ I 
CHCESZ PRACOWAĆ W LUŹNYM 

KLIMACIE - DOŁĄCZ DO NASZEGO 
ZESPOŁU. ZAPEWNIAMY: * 

PROFESJONALNE SZKOLENIA, 
* SZYBKI ROZWÓJ, * PRACĘ NA 

PRODUKTACH NAJWYŻSZEJ 
JAKOŚCI * ATRAKCYJNE WARUNKI 

PRACY CV PROSIMY KIEROWAĆ NA 
ADRES:  biuro@maxkosmetyki.pl (3)

►► Przyjmę osobę do pracy do sklepu 
w Marcinkowicach tel 664948095 (10)

►► Zatrudnię Blacharza Samocho-
dowego do Warsztatu Blacharsko La-
kierniczego w Niemilu. Piotr Paczków 
605-260-850 (3d) 

►► Przyjmę do pracy lakiernika sa-
mochodowego na 40% od zlecenia 
lub pomocnika, JL, tel. 502-329-766 (9)

►► Beauty Complex przyjmie fryzje-
ra/fryzjerkę na bardzo dobrych wa-
runkach, 501-629-537 (2d)

►► Praca w Niemczech – legalna do 
opieki, 534-989-969 (3d) 

►► Praca w Niemczech dla pielęgnia-
rek z dyplomem. Wymagany dobry 
język niemiecki. 534 989 969 (3d) 

STACJA PALIW LOTOS  
W SIECHNICACH ZATRUDNI 

SPRZEDAWCÓW.  
ZAPEWNIAMY UMOWĘ O PRACĘ, 

BARDZO DOBRE WYNAGRODZENIE. 
WYMAGANIA: KOMPETENCJA, 
SUMIENNOŚĆ, BEZ NAŁOGÓW,  

TEL. 608-324-443 (3) 

►► Zatrudnię pomocnika cieśli-deka-
rza, 697-177-730 (1)

►► Przyjmę stylistkę paznokci i prak-
tykantkę (kosmetyczkę), tel. 691-345-
846 (2)

►► Firma Clar System zatrudni w Oła-
wie pracowników na stanowisku Pra-
cownik Produkcji. Praca na zmiany. 
Więcej informacji pod tel. 728-514-
584 (7)

FIRMA TECH-KAN  
GAĆ K/OŁAWY ZATRUDNI NA 

UMOWĘ O PRACĘ MĘŻCZYZNĘ  
W WIEKU DO 50 LAT Z PRAWEM 
JAZDY  KAT. B, MILE WIDZIANE 

C LUB C+E  DO PRZESZKOLENIA 
W OBSŁUDZE KAMER I 

ROBOTÓW KANALIZACYJNYCH 
W TECHNOLOGIACH 

BEZWYKOPOWYCH NAPRAW  
KANALIZACJI. KONTRAKTY  

REALIZOWANE SĄ NA TERENIE 
CAŁEGO KRAJU - PRACA 

W DELEGACJI. OFERUJEMY 
ATRAKCYJNE ZAROBKI, SZKOLENIA 

W OBSŁUDZE SPRZĘTU NA 
TERENIE POLSKI I NIEMIEC. OSOBY 

ZAINTERESOWANE PROSZONE 
SĄ O PRZESŁANIE CV NA ADRES:  

biuro@techkan.pl,  
LUB KONTAKT TELEFONICZNY: 
71301-44-29, 602489 219 95 (1)

INTERKADRA - AGENCJA PRACY 
I DORADZTWA PERSONALNEGO, 
NR 3372, AKTUALNIE POSZUKUJE 

PRACOWNIKÓW NA STANOWISKA: 
MŁODSZA KSIĘGOWA, POMOCNIK 
USTAWIACZA MASZYN, SPAWACZ 

TIG, SZLIFIERZ, LAKIERNIK, 
OPERATOR CNC, MAGAZYNIER 

(Z UPRAWNIENIAMI LUB 
BEZ), PAKOWACZ, OPERATOR 

PRODUKCJI, MONTAŻYSTA. OFERTA 
DOTYCZY PRACY W JELCZU-

LASKOWICACH, STANOWICACH Z 
MOŻLIWOŚCIĄ DOJAZDU ORAZ W 
OŁAWIE I SIECHNICACH. KONTAKT: 

praca.jelcz-laskowice@interkadra.pl 
TEL. 71 738 23 96, UL. BOŻKA 9B/6 

JELCZ-LASKOWICE (1) 

►► Aga-Med Rehabilitacja poszukuje 
do pracy w oddziale Jelcz Laskowice 
osoby na stanowisko fizykoterapeutki 
1 etat, fizjoterapeuty 1 etat. Dodatko-
wo  osoby na staż uczącej się lub po 
ukończonym licencjacie lub mgr fizy-
koterapii. Oferujemy pracę w stabil-
nej i rozwijającej się firmie, w młodym 
zespole z nowoczesną bazą zabiego-
wą, 2 zmianowy czas pracy. Osoby 
zainteresowane prosimy o nadsyła-
nie CV wyłącznie na maila agamed@
onet.pl (2)

►► Aga-Med sieć Sklepów ZIELAR-
SKO-MEDYCZNYCH poszukuje do 
swoich oddziałów osób zainteresowa-
nych pracą. Oferujemy pracę w stabil-
nej i rozwijającej się firmie. Osoby za-
interesowane prosimy o nadsyłanie CV 
wyłącznie na maila agamed@onet.pl (2)

►► Aga-Med Oławskie Centrum Zdro-
wia i Urody poszukuje KOSMETYCZKI 
na bardzo dobrych warunkach. Ofe-
rujemy pracę w 16 letniej firmie o 
szerokiej bazie sprzętu zabiegowego 
a tym samym bardzo szerokiej ofer-
cie. Osoby zainteresowane prosimy 
o nasyłanie CV wyłącznie na maila  
agamed@onet.pl (2)

ZATRUDNIĘ PRACOWNIKA OBSŁUGI 
KLIENTA-SPRZEDAWCE  

NA STACJI PALIW PKN ORLEN.  
PRACA OD ZARAZ WOLNE DWA 

ETATY NA STAŁE I JEDEN NA 
WAKACJE. OFERUJEMY ROZWÓJ 

W KARIERZE ZAWODOWEJ, 
ELASTYCZNY GRAFIK ORAZ 

ATRAKCYJNY SYSTEM 
WYNAGRODZEŃ (1700ZŁ-2200ZŁ 
NA RĘKĘ) ZAINTERESOWANYCH 

PROSZĘ O SKŁADANIE  
CV NA STACJE PALIW  

UL. OPOLSKA31 OŁAWA (2)

FIRMA KOSMETYCZNA  
O MIĘDZYNARODOWYM ZASIĘGU 

ZATRUDNI PRZEDSTAWICIELA 
HANDLOWEGO OFERUJEMY:  

- PROFESJONALNE SZKOLENIA 
- PRACĘ W PRZYJAZNEJ 

ATMOSFERZE - NIEZBĘDNE 
NARZĘDZIA PRACY (SAMOCHÓD, 

TELEFON ITP.) - MOŻLIWOŚĆ 
ROZWOJU ZAWODOWEGO 
ZAINTERESOWANE OSOBY 

PROSIMY O KONTAKT MAILOWY: 
redakcja@modnewlosy.pl (3)

►► Zatrudnię pracowników ogólno-
budowlanych, tel. 575-760-906 (2)

►► Przyjmę do pracy na budowie, 
Jelcz-Laskowice, tel. 697-933-377 (2)

►► Zatrudnię pracownika budowla-
nego z doświadczeniem. Mile widzia-
ne prawo jazdy kat. B. Proszę o kon-
takt na nr tel. 577-256-620 (5)

►► Przyjmę pracownika budowlane-
go, 698-623-537 (2)

FIRMA MAKART-BOX  
BOJAKOWSCY S.J.  

PRODUCENT OPAKOWAŃ 
Z TEKTURY Z SIEDZIBĄ W 

DOMANIOWIE, ZATRUDNI NA 
STANOWISKO: OPERATOR MASZYN 

DO PRODUKCJI OPAKOWAŃ 
(MILE WIDZIANA ZNAJOMOŚĆ 
BRANŻY, ZMYSŁ TECHNICZNY, 
ZDOLNOŚCI ORGANIZACYJNE  

ORAZ   POSIADANIE UPRAWNIEŃ 
DO OBSŁUGI WÓZKÓW 

WIDŁOWYCH). PRACA W SYSTEMIE 
2-ZMIANOWYM. CV NALEŻY 

PRZESŁAĆ NA ADRES: biuro@
makartbox.pl LUB DOSTARCZYĆ 
OSOBIŚCIE DO SIEDZIBY FIRMY (1) 

►► Zatrudnię pracownika ogólnobu-
dowlanego, tel. 601-429-270 (4)

►► Przyjmę panią do pracy w salonie 
gier w Oławie, tel. 601-940-105 (1)

►► Zatrudnię murarzy oraz pomocni-
ków, tel. 530-035-012 (4)

►► Zatrudnię kosmetyczkę, 602-123-
191 (4)

►► Regionalne Centrum Logistyczne 
Black Red White w Jelczu-Laskowi-
cach ul. inżynierska 3 zatrudni pra-
cowników na stanowisko magazy-
niera Mile widziane uprawnienia na 
wózki widłowe. Kontakt tel. 604-733-
947 e-mial: rogozinskia@brwsa.pl (1)

►► Przejmę do pracy pracowników 
ochrony w Oławie. Mile widziane oso-
by z grupą niepełnosprawności, 605-
888-202 (2) 

►► Przyjmę pracowników budowla-
nych (dekarze) do dociepleń, wykoń-
czenia, 507-687-547 (1)

►► Poszukuję osoby do pracy w kwia-
ciarni. Mile widziane doświadczenie 
(praca na cały etat). Tel. 530-915-648  

►► Firma QSP Sp. z o.o. zatrudni do 
pracy na stanowiska produkcyjne 
i magazynowe. Praca w systemie  
3 zmianowym. Więcej informacji pod 
numerem tel. 570-000-947 lub e-mial 
qualityservice.rw@gmail.com (5)

FIRMA P.P.H.U. PIOTECH 
ZATRUDNI NA STANOWISKA: 

OPERATOR MASZYN - 
WYKRAWARKA LASEROWA, 

PRASA KRAWĘDZIOWA / ŚLUSARZ 
/ SPAWACZ. WYMAGANIA: 

UMIEJĘTNOŚĆ CZYTANIA RYSUNKU 
TECHNICZNEGO, UPRAWNIENIA 
NA WÓZEK WIDŁOWY, PRAWO 

JAZDY KAT. B. PRACA W OŁAWIE, 
NA UMOWĘ O PRACĘ, MOŻLIWA 

PRACA NA DWIE ZMIANY. 
ZAINTERESOWANE OSOBY 

PROSIMY O PRZESYŁANIE CV NA 
ADRES: biuro@piotech.org.pl LUB 

KONTAKT TELEFONICZNY POD 
NUMEREM 693-850-426 (3) 

Zatrudnię mechanika  
w gospodarstwie rolnym  

w Nowym Dworze,  
tel. 502-174-411 (5) 

„CHROMAX’ Zakład Obróbki 
Metalu w Jelczu-Laskowicach 

poszukuje kandydatów 
na stanowisko: operator 

prasy krawędziowej z 
dobrą znajomością rysunku 
technicznego. Mile widziana 

znajomość obsługi pras DARLEY. 
Tel. Kontaktowy - 71 318 86 40; 

537 404 011 
e-mail: biuro@chromax.pl (5) 

►► Lawendowy salonik kosmetyczny 
w Siechnicach zatrudni kosmetyczkę. 
Poszukuję osoby pełnej pasji, zaana-
gażowania, kultury osobistej, która 
dołączy do zgranego zespołu I zosta-
nie z nami na dłużej. CV proszę prze-
słać na adres e-mail: lawendowy@
lawendowy.pl  (1)

►► Firma Tolbrux zatrudni operatora 
koparki MECALAK 12 z urawnieniami 
I doświadczeniem, tel. 501-246-018 (1) 

►► Praca w biurze. Wymagania: pod-
stawy rachunkowości, mile widziane 
doświadczenie w dziale zaopatrze-
nia/zakupów, prawo jazdy kat. B, 
znajomość j. angielskiego bądź j. 
niemiecki, umowa o pracę. Kontakt: 
pracaolawa@onet.pl (10)

►► Zatrudnię do pracy w sklepie Żab-
ka kasjera-sprzedawcę, ul. Iwaszkie-
wicza, tel. 501-015-712 (1)

►► Docieplenia, dachy, wykończenia, 
693-377-300 (1)

►► Zatrudnię stolarza – praca przy 
drewnie, tel. 602-795-731 (6)

►► Zatrudnię pomocnika do prac 
budowlanych z prawem jazdy kat. B, 
umiejącym dobrze jeździć, 889312-
688 (2)

►► Epp Sp. z o.o. zatrudni osoby 
na stanowisko: Pracownik Produk-
cji, Pracownik Utrzymania Ruchu, 
Magazynier. Praca w systemie 2 i 
3 zmianowym. Oferujemy stabilne 
zatrudnienie w oparciu o umowę o 
pracę. Prosimy o przesłanie CV na 
adres email: sekretariat@epp-pl.com 
lub na adres pocztowy:  EPP Sp. z o.o. 
ul. Polna 22 Łęg, 55-220 Jelcz Lasko-
wice (6) 

►► Zatrudnię mechanika samocho-
dów ciężarowych, maszyn budowla-
nych, tel. 604-568-976 (5)

P.P.U.H. WOSEBA SP. Z O.O. 
MŁYN JACZKOWICE ZATRUDNI 
PRACOWNIKÓW PRODUKCJI. 

APLIKACJE PROSZĘ KIEROWAĆ NA 
ADRES: mlyn@woseba.com.pl.  

TEL. 071 301 43 30  
MŁYN JACZKOWICE  

JACZKOWICE 62 55-200 OŁAWA (5) 

FIRMA PRODUKCYJNA  
ZAJMUJĄCA SIĘ WYKONYWANIEM 

ELEMENTÓW BLACHARKI 
BUDOWLANEJ POSZUKUJE 

PRACOWNIKA PRODUKCYJNEGO 
(CIĘCIE, GIĘCIE BLACH ITP.). 

UMOWA O PRACĘ NA PEŁNY ETAT 
W SYSTEMIE JEDNOZMIANOWYM. 

KONTAKT  
POD NR TEL 71 311 75 97 (3) 

SZUKAM PRACY

►► Doświadczony pracownik admi-
nistracyjno-biurowy z j. niemieckim, 
782-191-019 (2)

►► Opiekunka osób starszych i cho-
rych z doświadczeniem, prawem jaz-
dy, tel. Kom. 783-079-505 (1)

►► Ślusarz z dużym doświadczeniem 
w średnim wieku i drugą grupą inwa-
lidzką poszukuje pracy. Tel. 796-813-
344 (2)

KUPNO
►► Kupię: starocie, szable, bagnety, 

zegarki, odznaki, 502-627-675 (3d)

►► Kupię palety wszystkie. Własny 
transport, tel. 661 515 308 (3d)

►► Kupię wszystkie starocie, nawet 
PRL, tel. 665-850-859 (9)

KUPIĘ PALETY – KAŻDĄ ILOŚĆ,  
792-994-662, 609-658-433 (1)  

►► Kupię ciągnik i przyczepy oraz 
maszyny rolnicze, tel. 602-811-423 (5)

SPRZEDAŻ 
►► Producent rolet wewnętrznych w 

kasecie – 1 zł za cm szer. kasety, Gaj 
Oławski 11, 602-342-338 (17) 

►► Sprzedam drewno - dąb, buk, je-
sion, sosna, 501-433-926 (3)

PROMOCYJNE CENY.  
HURTOWA I DETALICZNA 

SPRZEDAŻ KOSTKI BRUKOWEJ 
FIRM SEMMELROCK, LIBET. FIRMA 

EKO BRUK TEL. 668 009 351 (6) 

►► Sprzedam tegoroczny miód rze-
pakowy, wielokwiatowy, cena 25 zł za 
1,4 kg, tel. 666-814-638, 724-376-136 
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 ► Drewno do kominka, pieca, pia-
ski, żwiry, tłuczeń, transport, 2,5 t., tel. 
724-519-853 (6)

SPRZEDAM ZIEMIĘ OGRODOWĄ 
W OŁAWIE W CENIE 

10,00 ZŁ/TONA Z MOŻLIWOŚCIĄ 
TRANSPORTU, TEL. 601 734 551 (3) 

 ► Pszenica, tel. 509-806-585 (24)

 ► Sprzedam dwutygodniowe ka-
czuszki francuski, tel. 885-945-935 (2)

 ► Sprzedam króliki  - 691-818-421 (5)

 ► Sprzedaż drewno opałowego i ko-
minkowego. Transport, 509-460-961, 
798-902-869 (5)

 ► Sprzedam mleko kozie, Grędzina, 
tel. 721-193-414 (1)

 ► Sprzedam tanio garnek kamion-
kowy do kiszenia – 50 litrów, tel. 71-
318-22-68, 699-918-292 (1)

LEKARSKIE
 ► LEKARZ STOMATOLOG – DOROTA 

NAGLIK przyjmuje Oława, ul. Rybacka 
5 a, tel. 601-89-32-32, 71-303-22-33 
codziennie (oprócz niedziel) od 9.00 
do 20.00 (2d)

 ► LEKARZ STOMATOLOG, LEKARZ 
MEDYCYNY – TOMASZ NAGLIK przyj-
muje Oława, ul. Rybacka 5 a, tel. 601-
89-32-32, 71-303-22-33 codziennie 
(oprócz niedziel) od 9.00 do 20.00

 ► LEKARZ WETERYNARII JERZY GI-
GOŁŁA, Oława Janowskiego 4, wizyty 
domowe, tel 604-177-146 (1)

 ► GASTROSKOPIA - Gabinet chirur-
giczny: specjalista - chirurg JACEK 
RUTKIEWICZ, rejestracja, tel. fax 71-
302-86-66 (6)

 ► SPECJALISTA LARYNGOLOG B. 
BORTNIK przyjmuje w środy  i w piątki 
„Laser Dent”, ul. Wiejska 34/2, rejestra-
cja telefoniczna od 14:30 pod nume-
rem 71-313-88-16 (2d) 

DERMATOLOG 
DR HAB. NAUK MEDYCZNYCH 

RAFAŁ BIAŁYNICKI - BIRULA 
ADIUNKT KLINIKI DERMATOLOGII 

LECZENIE CHORÓB SKÓRY: 
łuszczycy, trądzików, grzybic, 

łysienia, brodawek, alergii, ocena 
znamion NOWY ADRES: OŁAWA, ul. 

SIENKIEWICZA 8 (NZOZ MEDAN).  
GABINET CZYNNY W PONIEDZIAŁKI 

I CZWARTKI w godzinach 16.00-
19.00.  Konieczna rejestracja 

telefoniczna: 601-990-167 
www.dermatologolawa.pl (8)

 ► M. WAWRZYŃSKA – SPECJALISTA 
CHIRURG: rektoskopia, laseroterapia, 
choroby żył, osteoporoza, leczenie, 
zabiegi (usuwanie znamion, broda-
wek, włókniaków i innych zmian skór-
nych), stulejki, Oława ul. Mickiewicza 
41 603-606-121 (4)

 ► EESPERAL, 603-606-121 (4)

 ► STOMATOLOG DR N. MED. KATA-
RZYNA ŁAGOWSKA, EasyDent Dental 
Clinic, Tel. 71-301 66 66, www.easy-
dent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA PAULINA DROZ-
DOWSKA, EasyDent Dental Clinic, Tel. 
71-301-66-66, www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA LESZEK BURY, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71-301-
66-66, www.easydent.pl

 ► STOMATOLOG DR N. MED. 
AGNIESZKA SZULGAN-MĄDRZAK, 
EasyDent Dental Clinic, Tel. 71-301-
66-66, www.easydent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JOLANTA 
KARDASZ-PAWLIK, EasyDent Dental 
Clinic, Tel. 71-301-66- 66, www.easy-
dent.pl

 ► LEKARZ DENTYSTA JUSTYNA LE-
WANDOWSKA, EasyDent Dental Clinic, 
Tel. 71-301-66-66, www.easydent.pl

UROLOG 
LEK. MED. JACEK JASTRZĘBSKI – 

SPECJALISTA UROLOG. 
PRYWATNA PRAKTYKA 

UROLOGICZNA, USG: UL. 
ŻEROMSKIEGO 12, NZOZ NOMED; 

WTOREK OD 16.00 DO 18.00, 
REJESTRACJA TELEFONICZNA 71-

303-43-24 PN.-PT.8.00-16.00 (21)

 ► PRYWATNY GABINET LARYN-
GOLOGICZNY, LEK. MED. BOŻENA 
LEŚNIAK, pn - 17.00-18.00, śr 16.30-
17.30 NZOZ Medica, 11 Listopada 14, 
601-911-459 (3d)

 ► GABINET STOMATOLOGICZNY 
MAGDALENA OZGA-PORADA, tel. 
660-700-290, KRZYSZTOF OZGA, tel. 
539-123-444, rejestracja 71-727-83-
16, Oława, ul. Warszawska 30 (2) 

PRYWATNY GABINET 
DERMATOLOGICZNY -  KRYSTYNA 
DROZDOWSKA. OD 15 KWIETNIA 

ZOSTAŁ PRZENIESIONY DO 
PRZYCHODNI RODZINNEJ LEK. 

MED. JÓZEFA JAROSZA, OŁAWA, 
UL. IWASZKIEWICZA 45A, WTORKI 

OD 16.00 DO 18.00, 
TEL. 71-303-81-88, 603-779-092 (2) 

 ► SPECJALISTYCZNY GABINET PSY-
CHIATRYCZNY LEKARZ PATRYCJA 
WOŹNICZKA. Leczenie: depresji, za-
burzeń lękowych, nerwicy, psychoz, 
zaburzeń odżywiania, otępień, uza-
leżnień. Przyjmuję we Wtorki 16.00-
19.00 lub pozostałe dni po uzgodnie-
niu telefonicznym tel. 691-923-650. 
Oława (Nowy Otok) ul. Wiosenna 2/7 

 ► PSYCHOLOG KLINICZNY - dr n. 
hum. JOLANTA KACZMAREK-STEC, 
www.gabinetZoMi.olawa.pl  501-681-
669 (9)

GABINET ENDOKRYNOLOGICZNO-
INTERNISTYCZNY KATARZYNA 

WALASZEK-CHORĄŻYCZEWSKA
***USG*** 

OŁAWA, JELCZ-LASKOWICE, 
tel 728-995-341 * CHOROBY 

TARCZYCY, NADNERCZY 
*ZABURZENIA MIESIĄCZKOWANIA, 

NIEPŁODNOŚĆ * NADCIŚNIENIE 
WTÓRNE, * OTYŁOŚĆ, * 

NIEDOBÓR TESTOSTERONU, * 
OSTEOPOROZA(2d)

 ► PSYCHOLOG, PSYCHOTERAPEU-
TA mgr Ewelina Chętkowska. Terapia 
dorosłych i młodzieży, terapia par; 
testy psychologiczne: Wechsler, Ra-
ven, MMPI-2. OŁAWA, UL. KAMIENNA 
5A/14 tel. 790-804-466, www.esen-
cjum-psychoterapia.pl (7)

 ► SPECJALISTA ORTOPEDA Pry-
watny Gabinet Lekarski dr n. med. 
LESZEK MORASIEWICZ przyjmuje w 
Oławskim Centrum Rehabilitacyjnym 
Oława, ul. Zaciszna 17, środa godz 16-
18 tel. 601-702-263 (1)

 ► USG SERCA, HOLTER EKG, HOLTER 
CIŚNIENIOWY, KONSULTACJE KAR-
DIOLOGICZNE - Katarzyna i Daniel 
Błaszczyk, specjaliści kardiolodzy, 
GABINET PRYWATNY UL. SIENKIEWI-
CZA 8, OŁAWA (NZOZ MEDAN), re-
jestracja wyłącznie telefoniczna, tel. 
698808606 (17)

 ► CENTRUM STOMATOLOGICZNE 
AS-DENT, WROCŁAW UL. SOSNO-
WIECKA 9 (boczna ul. Opolskiej przy 
wjeździe od Radwanic), protezy w 
ramach NFZ – bez kolejki, tel. 71-332-
51-13, 71-359-32-68 (6)

 ► Protezy zębowe, ekspresowa na-
prawa i wykonywanie. Stella Hassan, 
tel. 603-058870 (9)

 ► PSYCHOLOG / PSYCHOTERAPEUTA 
- mgr KRZYSZTOF KOSONÓG, tel. 608-
069-295, www.psycholog.olawa.pl

ZDROWIE I URODA

„BEAUTY COMPLEX” 
SOLARIUM, FRYZJER, 

KOSMETYCZKA - OPALANIE 
NATRYSKOWE SUNFX, DEPILACJA 

LASEROWA, ZAMYKANIE 
NACZYNEK, ZABIEGI ESTETYCZNE, 

WYPEŁNIANIE ZMARSZCZEK, 
MAKIJAŻ PERMANENTNY. 

PROMOCYJNE CENY, TEL. 71-303-
34-24, OŁAWA, MAGAZYNOWA 3 (2D)

ODNOVA FABRYKA PIĘKNA 
OŁAWA 3 MAJA 8U/8 

TEL. 724-064-346 
SALON EXPERT LOREAL 

PROFESSIONAL 
FRYZJERSTWO, KOSMETYKA, 

MAKIJAŻ PERMANENTNY, 
MIKRODERMABRAZJA, 

MEZOTERAPIA, DEPILACJA 
LASEOWA, MEDYCYNA 

ESTETYCZNA,  KERATYNOWE 
PROSTOWANIE WŁOSÓW (2d) 

 ► Diabetolog. Oława, Chrobrego 23B 
- (Omega), 713137609. Jelcz-Laskowi-
ce, Bożka 11 (Medicor) 713811346 (33)

STREFA URODY SOPHIA 
PL. K. SZYMANOWSKIEGO 19 
(WEJŚCIE OD PODWÓRKA). 

MIKRODERMABRAZJA, 
MEZOTERAPIA BEZIGŁOWA, 

MEZOTERAPIA MIKROIGŁOWA, 
MANICURE, PEDICURE, 
PRZEKŁUWANIE USZU, 

PRZEDŁUŻANIE RZĘS, LIPOSUKCJA 
ULTRADŹWIĘKOWA I INNE 

TEL. 793 100 570. 
ZAPRASZAMY! (1) 

NIERUCHOMOŚCI
 ► HAUSE NIERUCHOMOŚCI. Z nami 

bezpiecznie kupisz, sprzedasz i wy-
najmiesz. Pełna obsługa, kredyty. Oła-
wa, Młyńska 2/2, tel. kom, 666-019-
633, 71-303-39-96, www.hause.pl (6)

 ► KOSMOS-NIERUCHOMOŚCI, ul. 
Młyńska 40, 55-200 Oława, tel. 607-
109-787, www.kosmos-nieruchomo-
sci.gratka.pl  

 ► Biuro Nieruchomości Comfort Ho-
use Kazimiera Grzeszczak – kupno i 
sprzedaż mieszkań, domów, działek i 
lokali. Oława, ul. 1 Maja 6/2, 660-261-
264, 600-340-145 lub 71-303-45-51, 
www.comforthousenieruchomosci.
gratka.pl 

SPRZEDAM

CAPRI – NIERUCHOMOŚCI 
LESZEK ŻYTO, 

OŁAWA, UL. ZACISZNA 60/8, TEL. 
601-990-187 

CAŁA OFERTA NA STRONIE 
www.capri-nieruchomosci.

gratka.pl ****1-POKOJOWE, 40 
M KW., II PIĘTRO, KOŁO RYNKU, 

PO REMONCIE, 115 TYS ZŁ, * 
2-POKOJOWE, 50 M KW., I PIĘTRO, 

CHROBREGO, PO REMONCIE, 
WYSOKI STANDARD – 205 

TYS ZŁ* 2-POKOJOWE, 27,50 
M KW., II PIĘTRO, CENTRUM, 

WYSOKI STANDARD – 135 TYS 
ZŁ * 2-POKOJOWE, 61,50 M 
KW., I PIĘTRO, GARDEROBA, 

BALKON, SOBIESKIEGO – 199 
TYS ZŁ *  2-POKOJOWE, 54,50 M 

KW., II PIĘTRO, PO REMONCIE, 
IWASZKIEWICZA – 189 TYS ZŁ* 

2-POKOJOWE 37 M KW., IV PIĘTRO, 
CHROBREGO - 125 TYS ZŁ* 

3-POKOJOWE, 66 M KW., WYSOKI 
PARTER, JELCZ-LASKOWICE, 

BLOK HIRSZFELDA – 199 TYS ZŁ 
* 3-POKOJOWE, 63,17 M KW., II 

PIĘTRO, PO REMONCIE, GARAŻ – 
245 TYS ZŁ* 4-POKOJOWE, 72 M 

KW., II PIĘTRO, RYNEK, BLOK 1955 R.,  
BEZCZYNSZOWE – 210 TYS ZŁ**

CAŁA OFERTA NA STRONIE  
www.capri-nieruchomosci.gratka.pl 

TEL. 601-990-187 (2d)

SPRZEDAM UZBROJONE DZIAŁKI 
BUDOWLANE O POW. OD 950 M 
KW. DO 1000 M KW. POŁOŻONE 

W OŁAWIE, PRZY UL. LEŚNEJ. CENA 
100 ZŁ/M KW. TEL. 71303-40-11, 

691-691-638 (2D)

 ► Mieszkanie w centrum, 3 pokoje 
+ kuchnia z jadalnią, 65 mkw, 220 tys. 
Jelcz-Laskowice BN 506-540-120

 ► Mieszkanie 61 mkw, 3 pokoje, 
ładny układ, balkon, Hirszfelda Jelcz-
-Laskowice BN 506-540-120

 ► Mieszkanie 2-pokojowe, 39 mkw, 
130 tys. balkon, centrum Jelcza-La-
skowic, www.PROSPERHOME.pl   Tel. 
506 540 120

 ► DZIAŁKI: Działki pod lasem – 70 
tys., 1,17 ha – Dębina 49 tys., działki 
okolice stawu Jelcz-Laskowice od 80 
tys., Chwałowice – od 45zł/m2, Miło-
szyce 12ar – 82 tys. BN 506-540-120

 ► Dom do zamieszkania ok. 9 km od 
Jelcza-Laskowic, 300 tys., działka 5 ar 
www.PROSPERHOME.pl Tel. 506  540 
120  

 ► *OKAZJA* Dom do zamieszkania, 
259 tys., 3 pokoje + miejsce do ada-
ptacji kolejnych, Chwałowice BN 506-
540-120

 ► Sprzedam dom w centrum Oławy, 
698-623-537 (8)

 ► Budowę domu parterowego w 
Oławie, możliwa zamiana, 502-627-
675 (2d)

 ► Działka budowlana (9 arów) w 
Jaczkowicach przy drodze asfaltowej, 
prąd na działce, kanalizacja do końca 
2017. Projekt (dom 150 m kw.) + po-
zwolenie na budowę, wylana ława. 
Tel. 601-992-026 po 17.00 

 ► Sprzedam nowy dom w zabudo-
wie szeregowej o powierzchni 140 
m kw., super lokalizacja. Garaż, taras, 
balkon. Niezwykle spokojna okolica, 
Oława ul. Okólna, tel. 515-254-322, 
www. enklawa.vj3.pl (1)

 ► Sprzedam, 56 m kw., parter 2 po-
koje + aneks kuchenny, łazienka, bar-
dzo dobra lokalizacja, Oława, parking 
strzeżony, tel. 602-443-638, 792-999-
420 (3d)  

 ► Sprzedam tanio działki budowla-
ne. Rozważę każdą rozsądną ofertę. 
Działki pod budownictwo jednoro-
dzinne i bliźniacze. Umiejscowione 
w najlepszej lokalizacji, centrum 
Nowego Otoku pośród nowo wybu-
dowanych bogatych i prestiżowych 
domów. Wszystkie media dostępne, 
teren łatwy do budowy, tel. 792-021-
066 (1)

NOWY DOM W OŁAWIE
W ZABUDOWIE SZEREGOWEJ  
NOWOCZESNA KONCEPCJA, 
GARAŻ PODZIEMNY, OGRÓD, 
OGRZEWANIE PODŁOGOWE, 
WSZYSTKIE MEDIA GOTOWY 
DO ZAMIESZKANIA 125M2 

CENA 269 000 ZŁ 
OŁAWA TEL 508 295 115 (1d)
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TELEFONY
TELEFONY W DOMANIOWIE

Urz¹d Gminy		  - 71-301-77-35
Urz¹d Stanu Cywilnego 	 - 71-301-77-23
Parafia Nawiedzenia NMP 	 - 71-301-77-42
Gminne Centrum Kultury 	 - 71-301-77-24

Urz¹d Gminy		  - 71-313-30-44 

Gminny Zespó³ Oœwiaty 	 - 71-313-46-57

TELEFONY W GMINIE O£AWA

Telefon Zaufania Anonimowych 
Alkoholików i Grup Rodzinnych 	 - 71-321-84-03 
Policyjny Telefon Zaufania 	 - 800-120-226
Telefon Zaufania M³odzie¿owy - 71-998
Telefon Zaufania dla Uczennicy
 i Ucznia 		         - 71-372-04-86
Niebieska linia - dla ofiar przemocy 
w rodzinie                             - 801 120 002
Pomarañczowa linia - pomoc rodzinom, 
których dzieci pij¹                - 801 14 00 68
Zielona linia - porady i informacje 
na temat HIV i AIDS                - 22 621 33 67

TELEFONY ZAUFANIA

dyrektor 		  - 71-301-13-13
zastêpca dyrektora	 - 71-301-13-14
sekretariat dyrektora	 - 71-301-13-11 
		  - fax: 	 - 71-301-13-12
naczelna pielêgniarka	 - 71-301-13-91

ordynator 		  - 71-301-13-40
izba przyjêæ		  - 71-301-13-96
dy¿urka lekarska - 71-301-13-39 lub 58
dy¿urka pielêgniarska	 - 71-301-13-37
gabinet zabiegowy	 - 71-301-13-97

 

ordynator 		  - 71-301-13-22
sekretariat		  - 71-301-13-54
izba przyjêæ		  - 71-301-13-35
dy¿urka lekarska	 - 71-301-13-34
USG:		  - 71-301-13-84
EKG 			 

			   - 71-301-13-85
sala “R”		  - 71-301-13-32

ordynator		  - 71-301-13-20
sekretariat		  - 71-301-13-55
izba przyjêæ: 		  - 71-301-13-47
dy¿urka lekarska - 71-301-13-44 lub 45
dy¿urka pielêgniarska 		

		  - 71-301-13-42 lub 43
sala ”R”		  - 71-301-13-46

ordynator		  - 71-301-13-21
sekretariat		  - 71-301-13-53
izba przyjêæ		  - 71-301-13-89
dy¿urka lekarska 
 - ginekologiczno-po³o¿nicza 	 - 71-301-1351
dy¿urka lekarska 
 - porodówka		  - 71-301-13-52
dy¿urka pielêgniarska 
- ginekologiczno-po³o¿nicza 	 - 71-301-13-49
dy¿urka pielêgniarska
 - porodówka		  - 71-301-13-50

ordynator		  - 71-301-13-56
dy¿urka pielêgniarska 	 - 71-301-13-57

ordynator		  - 71-301-13-23
dy¿urka lekarska	 - 71-301-13-61
dy¿urka pielêgniarska	 - 71-301-13-60
sala operacyjna	 - 71-301-13-62

laboratorium		  - 71-301-13-64
blok operacyjny	 - 71-301-13-24
POZ		  - 71-301-13-26

pogotowie-dyspozytor 	 - 71-301-13-92
rehabilitacja		  - 71-301-13-68
RTG - pracownia	 - 71-301-13-87
ruch chorych		  - 71-301-13-78
centrala		  - 71-301-13-00

centralna rejestracja do poradni 
specjalistycznych	
		
		  -   71-301-13-00
		  -   71-301-13-75
		  -   71-301-13-76

TELEFONY DO SZPITALA

ODDZIA£ DZIECIÊCY

ODDZIA£ WEWNÊTRZNY

ODDZIA£ CHIRURGICZNY

ODDZIA£ ginekologiczno-po³o¿niczy

ODDZIA£ neonatologiczny

ODDZIA£ laryngologiczny

PORADNIE SPECJALISTYCZNE

RÓ¯NE

►► Lokal usługowy 48 m kw., w cen-
trum Oławy, 782-191-019, 601-535-
658 (1)

►► Atrakcyjne domy, mieszkanie 
i działki budowlane znajdziesz na 
www.nieruchomosciw.eu (1)

►► Sprzedam dom, budynek gospo-
darczy z garażem, ogródek, Wierzbno, 
tel. 507-818-047 (3)

►► Sprzedam 3-pokojowe, Szyma-
nowskiego – Oława, tel. 724-161-478 

►► Piękny, nowy, 6-pokojowy dom 
na 62 arowej działce, 10 km od Oławy, 
cena 450000, 791-625-620 (1)

►► 3-pokojowe z balkonem, na 
IV pietrze w centrum Oławy, cena 
159000 zł, 791-625-620 (1)

►► Sprzedam dom w Jelczu-Laskowi-
cach, tel. 71-725-38-48 (1)

►► Budynek usługowo-mieszkalny w 
Oławie, 180 m kw. usług, 160 m kw. 
mieszkania, 380000 zł, tel. 731-094-
696 (2)

►► Sprzedam działki budowlane o 
powierzchni 11 ha i 12 ha w Chwało-
wicach, tel. 603-624-969 (2)

►► Sprzedam dwie działki o po-
wierzchni 1500 m kw. w Miłocicach 
Małych, tel. 607-485-999 (2)

►► Sprzedam mieszkanie – Oława, 
centrum, 60 m kw., 185000 zł, tel. 788-
069-318 (3)

►► Sprzedam działki budowlane w 
Domaniowie pow. 0,22 ha i 0,40 ha, 
tel. 500-301-523 (8)

►► Sprzedam umeblowane mieszka-
nie, 77,5 m kw, I piętro, ul. Chopina, 
tel. 668-121-339 (4)

►► Sprzedam nowe mieszkanie stan 
developerski w centrum Siechnic 2 
poziomowe. Na III piętrze. Łączna 
powierzchnia użytkowa 94,75 m kw. 
Do tego komórka lokatorska 2,99 m 
kw. Na pierwszej kondygnacji jest sy-
pialnia z garderobą i pokój dzienny z 
kuchnią, do tego balkon. Na drugiej 
kondygnacji antresola, do własnej 
aranżacji, z możliwością zrobienia 
dwóch pokoi. Do budynku należy 
własny parking. Cena 3700,oo zł/m 
kw. Tel: 503075455 (4)

►► Pół bliźniak w cenie mieszkania, 
Janików, 601-429-270 (4)

►► Sprzedam działkę budowlaną 13a 
w Wójcicach – 71-318-66-34 (4)

►► Sprzedam działkę o pow. 9,5 a w 
rejonie ul. Nowy Górnik, teren nieza-
lewowy, tel. 695-760-776 (1)

►► Sprzedam mieszkanie 60 m kw., 
3-pokoje w Drzemlikowicach + ogród, 
tel. 71-313-10-73, 794-041-920 (4)

►► Sprzedam dużą działkę budowla-
ną 68 arów w Stanowicach, ar – 8200 
zł, tel. 510-851-861 (1)

ODSPRZEDAM DOBRZE 
PROSPERUJĄCY SKLEP Z ODZIEŻĄ 

UŻYWANĄ, 43MKW, JELCZ-
LASKOWICE, TEL. 502-063-639 (4) 

►► Sprzedam część przychodni 
140mkw, najchętniej na aptekę - 
Czernica. Tel. 601-995-181 (6)

►► Działka budowlana Nowy Otok ul. 
Brylantowa, 1230 m2, 89 000 zł Tel. 
607109787, www.kosmos-nierucho-
mosci.pl

►► Działka budowlana Stanowice  
ul. Fiołkowa, 1146 m2, 105 000 zł Tel. 
607109787, www.kosmos-nierucho-
mosci.pl

►► Działka budowlana Nowy Górnik, 
703 m2,105 000 zł Tel. 607109787, 
www.kosmos-nieruchomosci.pl

►► Obiekt produkcyjno – maga-
zynowy, Stanowice, 400 000 zł Tel. 
607109787, www.kosmos-nierucho-
mosci.pl

►► Mieszkanie w Oławie, 2 pokoje, 
145 000 zł Tel. 607109787, www.ko-
smos-nieruchomosci.pl

►► Dom w zabudowie szeregowej, 
stan deweloperski, Oława, 269 000 zł 
Tel. 607109787, www.kosmos-nieru-
chomosci.pl

►► Sprzedam pawilon handlowy 30 
m kw., Oława – ul. Sportowa 2a, cena 
rewelacyjna, tel. 697-730-650 (1)

►► Sprzedam dom 8 km od Oławy, 
tel. 532-391-997 (5)

►► Sprzedam dom mieszkalny z 
zabudowaniami gospodarczymi i 
ogrodami, 0,16 ha we wsi Kalinowa 
13 – Wiązów oraz dzie działki rolne o 
powierzchni 2,52 ha. Cena do uzgod-
nienia. Dzwonić po godz. 14.00, tel. 
71-313-54-76 (2)

►► Sprzedam lokal usługowy 55 m 
kw., tel. 609-167-073 (5)

►► Działka budowlana ul. Słowicza, 
Oława, pow. 12,70 a, tel. Kom. 727-
695-326 (5)

►► Sprzedam działki w Grędzinie, 
od 17 do 13 arów, aktualne warunki 
zabudowy – cena 35 zł/mkw, tel. 789-
181-853, 721-193-414 (1)

DO WYNAJĘCIA

►► Pokoje dla pracowników z (ekip 
budowlanych, pracowników z Ukra-
iny) w centrum Oławy, parking, wifi, t. 
792-611-601 (3)

►► Kawalerka do wynajęcia w Jelczu-
-Laskowicach, 850 zł + opłaty, wypo-
sażona od sierpnia 506-540-120

WYNAJMĘ LOKAL USŁUGOWY 
W CENTRUM BRZEGU, WITRYNA, 

POW. 40 M KW.,  
TEL. 669-505-054 (3D)

►► Wynajmę nowe w pełni wypo-
sażone jednoosobowe pokoje dla 
osób prywatnych z miejscem parkin-
gowym, Marcinkowice, kontakt 535-
080-816 (23)

►► Wynajmę lokal użytkowy w cen-
trum Oławy, parter 505-446-656 (34)

►► Lokal usługowy do wynajęcia 23 
m kw. Kasprowicza, 601 645 710 (22)

►► Tanie lokale mieszkalne w Oławie 
dla pracowników z Ukrainy, tel. 791-
625-620 (1)

►► parter domu urządzony, osobne 
wejście – dla firmy, Oława, tel. 668-
961-823 (2)

►► Wynajmę mieszkanie 55 m kw., w 
centrum Oławy, tel. 667-021-211 (3d) 

►► Do wynajęcia mieszkanie dwupo-
kojowe w Rynku na drugim piętrze z 
umeblowaniem i sprzętem AGD. Te-
lefon 601-985-421 dzwonić między 
20-22 (3)

►► Tanie noclegi dla pracowników. 
Pokoje dla firm, tel. 783-833-397 (3)

►► Wynajmę ładny lokal handlowo-
-usługowy w Jelczu-Laskowicach, tel. 
691 371 026 (4)

►► Wynajmę trzypokojowe w cen-
trum Oławy, 692-717-384 (4)

►► Do wynajęcia w Oławie lokal han-
dlowo-usługowy 95 m kw., ul. Strzel-
na 1d (dawna drogeria) w ciągu han-
dlowym, parter, witryny, parking, tel. 
605-607-230 (4)

►► Wynajmę mieszkanie 3-pokojo-
we, w centrum Oławy – umeblowane 
– 608-892-418 (1)

►► Gabinety lekarskie do wynajęcia 
lub inna forma współpracy – Czerni-
ca. Tel. 601-995-182 (6)

►► Lokal usługowo-handlowy w cen-
trum Oławy, 48 m kw., 782-191-019, 
601-535-658 (4)

►► Hala 100 m kw., WC, siła, parking, 
tel. 692-864-044 (5)

►► Wynajmę mieszkanie dwupoko-
jowe ul. Chopina, tel. 602-240-303 (2)

ZAMIENIĘ

►► Zamienię mieszkanie komunalne, 
dwupokojowe (55 m kw.), ogrzewa-
nie etażowe na trzy pokoje, tel. 503-
862-941 (2)

KUPIĘ

►► Kupie garaż na Zacisznej, 601-
990-187 

►► Poszukuję mieszkań w Oławie do 
III piętra dla moich klientów, CAPRI – 
NIERUCHOMOŚCI, TEL. 601-990-187

►► Zdecydowani klienci kupią dom 
jednorodzinny lub działkę budowla-
ną w Oławie lub okolicy CAPRI – NIE-
RUCHOMOŚCI, TEL. 601-990-187 

►► Kupię 4-pokojowe mieszkanie w 
Oławie, do III p., CAPRI – NIERUCHO-
MOŚCI, TEL. 601-990-187 

►► Kupię małe 1-, 2-pokojowe miesz-
kanie, pow. od 25 m kw., do 40 m kw., 
parter lub I piętro,  CAPRI – NIERU-
CHOMOŚCI, TEL. 601-990-187 

►► Kupię grunt, 692-471-877 (3d)

►► Kupię lokal usługowy 666-855-484

►► Kupię każde mieszkanie lub dom 
z dowolnym stanem prawnym. Szyb-
ka wypłata gotówki. Tel. 669 505 054 

►► Kupię grunt, 603-127-445 (5) 

►► Kupię garaż w Oławie. 501 349 
575 (sms jeśli nie odbieram, oddzwo-
nię) (13)

►► kupię mieszkanie 2 pok. w Oławie 
do remontu, tel. 661 290 547

►► Kupię kawalerkę do odświeżenia 
lub remontu w Oławie, tel. 661 290 547

►► Kupię mieszkanie dwupokojowe 
do II piętra, płatne gotówką, tel. 731-
094-696 (2)

USŁUGI OGÓLNE
►► GEODEZJA, www.mptgeo.pl, kla-

syfikacja gruntów, Marcinkowice, ul. 
Sokola 6, tel. 606-929-582 (21)

►► GEODEZJA - usługi. Oława, ul.  
3 Maja 4 I piętro, pok. 4 (dworzec 
PKS), georob@op.pl, 695-560-911, 
697-791-987 (6)

GEODEZJA  
663-734-474, 603-379-762 

OŁAWA, B. CHROBREGO 23 A 
(KWADRACIAK)  

www.abgeo.comp.pl  
MAPY D/C PROJEKTOWYCH, 

PODZIAŁY, POMIARY 
POWYKONAWCZE, TYCZENIA (2)

►► Projektowanie wnętrz – mieszka-
nia, kuchnie, łazienki, 665-105-910 (2)

►► Elektryk – awarie, montaż, odbio-
ry, 608-770-478 (3)

►► Projektowanie, certyfikaty ener-
getyczne, kierowanie budowami, 
usługi budowlane PiW „BIELECKI” 
Biuro: Marcinkowice, ul. Cicha 13, tel. 
506-196-175, 695-777-444 (2)

►► Usługi elektryczne, 603-076-223 

►► Geodezja - mapy D/C projekto-
wych, tyczenia, inwentaryzacje, wska-
zania granic, tel. 604-957-359, www.
geosystem.olawa.pl (24)

►► Usługi elektryczne, 604-613-483 

►► Alarmy i monitoring, 604-613-483 

►► Ogrody ABC. Pielęgnacja ogro-
dów, zakładanie i koszenie trawni-
ków, przycinanie żywopłotów, drzew, 
krzewów, prace porządkowe itp., 609-
303-830, 603-058-855 (9)

PRZYGOTOWANIE I WYDRUK 
ULOTEK WRAZ Z KOLPORTAŻEM 

W OŁAWIE, JELCZU-
LASKOWICACH I BRZEGU,  

TEL. 531-075-797 (1)  

►► Klimatyzacje. Montaż – serwis, 
577-078-903 (4)

►► Elektryczne i multimedialne in-
stalacje. Nowoczesne technologie 
– Aranżacja – Doradztwo. Ponad 200 
zrealizowanych domów i zleceń w 
kraju oraz za granicą. Dokładność w 
atrakcyjnej cenie” 791-926-320 (2)

BHP

►► BHP szkolenia, nadzór, doradz-
two, dokumentacja wypadkowa, oce-
na ryzyka, tel. 603-127-445, tel./fax 
71-313-74-45, www.bhpolawa.pl (23)

►► Kompleksowe usługi BHP! www.
peon.com.pl. Zapraszamy do współ-
pracy! Tel. 785-977-617 (6)

STOLARSTWO

►► Renowacje mebli antycznych, 
607-916-795

►► Schody i drzwi z drewna, 605-741-
606 (4)

►► Meble Mix Marcin Zanin www.
meblemix.com.pl, kuchenne, szafy, 
garderoby, łazienkowe oraz inne. Fa-
chowe doradztwo, bezpłatne pomia-
ry i solidne wykonanie. Jelcz-Laskowi-
ce, 609-034-113 (3d) 

►► „BDB MEBLE”- wykonawca mebli, 
na wymiar, na zamówienie, na każdą 
kieszeń, pomiar - projekt - wycena 
- montaż - serwis, www.bdbmeble.
net, tel; 500 108 785 - Marcin Ostrow-
ski - Oława – pl. Szymanowskiego 3. 
Zapraszamy (19)

AGD

AGD - SERWIS NAPRAWA - 
LODÓWKI, ZAMRAŻARKI  

ORAZ URZĄDZENIA SKLEPOWE, 
PRALKI. DOJAZD GRATIS!  

TEL. 71-302-83-70, 605-388-369 (26)

SERWIS AGD,  
UL. IWASZKIEWICZA 35,  

71-303-62-61, 603-835-219 (3D) 

NAPRAWA I SPRZEDAŻ URZĄDZEŃ 
CHŁODNICZYCH I AGD – 

DOMOWYCH I SKLEPOWYCH – 
OŁAWA, PL. ZAMKOWY 19,  

TEL. 71-301-42-71, 508-267-478 (3d)

►► Zakład naprawy sprzętu AGD. 
Pralki, lodówki, zmywarki, zamrażarki, 
maszyny do szycia i inne sprzęty AGD. 
Oława – ul. Grota-Roweckiego 4, tel. 
71-313-26-73, 502-868-817 (2) 

ELEKTRONIKA RTV

►► Montaż i serwis anten satelitar-
nych, www.satix.net.pl, 602-495-749 

►► Serwis RTV – SAT, 602-49-57-49 (21) 

►► Montaż anten i tunerów, 604-613-
483 (3d)

►► Naprawy domowe i warsztatowe 
telewizorów i monitorów. Dojazd do 
klienta! Tel. 603-701-066 (1)

CZYSZCZENIE

►► Profesjonalne czyszczenie dywa-
nów, wykładzin, tapicerek, 607-916-
795

►► KARCHER! Wykładziny, dywany, 
tapicerka meblowa, NAPRAWDĘ 
WARTO! 505-093-019 (3D)

►► Karcher - profesjonalne czyszcze-
nie dywanów, tapicerki meblowej 
oraz samochodowej, 504-163-100 (3D)

ECO-DAN  
USŁUGI PORZĄDKOWE 

KOMPLEKSOWO.  
PRANIE DYWANÓW, WYKŁADZIN, 

MEBLI TAPICEROWANYCH,  
www.ecodan.eu 724-429-736 (22)

►► Firma sprzątająca Pucład. Sprzą-
tanie biur, domów, mieszkań itp. (po 
remoncie). Profesjonalny sprzęt, tel. 
791-568-254 (3)

►► Czyszczenie dywanów, tapicerek, 
504-910-168 (1) 

►► Kameleon – dla domów i firm. 
Czyszczenie wykładzin, dywanów, 
tapicerek meblowych i samochodo-
wych, mycie okien. Wypożyczamy od-
kurzacze piorące! 50-910-168 (5)

TRANSPORT

TRANSPORT KONTENEROWY, 
PODSTAWIANIE KONTENERÓW 

POD GRUZ, ZŁOM I ŚMIECI  
TEL. 501-278-422 (2d)

►► Transport bus 1.5 t. kraj – zagrani-
ca. Przeprowadzki, 693-372-032 (2)

►► Wypożyczalnia, przyczep i lawet, 
tel. 504-004-772, 508-295-104 (20)

►► Przeprowadzki - transport, ni-
skie ceny, 24 h, duże auto, 661-515-
308 (3d)

►► Przewóz osób, tanio, 604-332-147 

►► Tani transport bus 1.1,  604-441-
548 (1d)

►► Przewóz mebli, 661-515-308 (3d) 
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TELEFONY
Telefony alarmowe
Pogotowie Ratunkowe        	 -  9 9 9
Stra¿ Po¿arna		 -  9 9 8
Stra¿ Miejska		  -  9 8 6
Komenda Powiatowa Policji	 -  9 9 7
Pogotowie Wod. - Kan.	 -  9 9 4
Pogotowie Gazowe	 -  9 9 2
 Sanepid	                - 71-313-38-21 
 Zagro¿enie epidemi¹	 - 600-779-259

Komenda Powiatowa Policji
			   - 71-313-20-41
Szpital Powiatowy	 - 71-301-13-00
Stra¿ Miejska		  - 71-301-12-22
Stra¿ Miejska   
Patrol zmotoryzowany	 - 601-146-905
Stra¿ Gminna		 - 71-313-25-83
Kom. Powiatowa PSP	 - 71-313-40-45
Pogotowie Energet.	 - 71-313-29-06
Zak³. Wod. i Kan.	 - 71-303-95-21
Zak³ad Gazownictwa	 - 71-313-23-61
Dom Pomocy Spo³ecz.	 - 71-313-91-03
Dzienny Dom Pobytu	 - 71-313-29-91
Polski Czerwony Krzy¿	 - 71-313-23-25
Dworzec PKS O³awa	 - 71-313-72-32
Oœrodek Kultury	 - 71-313-28-29
K¹pielisko OCKF 	 - 71-313-21-89
Dom Dziecka		  - 71-313-20-51
Punkt Konsultacyjny Przeciwdzia³ania 	

  Przemocy w Rodzinie	 - 71-313-25-17
Miejski Zespó³  Ekonomiczno
-Administracyjny Szkó³ 	 - 71-313-25-70
Inf. LOT		  - 801-703-703  

UP nr 1, ul. 1 Maja	 - 71-318-71-21
UP nr 3, ul. Wroc³awska	 - 71-318-71-17  
UP nr 4, ul. B. Chrobrego 	 - 71-318-71-18  
UP nr 5, ul. Iwaszkiewicza 
		   	 - 71-318-71-19  

MB Pocieszenia	 - 71-313-22-41 
MB Ró¿añcowej	 - 695-630-418
Mi³osierdzia Bo¿ego	 - 71-313-86-88  
Œw. Ap. Piotra i Paw³a	 - 71-313-27-23

Starostwo Powiatowe	 - 71-313-94-33
Powiatowy Urz¹d Pracy	 - 71-313-90-33
Prokuratura		  - 71-313-40-11  
S¹d Rejonowy		 - 71-313-24-44
Urz¹d Skarbowy	 - 71-303-94-39 
Informacja podatkowa	 - 71-303-94-33
Urz¹d Miejski O³awa	
              		  - 71-303-55-01/02
Urz¹d Stanu Cywilnego	 - 71-313-38-58
Powiatowy Zarz¹d Drogowy 
			   - 71-303-30-19  
Sanepid		  - 71-313-38-21
ZUS		  - 71-303-98-00

Telefony o³awskie

Urzêdy pocztowe

PARAFIE

URZÊDY W o£AWIE

Telefony w j-l

Jednostka Ratowniczo 
	 - Gaœnicza PSP	 - 71-318-81-62  
Komisariat Policji	 - 71-318-15-97

Urz¹d Miasta i Gminy	   - 71-318-16-11
Urz¹d Stanu Cywilnego	 - 71-381-71-12
Powiatowy Urz¹d Pracy	 -71-318-33-46    
Zak³ad Gospodarki
	 Komunalnej	 - 71-318-80-17
Zak³ad Gospodarki
Mieszkaniowej TBS	 - 71-318-81-47
Zespó³ Ekonomiczno		

	  -Administracyjny Szkó³	 - 71-318-15-12

NMP Królowej Polski	 - 71-318-81-03 
Stanis³awa Biskupa	 - 71-318-15-55  
Maksymiliana Kolbego	 - 71-318-13-74
	

UP ul. Folwarczna	 - 71-318-71-07   
UP ul. Liliowa		 - 71-318-71-08  
UP ul. Wroc³awska	 - 71-318-71-09   
UP ul. Techników	 - 71-318-71-10

TOWARZYSTWO OPIEKI 
NAD ZWIERZÊTAMI 		

	 - Jelcz-Laskowice	 - 71-318-22-89
	 - O³awa		  - 71-313-51-11

URZÊDY

PARAFIE 

URZÊDY POCZTOWE

inne

PRZEWÓZ OSÓB, WYNAJEM 
BUSÓW, AUTOBUSÓW, WESELA. 

TEL. 601-780-731(3d)

►►  Transport HDS, 724-768-466 (22) 

►► Transport bus + przyczepa, 507-
053-028 (21) 

HYDRAULICZNE

►► Junkersy, kuchenki - grzałki, gaz, 
hydrauliczne, naprawa, montaż, wo-
domierze, 71-313-44-39 (42)

►► Usługi hydrauliczne, remont łazie-
nek i mieszkań 693-753-029, 71-301-
52-59 (25) 

►► Instalacje c.o., wod-kan, gazowe, 
montaż - kotły, kuchenki, junkersy, 
wodomierze, Polan, 601-754-709 (11)

►► Junkersy, piece - naprawa, mon-
taż. Vaillant, Saunier Duwal, Ariston, 
Senseo. Hydrauliczne - c.o., woda, 
gaz, 501-278-041, 71-313-38-19, 501-
714-308 (6) 

►► B&S usługi hydrauliczne. Ogrze-
wanie, c.o., wod-kan, mechaniczne 
udrażnianie rur i kanalizacji, gaz, ku-
chenki gazowe, junkersy tel. 71-301-
42-74, 795-877-954 (24)

►► Instalacje c.o., wod-kan, gazowe, 
montaż - kotły, kuchenki, junkersy, 
wodomierze, Polan, 601-754-709 (1)

BUDOWLANE

►► Adaptacje poddaszy. Komplekso-
we remonty mieszkań i łazienek, 71-
301-52-59, 693-753-029 (26)

►► Remontowo-budowlane, 889-
312-688 (3)

ETKA-PROJEKT.  
OŁAWA, UL. CHROBREGO 17/3. 
PROJEKTOWANIE I KIEROWANIE 

BUDOWAMI. 10 000 PROJEKTÓW 
TYPOWYCH DOMÓW DO WYBORU.  

www.etka.pl   
tel. 603-685-925, 71-303-28-05 (116)

►► Malowanie wnętrz i fasad, 889-
312-688 (3)

►► Cyklinowanie bezpyłowe, układa-
nie parkietów 71-780-42-73, 691-268-
795 (19) 

USŁUGI  
KOPARKO-ŁADOWARKĄ + MŁOT, 
JACEK BENDER, 601-212-889 (28)

►► Cyklinowanie solidnie podłóg i 
schodów, 697-143-799 (1d) 

►► Malowanie, gładzie, wykańczanie 
poddaszy, regipsy, panele, przeróbki 
hydrauliczne, kafle, 698-623-537 (7)

►► Remonty: klinkier, papa termo-
zgrzewalna, wymiana drzwi, docie-
planie, podbitki, 698-623-537(7)

►► Gładzie, malowanie, panele, re-
gipsy, kafle, tanio i solidnie, docieple-
nia, 500-254-830 (10)

►► Ciesielstwo-dekarstwo, 697-177-730

►► Usługi remontowo-budowlane. 
Tanio, szybko i solidnie, 663-625-229

►► Brukarstwo, 502-411-884 (3d) 

►► Cyklinowanie bezpyłowe i reno-
wacja schodów, 600-170-178 (17) 

►► Kostka brukowa HurtBruk.pl, 724-
768-466 (22) 

►► Wykończenia wnętrz, 607-893-073 

►► Usługi remontowo-budowlane – 
kompleksowo, 888-783-134 (1)

►► Elewacje, docieplenia, tynki struk-
turalne natryskowe, 697-106-011 (12)

►► Budowa domów, więźby, pokrycia 
dachowe, wylewki, tarasy, schody be-
tonowe, 697-106-011 (13)

►► Docieplenie budynków, struktury, 
607-916-795 (2d) 

►► Usługi remontowo budowlane od 
A do Z 723-636-532 (103)

►► Ocieplanie budynków, tel. 881 
507 760 (15)

►► Produkcja siatki ogrodzeniowej. 
Montaż ogrodzeń. Słupki. Bramy. Ak-
cesoria. Ogrodzenia panelowe. 693-
372-032 (2)

►► Usługi ogólnobudowlane – płytki, 
regipsy, hydraulika, elektryka, kapital-
ne remonty itp., 788-069-318 (4)

►► Mycie dachów elewacji, tarasów 
+ odgrzybianie, impregnacja, konser-
wacja, 889-312-688 (3)

►► Usługi remontowe – komplekso-
wo. Docieplenia, elewacje, 698-484-
858 (12)

►► Remonty i wykończenia mieszkań 
– gładzie, malowanie, kafle, panele, 
kompleksowo, tel. 609-389-299 (5)

►► Usługi koparko-ładowarką, tel. 
692-667-314 (2)

►► łazienki, podłogi, malowanie, gła-
dzie, szybko i solidnie, 693-585-786 (15)

►► Docieplanie domów. Tynki elewa-
cyjne, malowanie, regipsy, zabudowa 
poddaszy, 514-496-591 (2)

►► Remonty, 696-437-306 (1)

►► Usługi remontowo-budowlane, 
łazienki, kuchnie – kompleksowo. 
Schody kamienne, podłogi, elewacje. 
Referencje, tel. 666-975-843 (2)

►► Usługi minikoparką + wywrotka, 
693 247 390 (4)

►► Docieplanie budynków, elewacje 
- Firma „Ciepełko” na rynku od 17 lat, 
szybko i solidnie. Tel. 508 311 610 (4)

UROCZYSTOŚCI
►► Chłodnia na wesela + stół wiejski 

gratis, 604-421-959 (22) 

►► Wynajem czekoladowej fontanny, 
691-969-370 (22)

VIDEOFILMOWANIE
►► Videofilmowanie, tel. 508-295-104

►► Artur Wawer www.artur.video-
-weselne.pl 888-664-585 (39)

►► Zgrywanie z kaset VHS na DVD.  
3 Maja 8u/2a. 792-502-051 (3d)

►► Miskra videofilmowanie, www.
video-weselne.pl, tel. 606-855-427 (17)

ZESPOŁY

►► Dj Robi - wesela, integracje, plene-
ry, scena - doświadczenie - ponad 18 
lat www.djrobi.pl 507-053-028 (21)

►► ZGRANA PARA, 692-717-384 (42d)

►► Zespół K&K – 600-232-074 (20)

►► Gemini, 781-660-311 (24)

►► For You, 604-421-959 (42)

TŁUMACZENIA
►► Tłumacz przysięgły j. niemieckie-

go JAKUB MOŻEJKO, briefy, doku-
menty, Tel. 502-125-909 (22)

BIURO TŁUMACZEŃ ETO.  
TŁUMACZENIA  

ZWYKŁE I PRZYSIĘGŁE,  
OŁAWA, UL.BRZESKA 19,   

71-318-10-50, 501-621-443 (1d)

►► Mgr EWA JÓZKÓW – tłumacz 
przysięgły j. niemieckiego, tel. 605-
292-921 (3d)

KOMPUTERY

►► Pogotowie i serwis komputero-
wy, rozwiążę każdy problem, dojazd 
do klienta, 10-letnie doświadczenie, 
tanio, szybko, solidnie, tel. 603-715-
185 (23)

►► S-Computers: komputery, kasy 
fiskalne, serwis, NC +, PLAY. Nowy ad-
res: 3 Maja 8u/2a. 792 502 051 (3d)

►► Romicom: komputery, telefony 
komórkowe, E-papierosy, serwis te-
lefonów, drukarek, komputerów. Re-
generacja tuszy i tonerów, ul. B. Chro-
brego 20f 503-149-152 (3d) 

RÓŻNE
►► Biuro rachunkowe, 604-441-548 

BIURO RACHUNKOWE INCOME  
- KSIĄŻKI PRZYCHODÓW  

I ROZCHODÓW,  
PEŁNA KSIĘGOWOŚĆ,  

ROZLICZENIA Z ZUS I US,  
OŁAWA, UL. KUTROWSKIEGO 41, 

TEL. 604-071-018, 71-734-57-33 (3d) 
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►► Pożyczki gotówkowe od 300 zł 
wsparcie budżetu domowego, 571-
332-114 (2) 

►► Kredyty trudne - Gotówkowe do 
200 tys. zł, hipoteczne, konsolidacje, 
tel. 694-751-971 (33)

►► Pożyczki gotówkowe benefitia od 
500 zł, tel. 797-603-000 lub 571-332-
114 (14) 

NAUKA
►► Angielski, 605-644-785 (10)

►► Nauka Jazdy, douczanie – Jelcz-
-Laskowice –ul. Oławska 18. Tel. 661-
460-360 (34)

►► J. angielski – korepetycje, konsul-
tacje, przygotowanie do egzaminów, 
509-937-831 (1)

►► Matematyka – skutecznie na każ-
dym poziomie, 505-188-102 (6)

►► J. polski – korepetycje, 883-528-
320 (2)

►► Angielski dla młodzieży i doro-
słych. Przygotowanie do matury. 606-
320-161 (10)

TURYSTYKA  
I REKREACJA

►► Spływy kajakowe, wypożyczalnia 
sprzętu, tel. 661-460-360  (2)

ŚPIEWAJĄCE WAKACJE  
W MIEŚCIE  

5 DNIOWY INTENSYWNY KURS 
WOKALNY DLA DZIECI  

I MŁODZIEŻY.  
TURNUSY: 11.07.2016 – 

15.07.2016; 18.07.2016 – 
22.07.2016.  

1 PAKIET ZAJĘCIA GRUPOWE: 
MŁODZIEŻOWE I DZIECIĘCE.  

2 PAKIET ZAJĘCIA 
INDYWIDUALNE - LEKCJE 

ŚPIEWU. ZAPISY: TEL. 665463603 

ODDAM
►► Oddam gruz, tel. 502-627-675 (1)

MOTORYZACYJNE
SKUP SAMOCHODÓW DO KASACJI 
- ZA KAŻDY PŁACIMY GOTÓWKĄ, 

TRANSPORT SAMOCHODU 
GRATIS, WYSTAWIAMY 

ZAŚWIADCZENIA NIEZBĘDNE DO 
WYREJESTROWANIA  

W WYDZIALE KOMUNIKACJI  
I FIRMIE UBEZPIECZENIOWEJ. 

OŁAWA UL. ZWIERZYNIECKA 11 
TEL/FAX 7131-33-024, 509-582-251, 

505-045-414 (36)

►► Blacharstwo, lakier nictwo i inne. 
Stefan Rolka, Oława, ul. Turkusowa 2 
(Nowy Otok), tel. 71-303-80-21, 508-
287-203 (3d)

KUPIĘ KAŻDE AUTO DO 5000 ZŁ, 
TEL. 504-004-956 (2d)

►► Kupię każde auto. Płacę najwięcej, 
tel. 781-306-420 (4)

►► Sprzedam różne felgi i opony, 
501-955-042 (2d) 

►► Autolaweta - usługi, 501-955-042 

►► Rejestracja sprowadzanych pojaz-
dów, 501-955-042 (2d) 

►► Skup aut za gotówkę, Oława ul. 
Strzelna 5, 601-271-808, 887-090-
911

►► Sprzedam Opla Corse, rok 1996, 
517-483-405 (2)

Dyrektor Domu Dziecka w Oławie w imieniu wychowan-
ków i własnym składa serdeczne podziękowanie władzom 
miasta Oława i dyrekcji Aquaparku „Termy Jakuba” za prze-
kazanie placówce bezpłatnych karnetów. Dzięki otrzymanym 
karnetom wychowankowie będą mieli możliwość aktywnie 
spędzać czas wolny i doskonalić umiejętności pływackie.

P£YWALNIA MIEJSKA  
w Jelczu-Laskowicach

71-318-24-44

Czynna w godzinach:
poniedziałek - sobota  
10.00 - 22.00
niedziela 11.00 - 21.00 

Ceny biletów za godziną:
poniedziałek - piątek  
do 16.00: normalny - 8 zł,
ulgowy - 6 zł, dzieci do lat 7 - 2 zł
po 16.00: normalny - 10 zł, 
ulgowy - 8 zł

Sauna czynna:
poniedziałek - piątek 17.00 - 
22.00
sobota 12.00 - 22.00
niedziela 12.00 - 21.00
cena biletu z basenem: 
normalny 11 zł za godz.
ulgowy 9 zł za godz.

Inne:
nauka pływania 300 zł/20 godz.

Jelcz-Laskowice 
O co chodzi? 

Centrum Sportu i Rekreacji będzie 
zamknięte do 7 sierpnia

Czytelnicy informują nas, że 
w CSiR jest przerwa technologiczna. 
Ze zdziwieniem pytamy, czy na pew-
no technologiczna? Na basenie to 
jasne, na hali niekoniecznie. - Moje 
dziecko trenuje w Akademii Siatków-
ki i  teraz będzie miało zajęcia nad 
stawem - mówi rodzic, mieszkaniec 
Jelcza-Laskowic. - Nie bardzo ro-
zumiem, dlaczego hala przez trzy 
tygodnie ma być zamknięta?

Inni mieszkańcy dziwią się, 
że CSiR może sobie pozwolić tak 
długą pauzę. Zwłaszcza, że gmina 
cały czas musi go dotować i w naj-
bliższej przeszłości na pewno się to 
nie zmieni. 

O sprawę chcemy zapytać preze-
sa Krzysztofa Konopkę. Ten jednak 
przez dwa dni nie odbiera telefonu. 
Dowiedzieliśmy się, że - podobnie 
jak reszta kadry pracowniczej - prze-
bywa na urlopie. 

Przy wejściu do hali przywie-
szono dwie karteczki. Jedna infor-
muje o  przerwie technologicznej 
od 17 lipca do 7 sierpnia, druga 
kieruje do tylnego wejścia gości 
Miejsko-Gminnego Centrum Kul-

tury. Co z barem Bistro Pepperoni, 
który przecież zarabiać na siebie 
musi? Również jest zamknięty, 
a swoim klientom oferuje posiłki 
na dowóz. 

Skąd to całe zamieszanie? Z na-
szych nieoficjalnych informacji 
wynika, że w Centrum Sportu i Re-
kreacji pękła ściana, więc konieczny 
jest remont. I  to może być główny 
powód, dla którego mieszkańcy nie 
mogą korzystać z obiektu. 

31 lipca zgrupowanie w Jelczu-
-Laskowicach rozpocznie siatkar-
ska reprezentacja Polski juniorów. 
Wszystko ma się odbyć zgodnie 
z planem.

(kt)

Trzy tygodnie pauzy

Taki komunikat widzą mieszkańcy, którzy chcą wejść do Centrum Sportu i Rekreacji
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Jelcz-Laskowice 
Będą zmiany? 

Rada Nadzorcza Zakładu Gospodarki 
Komunalnej ogłosiła konkurs na prezesa 
zarządu, dyrektora zakładu

Dotychczas tę funkcję pełnił Jerzy 
Szyndler. Do redakcji dotarła informacja 
jakoby miał się podać do dymisji. Szybko 
jednak została zdementowana przez za-
interesowanego. - Konkurs jest rozpisany  
- podkreślił Szyndler. - Rozpocząłem 72 rok 
życia i na tę chwilę nie podjąłem jeszcze 
decyzji czy wystartuję. Każdy ma prawo 
stanąć do konkursu, a czy ja to zrobię - nie 
wiem. Sprawa aktualnie jest w  toku i nie 
chcę o  niej rozmawiać. Nie myślę i  nie 
zaprzątam sobie tym głowy. Byłem zasko-
czony, gdy burmistrz Bogdan Szczęśniak 
powierzył mi tę funkcję. Od początku miało 
to być tymczasowo, więc teraz nie chcę się 
zastanawiać czy potrwa dłużej. 

Zgłoszenia do konkursu można składać 
do 26 sierpnia. Obecny prezes ZGK zacho-
wuje tajemniczość, ale wiele wskazuje na 
to, że możemy się spodziewać zmiany na 
stanowisku. Więcej informacji wkrótce.

(kt)

Szyndler nie 
wystartuje?

Jerzy Szyndler nie będzie już prezesem ZGK?
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Bison frappe
Ten drink z pewnością przypadnie do gustu 
osobom, które cenią połączenie orzeźwia-
jących smaków z aromatyczną przyprawą, 
jaką jest wyrazisty cynamon.
Składniki: świeża limonka, świeża mięta, 
40 ml żubrówki, sok jabłko-antonówka, 
cynamon, kruszony lód.
Przygotowanie: W szklance rozgniata-
my limonki (3-4 cząstki) wraz z syropem 
cukrowym, dodajemy miętę, żubrówkę 
i kruszony lód, tak aby całość wypełniała 
ok. 3/4 szklanki. Mieszamy wszystko łyżką. 
Dopełniamy szklankę lodem i dolewamy 
soku jabłko-antonówka. Dekorujemy świeżą 
gałązką mięty i cynamonem.

Brasiliana 
Drink o gęstej konsystencji, który nie zawie-
ra w sobie alkoholu. Ma tropikalny, rześki, 
mocno owocowy smak. Przypadnie do gu-
stu osobom, które lubią słodkie propozycje.
Składniki: świeża mięta, świeży ananas 
(plaster ok. 2 cm grubości), 20 ml syropu 
cukrowego, 20 ml soku z cytryny, 80 ml 
soku jabłkowego, kruszony lód. 
Przygotowanie: Wszystkie składniki 
blendujemy razem z lodem i przelewamy do 
szklanki. Dekorujemy świeżą miętą.

***
Możesz wysłać nam swój przepis:  
msucharska@gazeta.olawa.pl

Kuchnia „Gazety Powiatowej”

Letnie drinki owocowe
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Latem chętnie 
przebywamy na 
świeżym powietrzu 
oraz organizujemy 
przyjęcia w gronie 
przyjaciół. Do tak 
spędzonego czasu 
i podtrzymania 
wakacyjnego klimatu 
idealnie sprawdzą się 
orzeźwiające, letnie 
drinki, które możemy 
przygotować na wiele 
różnych sposobów. 
Te letnie drinki - 
w wersji z alkoholem 
i bez alkoholu - są 
autorstwa barmana 
Macieja Dąbrowskiego
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WĘDKARSTWO 
Grand Prix 

O puchar burmistrza Oławy 
rywalizowało 10 lipca 
36 wędkarzy

W zawodach startowali 
czołowi spinningiści z wro-
cławskiego okręgu PZW, 
sprawdzając nasze łowiska na 
Odrze i jej kanałach. Współ-
organizatorem tej sportowej 
rywalizacji nad wodą było 
oławskie Koło Miejskie PZW 
nr 16. 

Zgodnie z zasadami orga-
nizacji zawodów okręgowych 
- wszystkie są rozgrywane na 
żywej rybie. Po złowieniu 
zawodnicy przechowują je 
w siatce, aż podejdzie sędzia 
lub inny zawodnik, zmie-
rzy rybę i wpisze do karty. 
W zależności od gatunku, za 

miarową rybę otrzymuje się 
określoną liczbę punktów, 
plus dodatkowe za każdy 
centymetr powyżej normy. 
Dla przykładu: szczupak to 
750 pkt plus 50 pkt za każdy 
centymetr ponad wymiar. 
Okoń - to 50 pkt plus 20.

W ciągu siedmiu godzin 
rywalizujący wędkarze złowi-
li 200 drapieżników: suma, 4 
bolenie, 2 szczupaki, 17 kleni, 
2 jazie i 174 okonie. Tylko 
trzech zawodników zerowa-
ło. Zwyciężył Tadeusz Kuca 
(Koło PZW w Bierutowie) 
- złowił 2 bolenie i 3 okonie, 
uzyskując 2755 pkt. Drugie 
miejsce zajął Janusz Szwarc 
(Koło „Krokodyl” Wrocław) 
- 3 klenie i 9 okoni, 2200 pkt. 
Na trzeciej pozycji uplasował 
się Sławomir Dymkowski 
(Koło „Krzyki”) - 2 jazie, 2 
klenie i 11 okoni, 1960 pkt. Na 
kolejnych miejscach sklasy-
fi kowano: Janusza Dziedzica 

(Koło „Belona”) - szczupak 
i 11 okoni, 1930 pkt, Marka 
Głuszkę z Wołowa - kleń, 
14 okoni, 1585 pkt oraz naj-
lepszego z oławian - Rober-
ta Pilśniaka (Koło Miejskie 
nr 16), który zajął szóste 
miejsce. Za złowienie klenia 
i 11 okoni nasz zawodnik 
otrzymał 1525 pkt. 

Pierwsi trzej otrzymali 
puchary burmistrza Oławy, 
a sześciu uhonorowano dy-
plomami, które wręczał prezes 
koła Nr 16 - Andrzej Wala-
szek, który także pomagał 
sędziemu Piotrowi Jędrze-
jakowi. 

             ***

Wszyscy wędkarze mogą 
współtworzyć tę rubrykę, kon-
taktując się telefonicznie: 
600-378-240.

(GRARO)

Oława ugościła spiningistów - Jaką by tu założyć skuteczną przynętę? 
- zastanawia się Robert Pilśniak, najlepszy 

z miejscowych wędkarzy w zawodach o puchar 
burmistrza Oławy
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Dyżury składkowe w oławskich kołach PZW:

* Skarbnik Koła Miejskiego PZW nr 16 w Oławie przyjmuje wpłaty we wtorki, czwartki i piątki, od 
godz. 16.00 do 18.00, w sklepie wędkarskim koło dworca PKS. W tym samym miejscu takie spra-
wy członków Koła PZW nr 19 załatwia Agata Kieda. 
* Skarbnik Koła PZW nr 90 „Rzemieślnik” dyżuruje w nowej siedzibie, przy ul. 3 Maja 1a (dawne 
biuro OCKF), w środy, od godz. 16.00 do 18.00. W pozostałe dni - w zakładzie rzemieślniczym 
Wiesława Mądrzyka, przy ul. Kutrowskiego (do godz. 15.30).
* Skarbnik Koła PZW nr 110 „Amur” przyjmuje wpłaty przy ul. Krasińskiego 21 (Nowy Górnik), 
po uprzednim uzgodnieniu telefonicznym: 669-504-840.

Szukają domu

(NATI)
naati3@tlen.pl

Muszka to dwumiesięczna, domowa 
kicia. Jest czysta, zaszczepiona 
i odrobaczona, wychowana z ludźmi, 
kotami i psami, tel. 693-154-864

Roczna, domowa i zdrowa kotka, 
tel. 880-538-020

Średni mieszaniec, czarny z białą 
krawatką znaleziony w Żernikach 
Wrocławskich, tel. 667-735-988

Kilkuletni, łagodny, średni piesek 
mieszaniec, 
tel. 667-735-988

Średnia, wysterylizowana suczka, 
bardzo dobra do pilnowania, 
tel. 667-735-988

Czarny, średni piesek 
mieszaniec, tel. 667-735-988

Mała, łagodna, wysterylizowana, 
kilkuletnia suczka, tel. 667-735-988

Młody mieszaniec teriera, tel. 667-735-988

Starszy, łaciaty mieszaniec, 
tel. 667-735-988

Wysterylizowana suczka, 
mieszaniec owczarka i husky, 
tel. 504-211-752

Czarny, podpalany, mały, półroczny 
szczeniak, tel. 504-211-752

Kociaki dwu i trzymiesięczne. 
Rude, czarne, szare. 
Pręgowane i łaciate, 
tel. 504-211-752

Wykastrowany syberian husky szuka 
doświadczonego i aktywnego właściciela, 
tel. 504-211-752

Rudy, nieduży, wykastrowany mieszaniec, 
tel. 504-211-752 Znaleziono w okolicach Oławy czarną kotkę 

z czarną obrożą, tel. 504-211-752

Czarny, podpalany, 
wykastrowany jagdterier, 
tel. 504-211-752
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Szef  działu:  Krzysztof A.Trybulski     kat@gazeta.olawa.pl

Kadrowicze
za silni

s.36 s.38

„Moto-Jelcz” 
wraca...

LEKKOATLETYKA 
Nasi w czołówce 

Młodzi sportowcy z gminy 
Oława udanie uczestniczyli 
w IV Ślężańskim Biegu 
Młodzieżowym

W zawodach rozegranych 
22 czerwca w Sobótce, wzięło 
udział 485 biegaczy z kilku-
nastu dolnośląskich klubów, 
w tym osiemnastoosobowy 
team z UKS „Zorza” Niemil. 
Młodsi (roczniki 2005 - 2012) 
startowali na dystansach 150, 
500 i 1000 m, natomiast starsi 
(urodzeni w latach 2000 - 
2004) pokonywali 1500 m. 
Trasy biegów wytyczono 
na ulicach Sobótki, a start 
i metę usytuowano na Rynku 
malowniczego miasteczka, 
w sąsiedztwie masywu Ślęży. 
Z grupy podopiecznych Ma-
rzeny Jałoszyńskiej najlepiej 
spisali się 15-letni Michał 
Rzemykowski, zwycięzca 
biegu chłopców na 1500 m, 

oraz szesnastolatka Magdale-
na Jałoszyńska, która wśród 
dziewcząt w swojej kategorii 

wiekowej zajęła drugie miej-
sce. Uczeń oławskiego Gim-
nazjum nr 3, po zaciętej walce 

na fi niszu pokonał o dziewięć 
setnych sekundy wrocławiani-
na Jakuba Krężela. Natomiast 

koleżanka klubowa i szkolna 
Michała, na trasie liczącej 
także 1500 metrów, stoczy-
ła zacięty bój z całą „fl otą” 
biegaczek Parasola Wrocław, 
a uległa jedynie najlepszej 
i utytułowanej zawodniczce 
tego klubu - Barbarze Droz-
dowskiej.

Trzeci medal dla Zorzy 
zdobyła 14-letnia Kamila No-
wakowska, zajmując trzecie 
miejsce w biegu dziewcząt 
z rocznika 2002.

Bardzo blisko podium był 
Mateusz Łagodziński z „Zo-
rzy”, który w biegu chłopców 
z rocznika 2008 zajął czwarte 
miejsce, przygrywając na 
fi niszu zaledwie o jedną setną 
sekundy z wrocławianinem 
Dominikiem Poprawskim. 

Czwarte miejsce zajął 
także Piotr Węgiełek, w biegu 
chłopców z rocznika 2004, 
na 1500 metrów. Na tym 
samym dystansie piąte po-
zycje w swoich kategoriach 
wiekowych wywalczyli Pa-
weł Sobczyk (rocznik 2003) 

i Michał Łagodziński (2001). 
Piąty był także dziesięcioletni 
Michał Nowakowski, który 
rywalizował z rówieśnikami 
w biegu na 1000 m. 

A oto miejsca pozostałych 
zawodników „Zorzy” Niemil 
(w nawiasach kategoria wie-
kowa): 7. Emilia Burzawa 
(2004); 8. Weronika Świ-
nionoga (2004); 9. Seweryn 
Rzepka (2002) i 11. Patryk 
Kołodziej (2005).

W IV Ślężańskim Biegu 
Młodzieżowym startowali 
także: 8-letni Wiktor Szatan, 
12-letnia Barbara Lipowiecka 
i 15-letnia Emilia Daszczyk, 
ale upadli na trasie i nie dotarli 
do mety w wyznaczonych li-
mitach czasowych. 

Dystans 1 km przebiegły 
natomiast 11-latki Maja Bar-
tunek i Amelia Rzemykowska, 
ale startowały poza konkur-
sem i nie zostały oficjalnie 
sklasyfi kowane.

KRZYSZTOF A. TRYBULSKI 
kat@gazeta.olawa.pl

„Zorza” błysnęła pod Ślężą

Młodzi lekkoatleci „Zorzy” Niemil oraz ich trenerka Marzena Jałoszyńska (pierwsza z lewej) 
prezentują dyplomy i medale zdobyte w młodzieżowym biegu ślężańskim
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WARSZAWA 
Zaproszenie 

Projekcja filmu dokumentalne-
go Pawła Sawickiego, o feno-
menalnej biegaczce z Jelcza-
-Laskowic „Basia Szlachetka - 
kilometry wspomnień”, będzie 
jednym z punktów przed-
olimpijskiej imprezy w stolicy 
Polski, pod hasłem „Igrzyska 
Rio 2016 czas zacząć”

Ten rodzinny festiwal pol-
skiego otwarcia tegorocznych 
zmagań sportowców z całego 
świata rozpocznie się w piątek 
5 sierpnia, w warszawskim 
Centrum Olimpijskim im. Jana 
Pawła II. W programie przewi-
dziano rywalizację sportową 
w kilku dyscyplinach, m.in. 
w minigolfi e, jeździectwie, ko-
larstwie i łucznictwie. Zaplano-
wano również rozegranie naj-
starszej dyscypliny starożytnych 
igrzysk - dromos, czyli krótkiego 
biegu na dystansie 600 stóp (ok. 
193 m), ustalonym w VI edycji 
nowożytnej Olimpiady. 

Po zakończeniu sportowej 
rywalizacji w pierwszym dniu 
imprezy przewidziano program 
artystyczny, który rozpocznie 
projekcja fi lmu dokumentalnego 
„Barbara Szlachetka - kilometry 
wspomnień”, nakręconego przez 
Pawła Sawickiego, dziennikarza 
telewizji internetowej z okolic 

Gdańska. Mieszkańcy naszego 
powiatu oglądali ten film na 
dwóch specjalnych pokazach 
- w grudniu ubiegłego roku, 
w jelczańskim Centrum Sportu 
i Rekreacji, oraz w marcu 2016, 
w oławskim CWE „Odra”. 

Po części artystycznej będą 
wciągnięte na maszty flagi 
MKOl, PKOl, Polski i Brazy-
lii, nastąpi zapalenie znicza 
olimpijskiego a potem, póź-
nym wieczorem, zaplanowano 
wspólne oglądanie na telebi-
mach uroczystości otwarcia 
Igrzysk XXXI Olimpiady Rio 
de Janeiro 2016. 

W sobotę 6 sierpnia - dal-
szy ciąg sportowej rywalizacji, 
m.in. dwa biegi na dystansie 
2016 metrów - Rodzinna Mila 
Coubertinowska oraz Brazylijska 
Mila „Warszawa-Rio”. 

Uczestnicy olimpijskiego 
festiwalu rodzinnego będą mogli 
w tym dniu zwiedzić bezpłatnie 
Muzeum Sportu i Turystyki, 
oprowadzani przez przewod-
ników. 

Patronat nad imprezą spra-
wuje Polski Komitet Olim-
pijski, a współfinansowanie 
zapewniło Ministerstwo Sportu 
i Turystyki.                  (KAT)

Przedolimpijska Basia

Zmarła przedwcześnie w 2005 roku jelczańska supermaratonka 
Barbara Szlachetka zadziwiała cały sportowy świat swoją fenomenalną 
wytrzymałością w biegach na megadługich dystansach...
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...do udziału w przedolimpijskim festiwalu rodzinnym są 
przyjmowane drogą elektroniczną, za pośrednictwem 
strony: https://online.datasport.pl/zapisy/portal/zawody.
php?zawody=2355

ˇZgłoszenia...
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Kolarstwo 
Lipcowe starty 

Dwaj młodzicy UKS „Moto-Ag-
bud Stelwed” Jelcz-Laskowice 
w trzeciej edycji wyścigu  
„Szukamy następców olimpij-
czyka Tadeusza Mytnika” byli 
bezkonkurencyjni w swojej 
grupie wiekowej. Maciej Stel-
czyk zajął pierwsze miejsce, 
a jego kuzyn Jakub Stelczyk 
- drugie. Ich kolega klubowy 
Jakub Byczkowski w tych 
samych zawodach uplasował 
się na trzeciej pozycji wśród 
juniorów młodszych

Wy ś c i g  r o z g r y w a n o  
9 lipca, w położonych niedale-
ko Jaworzyny Śląskiej Nowi-
cach - rodzinnej miejscowości 
legendarnego polskiego kola-
rza Tadeusza Mytnika. Mło-
dzicy ścigali się na dystansie 
5,5 km, a  juniorzy młodsi 
- 11 km. Zawody rozegrano 
w formule czasówki, w której 
specjalizował się popularny 
„Tony”, zdobywając na mi-
strzostwach świata w jeździe 
drużynowej na czas dwukrot-
nie złoty medal (w hiszpań-
skim Granollers - w 1973 i we 
francuskim Mettet - w 1975), 
a  także brązowy (w wene-
zuelskiej La Frii - w  1977). 
Tadeusz Mytnik w swojej bo-
gatej sportowej karierze wy-
walczył także osiem złotych 
krążków na mistrzostwach 
Polski w jeździe indywidual-

nej na czas. Mimo upływu lat 
- w sierpniu skończy 67. rok 
życia - nie rozstaje się z  ro-
werem. Na lipcowej imprezie 
w  Nowicach też był bardzo 
aktywny - często i  chętnie 
udzielał praktycznych rad 
młodym zawodnikom, star-
tującym w wyścigu, któremu 
były mistrz walki z  czasem 
patronuje. 

              *
Nowicka czasówka była 

dla zawodników UKS „Mo-
to-Agbud Stelwed” Jelcz-
-Laskowice rozgrzewką przed 
międzynarodowym kryterium 
kolarskim „O Srebrną Szpry-
chę Miasta Koła”, rozgry-
wanym w  następnym dniu. 
Ten wyścig od kilku lat jest 

memoriałem pochodzącego 
z  Koła znanego polskiego 
trenera z lat siedemdziesiątych 
i osiemdziesiątych ubiegłego 
wieku - Zdzisława Walczaka. 

Na osiemnastokilome-
trowej i bardzo trudnej tech-
nicznie trasie, świetnie spisał 
się Maciej Stelczyk, zajmując 
trzecie miejsce w swojej kate-
gorii wiekowej. W  tej samej 
grupie jako piąty dotarł do 
mety Jakub Stelczyk, a Patryk 
Bogdanik był siódmy. 

- O  zwycięstwie w  kry-
terium ulicznym decyduje 
suma zgromadzonych punk-
tów, które zdobywa się na 
premiowanych okrążeniach 
- wyjaśnia trener jelczańskich 
kolarzy Zygmunt Walczak 

i dodaje: - W wyścigu ulicami 
Koła juniorzy młodsi mieli 
do pokonania 27 km. W  tej 
grupie najlepiej spisał Jakub 
Byczkowski - po pięknej solo-
wej akcji zajął drugie miejsce. 
Dzięki świetnej współpracy 
pozostałych jelczańskich ko-
larzy w pierwszej dziesiątce 
uplasowali się także Łukasz 
Michalski, Szymon Stelczyk 
i Damian Bieniek.

               *
12 lipca rozpoczął się 

największy etapowy wyścig 
w Polsce - „Tour de Pologne”. 
Ściga się w  nim nie tylko 
elita mężczyzn, ale rywa-
lizują także młodzieżowcy 
z  licencjami. Młodzicy UKS 
„Moto-Agbud Stelwed” Jelcz-

-Laskowice startowali 13, 14 
i  15 lipca - w  Katowicach, 
w Nowym Sączu i w Rzeszo-
wie. Natomiast juniorzy młod-
si w miniony weekend ścigali 
się w  XXIV Ogólnopolskim 
Wyścigu Kolarskim „Po Zie-
mi Konińskiej”. O  tym, jak 
się spisali jelczanie w  tych 
wyścigach, poinformujemy 
w  następnym wydaniu „GP-
-WO”. Już teraz natomiast 
wiemy, że po tych zawodach 
młodzi kolarze z  Jelcza-La-
skowic nie będą mieli zbyt 
dużo czasu na odpoczynek, 
bo 25 lipca wystartują w finale 
Ogólnopolskiej Olimpiady 
Młodzieży. Na torze w Prusz-
kowie walczyć będą w wyści-
gu indywidualnym na 2 km, 
w drużynowym sprincie oraz 
w  zespołowym wyścigu na 
dochodzenie, a  także w  tzw. 
„Omnium”, na które składa się 
pięć różnych konkurencji. Do 
Pruszkowa pojadą: Damian 
Bieniek, Jakub Byczkowski, 
Łukasz Michalski i  Szymon 
Stelczyk. 

Świetny przykład i  za-
chętę do walki dał im Bartosz 

Rudyk. Ten utalentowany 
torowiec - wychowanek jel-
czańskiego klubu i  trenera 
Zygmunta Walczaka - podczas 
rozgrywanych 12 lipca we 
włoskich Montichiari mło-
dzieżowych mistrzostwach 
Europy, w  wyścigu druży-
nowym na dochodzenie, po 
zaciętej rywalizacji w  finale 
z Brytyjczykami, zdobył wraz 
z  kolegami z  reprezentacji 
Polski srebrny medal. 

- Podczas finału OOM 
w  kolarstwie torowym obsa-
da będzie wprawdzie tylko 
krajowa, ale o  dobre lokaty 
trzeba będzie także solidnie 
powalczyć, bo konkurencja 
jest bardzo mocna - podkre-
śla trener Zygmunt Walczak. 
Szkoleniowiec jest jednak 
dobrej myśli i gorąco wierzy 
w  swoich podopiecznych, 
którzy w  niedawno ogłoszo-
nym rankingu kolarskim za 
rok 2015 nieprzypadkowo 
przecież zdobyli tytuł najlep-
szego teamu na Dolnym Ślą-
sku w  wyścigach torowych. 
Trzymamy kciuki! 

(KAT)

Rosną następcy olimpijczyków

Młodzi kolarze UKS „Moto-Agbud Stelwed” Jelcz-Laskowice Jakub (z lewej) i Maciej Stelczykowie  
z legendarnym polskim kolarzem Tadeuszem Mytnikiem
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Koszykówka 
„Wronba” 
i „Wrobasket” 

Jelczańscy koszykarze mają 
za sobą bardzo udany sezon 
w ligach amatorskich - odno-
towali czternaście zwycięstw 
i tylko dwie porażki

W trzeciej lidze „Wron-
by” LZS „Blues” Jelcz-
-Laskowice wygrał pięć 
spotkań i  jedno przegrał. 
Zajął drugie miejsce w gru-
pie i  miał korzystne roz-
stawienie w  fazie play-
-off. W  pierwszej rundzie 
zmierzył się tam z  silnym 
zespołem „46 Basket Team” 
Wrocław. Mecz był bar-
dzo zacięty i emocjonujący. 
W  jelczańskiej drużynie 
świetnie spisywali się wete-
ran Tomasz Feszczuk i mło-
dzieżowiec Łukasz Palow. 
Losy pojedynku rozstrzy-
gnęły się w ostatniej kwar-
cie. Podopieczni Arnolda 
Haniszewskiego, który kilka 
miesięcy temu zastąpił Ka-
rola Markowskiego w  roli 
szkoleniowca koszykarzy 
„Bluesa”, wzmocnili obro-

nę i  skutecznie atakowali, 
wygrywając mecz 42:34. 
Najwięcej punktów zdoby-
li wspomniani Łukasz Pa-
low (14) i Tomasz Feszczuk 
(13). W drugim meczu fazy 
pucharowej, decydującym 
o awansie, jelczańscy koszy-
karze zmierzyli się z drużyną 

„2 Basket”. W  pierwszej 
połowie wrocławianie so-
lidnie bronili i celnie rzucali 
z  dystansu, odskakując na 
kilka punktów. Jelczanie 
zmobilizowali się w przerwie 
i  to przyniosło oczekiwa-
ny skutek. Szczelna obrona 
i seryjnie zdobywane punkty 

przez Michała Pęka pozwoli-
ły odrobić straty, a następnie 
uzyskać bezpieczną prze-
wagę. W  końcówce „Blu-
es” kontrolował sytuację 
i  wygrał spotkanie wysoko 
39:24. Najlepiej punktowali: 
Michał Pęk (20) i  Michał 
Kamiński (7). 

Dzięki temu zwycięstwu 
team Arnolda Haniszewskie-
go zapewnił sobie awans do 
drugiej ligi „Wronby”. 

               *
Równie dobrze spisali się 

jelczańscy koszykarze w dru-
giej lidze „Wrobasketu”. Po 
rundzie zasadniczej zajmo-
wali pierwsze miejsce w gru-
pie. Odnieśli cztery zwycię-
stwa i  tylko raz przegrali. 
O awansie decydował mecz 
z  zespołem „Cosmodisc”. - 
Z tą drużyną w poprzednich 
sezonach rozegraliśmy wiele 
zaciętych spotkań - opowiada 
Michał Pęk, rozgrywają-
cy „Bluesa”. - Tym razem 
było podobnie. Szybko wy-
walczyliśmy kilkupunktową 
przewagę i do przerwy pro-
wadziliśmy 26:17. Wydawa-
ło się, że wszystko zmierza 
w  dobrym kierunku. Stało 
się jednak inaczej. W drugiej 
połowie straciliśmy skutecz-
ność i  popełnialiśmy zbyt 
wiele błędów w defensywie. 
Rozpędzeni wrocławianie 
objęli nieznaczne prowa-
dzenie. W  czwartej kwarcie 
trwała zacięta walka kosz za 
kosz. Końcówka dostarczyła 
wielu emocji. Na 20 sekund 
przed końcem „Cosmodisc” 
prowadził trzema punktami 

i jedyną szansą na dogonie-
nie rywali był celny rzut z dy-
stansu. Trener Haniszewski 
wziął czas i udzielił drużynie 
wskazówek. Po dobrze roze-
granej akcji trafieniem trzy-
punktowym popisał się Da-
mian Zych, doprowadzając 
do dogrywki. W dodatkowym 
czasie gry rywale opadli z sił, 
a my skutecznie punktowali-
śmy, wygrywając mecz 51:44. 
Dzięki temu wywalczyliśmy 
drugi awans w tym sezonie. 
Zaprocentowała ciężka praca 
podczas treningów. Jest to 
duży sukces, z którego bardzo 
się cieszymy! 

W  pojedynku z  zespo-
łem „Cosmodisc” najwięcej 
punktów dla jelczan zdobyli: 
Michał Pęk - 20 i  Damian 
Zych - 9 (3x3).

              *
W  rozgrywkach „Wron-

by” i  „Wrobasketu” w  dru-
żynie „Bluesa” występo-
wali: Arnold Haniszewski 
(grający trener) oraz Tomasz 
Feszczuk, Michał Kamiński, 
Przemysław Kowalczyk, Da-
mian Mazurek, Wiktor No-
wacki, Łukasz Palow, Rafał 
Pawlak, Michał Pęk, Kamil 
Słowik i Damian Zych.

(TN)

Dwa awanse „Bluesa”

Przy piłce Michał Pęk - rozgrywający i czołowy strzelec „Bluesa” Jelcz-Laskowice
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Sekcja kolarska UKS „Moto-Agbud Stelwed” Jelcz-Lasko-
wice zaprasza dziewczynki i chłopców z roczników 2003 
- 2006 na treningi kolarskie. Szczegółowych informacji 
udziela trener Bartosz Roskosz, pod numerem telefonu 
607-214-403.

ˇSzansa dla młodych kolarzy 
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Siatkówka 
Finał zgrupowania 

Siatkarze trzecioligowego 
TS „Volley” Jelcz-Laskowice, 
wzmocnieni miejscowymi za-
wodnikami, grającymi obecnie 
w innych klubach, rozegrali 
ciekawy mecz sparingowy 
z kadrą narodową kadetów

Spotkanie odbyło się 
w piątkowy wieczór 15 lipca, 
w hali jelczańskiego Centrum 
Sportu i  Rekreacji, w  której 
gościli przez kilka dni najlepsi 
polscy siatkarze z  rocznika 
1999, przygotowujący się do 
przyszłorocznych mistrzostw 
Europy. Z inicjatywą rozegra-
nia meczu kontrolnego wy-
szedł prezes „Volleya” Piotr 
Piechota, a pomysł spodobał 
się opiekunowi reprezentacji 
Polski U-18, Maciejowi Zen-
dełowi. Szybko więc uzgod-
niono szczegóły techniczne, 
m.in. umówiono się na cztery 
sety, niezależnie od wyniku 
poszczególnych partii. 

- Zamiar był fajny, ale 
proza życia zrobiła swoje - 
mówi Piotr Piechota. - Gdy 
próbowałem zebrać drużynę, 
to okazało się, że co najmniej 
połowa naszych zawodników 
jest na wakacjach, niektórzy 
w  bardzo odległych miej-
scach i nie mają szans przybyć 
w  wyznaczonym terminie do 
Jelcza-Laskowic. Na szczęście 
tak się trafiło, że kilku chłopa-
ków, pochodzących z naszego 
miasta, grających obecnie 
w  różnych klubach i  często 
w odległych miejscowościach, 
akurat teraz przebywało w ro-
dzinnych stronach. Gdy zaczą-
łem do nich dzwonić i prosić 
o  udział w  tym prestiżowy 
meczu, nikt mi nie odmówił... 

Dzięki temu wybiegli na 
parkiet hali CSiR w  koszul-
kach „Volleya” m.in. Michał 
Patykiewicz i Łukasz Krupa, 
grający w zespole aktualnego 
mistrza dolnośląskiej III ligi 
- „Siatkarzu” Bierutów oraz 
Krzysztof Antosik z  pierw-
szoligowego „Espadonu” 
Szczecin. Gościnnie w ekipie 
gospodarzy wystąpił także 
środkowy MKS „Olavia” Oła-
wa - Piotr Karłowicz. - Nie-
oficjalnie wiemy, że oławski 
drugoligowiec prawdopodob-
nie nie zgłosi swojej rezerwy 
do rozgrywek trzecioligowych 
w  sezonie 2016/17 - mówi 
prezes Piechota. - A  właśnie 
w  tej drużynie do niedaw-
na grał Piotrek Karłowicz. 
Z  tego, co wiem, na stałe 
występy w „Olavii” w drugiej 
lidze on raczej nie ma szans, 
dlatego zaproponowaliśmy 
mu grę w naszym zespole, bo 
potrzebujemy młodego i bar-
dzo wysokiego środkowego 
bloku. Dzisiaj Piotrek miał 
więc dobrą okazję sprawdzić 
się w  swoim ewentualnym 
nowym otoczeniu. 

Siatkarze  „Volleya”, 
wzmocnieni wspomniany-
mi zawodnikami, przystąpili 

do sparingowego pojedynku 
z kadrą Polski U-18 praktycz-
nie z marszu i tylko po jednym 
wspólnym treningu. Nato-
miast ich młodzi rywale tre-
nowali w Jelczu-Laskowicach 
od 6 lipca, codziennie po kilka 
godzin. Większość siatkarzy 
reprezentacyjnych zna się 
też doskonale ze wspólnych 
występów w  drugoligowej 
rezerwie Szkoły Mistrzostwa 
Sportowego PZPS w  Spale. 
Właśnie na tej drużynie opiera 
się kadra Polski U-18. Nic 
więc dziwnego, że podopiecz-
ni trenera Macieja Zendeła nie 
dali większych szans gospo-
darzom, którzy poza ostatnim 
starciem, stawili opór kadro-
wiczom jedynie na począt-
ku poszczególnych setów. 
W  pierwszym zaczęli nawet 
od prowadzenia 1:0, ale nie po 
swojej składnej i  skutecznej 
akcji, lecz po błędzie serwi-
sowym jednego z młodych re-
prezentantów. Ze względu na 
dużą liczbę kadrowiczów (na 
zgrupowaniu w  J-L było ich 
osiemnastu), mecz rozgrywa-
no na jednym z poprzecznych 
boisk hali CSiR, bo na drugim 
zawodnicy nieuczestniczący 
w danym momencie w rywa-
lizacji z „Volleyem” ćwiczyli 
zagrywkę i  ataki z  krótkiej. 

Inne niż zwykle usytuowanie 
boiska początkowo sprawiało 
więcej kłopotów kadrowi-
czom niż miejscowym. Mło-
dzi reprezentanci kraju mieli 
spore problemy z  prawidło-
wym wykonaniem zagrywki, 
dzięki czemu gospodarze „za 
darmo” punktowali. Ale tak 
było tylko w  początkowych 
pięciu czy dziesięciu minutach 
pierwszej, drugiej i  trzeciej 
partii. Bo jak tylko kadro-
wicze w  końcu wyczuwali 
odległość, to miejscowi mieli 
spore problemy z  przyjmo-
waniem trudnych i  bardzo 
zróżnicowanych zagrywek. Po 
takich akcjach w pierwszym 
secie kadrowicze od stanu 
4:4 szybko odskoczyli na 8:4, 
potem 12:7 i  22:14, wygry-
wając ostatecznie pierwszą 
partię 25:15. 

W drugiej było podobnie, 
ale odskok nastąpił szyb-
ciej, bo już od stanu 2:2. Po 
następnych pięciu minutach 
było 6:2 dla kadry U-18, 
potem jej przewaga stopnio-
wo rosła, a  ten set wygrała 
młodzieżowa reprezentacja 
Polski 25:18.

W trzecim „Volley” także 
na początku dotrzymywał 
kroku kadrowiczom, głównie 
dzięki dobrym zagraniom Mi-

chała Patykiewicza i Krzysz-
tofa Antosika, którzy wyróż-
niali się w jelczańskiej druży-
nie. Skończyło się jednak tak 
samo jak wcześniej - wysoką 
wygraną kadry, 25:14.

W czwartym secie trener 
Zendeł wysłał na parkiet swo-
ich najmłodszych i  zarazem 
najmniej doświadczonych 
i zgranych ze sobą zawodni-
ków, którzy dopiero od wrze-
śnia tego roku będą uczniami 
Szkoły Mistrzostwa Spor-
towego w  Spale. To pozwo-
liło gospodarzom nawiązać 
bardziej wyrównaną walkę 
z drużyną reprezentacji. Były 
w tym secie nawet momenty, 
że „Volley” prowadził i  to 
przez dłuższe chwile. Od sta-
nu 10:10 wyselekcjonowana 

młodzież jednak się wyraźnie 
zmobilizowała i  ostatecznie 
wygrała czwartego seta 25:16, 
zaś całe spotkanie skończyło 
się wynikiem 4:0 dla kadry 
U-18.

- Cieszę się, że na koniec 
tego bardzo dla nas udanego 
i  przyjemnego zgrupowania 
w  Jelczu-Laskowicach mo-
gliśmy powalczyć z drużyną, 
w  której wystąpiło kilku do-
brej klasy siatkarzy - mówi 
trener kadry kadetów Maciej 
Zendeł. - Mogliśmy więc 
w  otwartym boju sprawdzić 
efekty naszej kilkunastodnio-
wej pracy. Jak było widać, 
są całkiem niezłe. W imieniu 
naszego sztabu szkoleniowego 
oraz wszystkich zawodników 
dziękuję kierownictwu jel-
czańskiego Centrum Sportu 
i Rekreacji za stworzone nam 
warunki, z  których jesteśmy 
megazadowoleni. To zgru-
powanie stanowiło pierwszy 
etap przygotowań do mi-
strzostw Europy osiemna-
stolatków, które odbędą się 
w  marcu 2017, na Słowacji 
i  na Węgrzech. Nasza ekipa 
to chłopcy liczący obecnie po 
siedemnaście, a niektórzy po 
szesnaście lat, ale ze względu 
na to, że mistrzostwa Starego 
Kontynentu odbędą się dopie-
ro w przyszłym roku, i wtedy 
oni będą o  te parę miesięcy 
starsi, jest kadrą określaną 
już teraz jako U-18. Zanim 
dotrzemy na Węgry czy na 
Słowację, musimy przebrnąć 
przez eliminacje. W styczniu 

2017 rywalizować będziemy 
w  turnieju kwalifikacyjnym 
z  kadetami Czech, Łotwy 
i  Szwecji. Mam nadzieję, że 
uda nam się pokonać te ze-
społy i z pierwszego miejsca 
w grupie bezpośrednio awan-
sować do turnieju finałowego. 

Na koniec warto dodać, 
że drużyna polskich kadetów 
zagrała z  „Volleyem” także 
wzmocniona. Rolę libero peł-
nił znany polski siatkarz Zbi-
gniew Bartman, występujący 
obecnie w  tureckim klubie 
Galatasaray Stambuł. Olim-
pijczyk z  Londynu i  mistrz 
Europy trenował razem z ka-
drowiczami w  Jelczu-La-
skowicach, wykorzystując 
chyba trochę swoje rodzinne 
koneksje, bo jego ojciec Leon 
Bartman jest dyrektorem SMS 
w Spale.

Zbyszek Bartman z kolei 
odwdzięczył się PZPS i wła-
dzom jelczańskiego CSiR 
swoimi tureckimi kontaktami. 
To bowiem w  dużym stop-
niu dzięki niemu przyjedzie 
wkrótce do Jelcza-Laskowic 
młodzieżowa reprezentacja 
Turcji i rozegra dwa lub trzy 
sparingi z  kadrą Polski ju-
niorów (U-20). Ta drużyna 
będzie bowiem następną siat-
karską ekipą reprezentacyjną, 
która przeprowadzi zgrupo-
wanie w Jelczu-Laskowicach. 
Aktualni mistrzowie Europy 
(kwiecień 2015 - Turcja) 
i mistrzowie świata juniorów 
(sierpień 2015 - Argentyna) 
kilka dni temu rozpoczęli 
w  Krośnie przygotowania 
do europejskiego czempio-
natu, który odbędzie się już 
na początku września tego 
roku w  Bułgarii (w War-
nie i  w Płowdiw). Drużyna 
prowadzona przez trenera 
Sebastiana Pawlika zagra tam 
w  grupie „A” - z  Bułgarią, 
Słowenią, Francją, Niemcami 
i Ukrainą. 

Po zgrupowaniu w  Kro-
śnie polscy juniorzy polecą 
na towarzyski turniej do ro-
syjskiego kurortu czarnomor-
skiego Anapa, a  pod koniec 
lipca odbędą kilkudniowy 
obóz w  Jelczu-Laskowicach. 
Jeśli nie przeszkodzi sytuacja 
polityczna w Turcji, to w hali 
CSiR Polacy rozegrają dwa 
lub trzy mecze kontrolne 
z  reprezentacją tureckich ju-
niorów. 

 
Tekst i fot.: 

Krzysztof A. Trybulski 
kat@gazeta.olawa.pl

Kadrowicze za silni dla „Volleya”

Pamiątkowa fotografia uczestników sparingowego meczu reprezentacji Polski kadetów z drużyną TS „Volley” Jelcz-Laskowice

- Jestem bardzo zadowolony 
z warunków, jakie stworzono 
nam na zgrupowaniu  
w jelczańskim CSiR - mówi 
trener Maciej Zendeł

Młodzi kadrowicze pokazali kilka efektownych zagrań przy siatce

 
W sparingu z kadrą Polski U-18 w zespole 
„Volleya” występowali: Krzysztof Antosik, Michał 
Patykiewicz, Dawid Łapiak, Łukasz Krupa, Piotr 
Karłowicz, Tomasz Czajka i Mateusz Szczęśniak 
jako libero.Na zmiany wchodzili: Mateusz Wróbel, 
Krzysztof Zarzycki, Grzegorz Krawczyk, Mariusz 
Piekłowski i Kacper Sykulski jako drugi libero.  
 
Sędziowała: Magdalena Rzepka (WS DZPS Wrocław)
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Lekkoatletyka 
Sprawdzian 

Ponad 20 biegaczy z Oławy 
i okolic skontrolowało swoją 
kondycję i stan przygotowania 
do IX Biegu Koguta, na  
II Oławskim Teście Coopera

Ta próba odbywała się 
2 lipca, na stadionie OCKF, 
przy ulicy Sportowej w Oła-
wie. Aktualną dyspozycję 
testowało 22 zawodników, 
przygotowujących się do 
wrześniowego Biegu Ko-
guta, na dystansie 10 km. 
	 T e s t  C o o p e r a  t o 
sprawdzian wytrzymało-
ści, opracowany w 1968 
roku  przez  amerykań -
skiego lekarza Kennetha  
Coopera, na potrzeby armii 
USA. Polega na 12-minuto-
wym nieprzerwanym biegu. 
Na podstawie pokonanego 

dystansu określa się stan 
kondycji biegacza. Ocena 
wytrzymałości jest ustalana 
według specjalnych tabel, 
uwzględniających zróżni-
cowane parametry danego 
zawodnika, pod względem 
płci i wieku. 

W drugim teście Coope-
ra, rozgrywanym w  Oławie, 
najlepiej spisał się Tomasz 
Kłonowski, który w ciągu 12 
minut przebiegł 3550 metrów. 
Drugie miejsce zajął Krzysz-
tof Prystasz - 3530 metrów, 
a  kolejne: Daniel Michalak 
- 3350 m, Mariusz Dukielski - 

3150 m i Arkadiusz Tołłoczko 
- 3130 m. 

W grupie kobiet najlep-
szą kondycję i wytrzymałość 
wykazała Anna Steczkowska, 
pokonując dystans 2700 me-
trów. Drugie miejsce zajęły ex 
aequo Ewelina Rzadkowska 
i Anna Jędrzejowska - obie 
zaliczyły po 2400 m, wy-
przedzając Kingę Murawską 
- 2050 m i Alicję Szawłowską 
- 1850 m.

(KAT) 

Fot.: Mariusz Jarosławski

Bieg Koguta 2016 
coraz bliżej

Komisji sędziowskiej przewodniczyli Zbigniew Szwarc (z lewej)  
i Mateusz Markowski

Arkadiusz Tołłoczko zalicza kolejną pętlę na II Oławskim Teście Coopera

   
   

  

Tenis 
Gościnny  
turniej 

Na kortach KTF „Format”  
przy ulicy Sienkiewicza 
w Oławie 2 lipca rozegrano 
eliminacje do finału turnieju 
deblowego „Marcinkowice 
Cup 2016”

Wzięło w nich udział 
32 zawodników z Oławy 
i okolic oraz z Wrocławia. 
Drogą losowania dobrano 
ich w 16 par, które rywa-
lizowały najpierw w czte-
rech grupach, systemem 
każdy z  każdym, a  po-

tem najlepsi pucharowo. 
W  pierwszym półfinale 
spotkali się zwycięzcy 
grup „A” i  „C”, nato-
miast w drugim - grup „B” 
i „D”.

Finał rozegrano już 
na korcie w Marcinkowi-
cach. Bystrzycko-oławska 
para Leszek Dębicki - 
Maciej Stelmaszek po-
konała tam miejscowy 
debel Krzysztof Mać-
ków - Daniel Olszewski 
2:0 (w setach 7:5 i  6:3).  
Gratulujemy!

(KAT)

Marcinkowickie smeczowanie

Uczestnicy turnieju deblowego „Marcinkowice Cup 2016”
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Szkółka 
wakacyjna 

Na kortach 
KTF, przy ulicy 
Sienkiewicza 
w Oławie, działa 
od 27 czerwca 
wakacyjna szkółka 
tenisowa dla dzieci. 
Szczegółowe 
informacje można 
uzyskać podczas 
zajęć na kortach 
oraz telefonicznie 
u trenera Macieja 
Stelmaszka  
- nr: 696-464-100.
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PIŁKA NOŻNA 
Druga reaktywacja 

Jak już informowaliśmy, 
Dolnośląski Związek Piłki 
Nożnej zaakceptował wniosek 
zarządu MGKS Oława 1945 
i przyjął drużynę seniorów do 
klasy „A”. Jej szkoleniowcem 
będzie dobrze znany oław-
skim kibicom trener Jarosław 
Bogucki

- Największy oławski 
klub sportowy, szkolący do 

tej pory dzieci i młodzież 
we wszystkich kategoriach 
wiekowych, odnosząc suk-
cesy w rozgrywkach DZPN 
i promujący wychowanków, 
występujących w kadrach na-
szego regionu, postanowił za-
pewnić oławianom możliwość 
kontynuowania piłkarskiej 
pasji na poziomie seniorskim. 
Decyzją Zarządu Dolnoślą-
skiego Związku Piłki Nożnej, 
w uznaniu zasług szkolenio-
wych klubu oraz tradycji pił-
karskich Oławy, przyznano 
nam miejsce w klasie „A”, na 
sezon 2016/17 - informował 
na łamach „GP-WO” Paweł 

Nabiałczyk, prezes MGKS 
Oława 1945. Potwierdził to 
Dariusz Witkowski, czło-
nek Zarządu DZPN, na co 
dzień dyrektor Oławskiego 
Centrum Kultury Fizycznej, 
zarządzającego stadionem 
miejskim przy ulicy Sporto-
wej, na którym trenują i grają 
piłkarze oławskich klubów. 
Przypomnijmy, że po roz-
wiązaniu latem ubiegłego 
roku klubu sportowego MKS 
Oława, wycofano z rozgry-
wek jego drużynę seniorów, 
chociaż po heroicznej walce 
formalnie utrzymała się w III 
lidze. Oławscy kibice, któ-

rych przedstawiciele byli we 
władzach zlikwidowanego 
klubu, reaktywowali daw-
ne oławskie stowarzyszenie 
sportowe, które pod nazwą KS 
„Moto-Jelcz” Oława zgłosiło 
drużynę seniorów do klasy 
„C”, prowadzonej przez Po-
wiatową Sekcję Piłki Nożnej 
Zrzeszenia LZS w Oławie. 
Zespół, w którym występo-
wali głównie kibice oraz byli 
piłkarze oławskich klubów, 
pod wodzą trenera Waldemara 
Wójcickiego ambitnie walczył 
o awans do klasy „B”, ale 
wyprzedziła go Syrena Jacz-
kowice. W sezonie 2016/17 
KS „Moto-Jelcz” Oława bę-
dzie więc nadal występował 
w klasie „C”. 

8 lipca działacze „Moto-
-Jelcza” zawarli porozumienie 
o współpracy z powstałym 
w ubiegłym roku Miejsko-
-Gminnym Klubem Sporto-
wym Oława 1945, który po 
likwidacji MKS Oława przejął 
jego zespoły młodzieżowe, 
utrzymując je w rozgrywkach 
regionalnych (m.in. w dol-
nośląskich ligach juniorów 
i juniorów młodszych oraz 
w lidze młodzików i tramp-
karzy). 

Na mocy zawartego po-
rozumienia nowa drużyna 
seniorów MKGS Oława 1945 
będzie występowała w roz-
grywkach klasy „A” pod 
nazwą MGKS „Moto-Jelcz” 
Oława. 

Jak nam powiedział pre-
zes MGKS Oława Paweł 
Nabiałczyk, nowa drużyna 
jest tworzona na bazie wycho-
wanków, grających w lidze 
dolnośląskiej juniorów, koń-
czących obecnie wiek juniora. 
Klub stara się też pozyskać 
innych zawodników, chętnych 
do rozpoczęcia lub kontynu-
owania kariery piłkarskiej 
w Oławie. - Piłkarze szyko-
wani do gry w tej drużynie 
22 lipca wyjadą wraz z junio-
rami MGKS na kilkudniowy 
obóz przygotowawczy do Głu-
chołaz - informuje prezes Na-
białczyk. - Mają już trenera, 
którym będzie dobrze znany 
naszym kibicom i zawodnikom 
Jarosław Bogucki, przez wiele 
sezonów pracujący w MKS 
Oława i prowadzący m.in. 
drużynę w lidze dolnośląskiej 
juniorów. Jarek ma także 
doświadczenie w pracy z ze-
społami seniorskimi - ostatnio 
szkolił Rzemieślnika Oława, 

a wcześniej m.in. Orła Sadków 
i Start Stanowice.

Dolnośląski Związek Piłki 
Nożnej zakończył już proces 
rejestracji zespołów, zgła-
szających się do rozgrywek 
w sezonie 2016/17. Drużynę 
MGKS „Moto-Jelcz” Oława 
przydzielono do III grupy 
wrocławskiej klasy „A”. Ry-
walami oławian będzie pięć 
zespołów z naszego powia-
tu - Błękitni Siedlce, Burza 
Bystrzyca, Burza-Dombud 
Chwalibożyce, Huragan Min-
kowice Oławskie i Polonia 
Miłoszyce, a także GKS Mir-
ków/Długołęka, LZS Solniki 
Małe, Orzeł Wrocław-Pawło-
wice, Pogoń Syców, Polonia 
Wrocław, Skra Wojnowice, 
Widawa Stradomia i Zenit 
Międzybórz.

                *
Początek rozgrywek we 

wrocławskiej klasie „A” 
zaplanowano na weekend 
20 - 21 sierpnia. W pierwszym 
meczu nowego sezonu oławia-
nie zagrają w Miłoszycach, 
z miejscową Polonią.

KRZYSZTOF A. TRYBULSKI 
kat@gazeta.olawa.pl

„Moto-Jelcz” wraca 
na piłkarskie salony
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Podopieczni Marcina Dym-
kowskiego, przygotowujący 
się do nowego sezonu 
ligowego, przegrali pierwszy 
letni pojedynek sparingowy. 
Rywalem drużyny z gminy 
Oława była rezerwa Śląska 
Wrocław, w której wystąpiło 
kilku piłkarzy z ekstraklaso-
wej kadry tego klubu

Foto-Higiena miała roze-
grać pierwszy w letniej prze-
rwie mecz kontrolny w sobotę 
16 lipca, z Bystrzycą Kąty 
Wrocławskie, na stadionie 
OCKF w Oławie. Jednak były 
trzecioligowy, a wkrótce także 
czwartoligowy rywal Foto-Hi-
gieny, z powodu urlopów nie 
zebrał wystarczającej grupy 
zawodników, więc ten poje-
dynek odwołano. W zamian 
zaproponowano przedsezono-
wy sprawdzian Sokołowi Mar-
cinkowice, który z podobnych 
powodów także nie doczekał 
się w sobotę sparingowego 
przeciwnika, a miał nim być 
zespół Czarnych Kondrato-
wice. Trener marcinkowiczan 
Roman Płachta trzyma się 
jednak zasady, że nie rozgrywa 
sparingów z przyszłymi ligo-
wymi rywalami, więc nic z tej 

propozycji nie wyszło. Przysło-
wiowym rzutem na taśmę udało 
się działaczom Foto-Higieny 
załatwić znacznie silniejszego 
sparingpartnera - trzecioligową 
rezerwę wrocławskiego Śląska, 
wzmocnioną zawodnikami 
z pierwszego zespołu, niegra-
jącymi w piątkowym meczu 
z Lechem Poznań, inaugurują-
cym nowy sezon ekstraklasy. 

Spotkanie Śląska II z Foto-
-Higieną rozegrano w sobotnie 
przedpołudnie 16 lipca, we 
Wrocławiu, na stadionie przy 
ulicy Oporowskiej. Mecz skła-
dał się z trzech części - dwie 
trwały po 40 minut, a trzecia 
pół godziny. 

Gospodarze objęli prowa-
dzenie już w 9 minucie, gdy 
celnym strzałem z bliskiej 
odległości popisał się Kamil 
Biliński, zamykający indywi-
dualną akcję kolegi z drużyny 
i jego dośrodkowanie z prawe-
go skrzydła. 

Dziesięć minut później 
Maciej Salak wrzucił piłkę 
na pole karne Śląska, a tam 
obrońca dotknął piłki ręką 
i sędzia podyktował jedenast-
kę. Wykorzystał ją celnym 
uderzeniem Jakub Kalinowski, 
wyrównując na 1:1. 

Potem gra się uspokoiła 
i długo walczono głównie 
w środku pola. Zanosiło się 

na to, że pierwsza „tercja” 
skończy się remisem, jednak 
tuż przed przerwą wrocławia-
nie znów objęli prowadzenie. 
Jacek Kiełb wykonywał rzut 
wolny z odległości 25 metrów 
i tak sprytnie uderzył piłkę, 
że ta skozłowała przed roz-
paczliwie interweniującym 
Marcinem Mazurem i wpadła 
do bramki gości. 

Na początku drugiej części 
meczu Andras Gosztonyi do-
środkował z lewego skrzydła 
na pole karne gacian, ale po 
główce Kamila Bilińskiego 
z 5 metrów, instynktownie 
interweniował Marcin Gąsio-
rowski. Były golkiper wro-
cławskiej Ślęzy, który w no-
wym sezonie ma występować 
w Foto-Higienie, był jednak 

bezradny w 60 minucie, kiedy 
to strzałem z 7 metrów Kamil 
Biliński wykończył celne po-
danie Kamila Dankowskiego. 

Potem efektowną akcję 
przeprowadził Mateusz Po-
ważny. Były zawodnik MKS 
Oława i Stali Brzeg, również 
przymierzany do gry w zespole 
z Gaci, popędził lewą stroną 
i będąc już na polu karnym, 
strzelił z ostrego kąta, ale trafi ł 
tylko w słupek bramki, strze-
żonej przez nowego golkipera 
Śląska - Lubosa Kamenara. 

W trzeciej części meczu 
występowali w drużynie Ślą-
ska bardzo młodzi zawodnicy, 
a w Foto-Higienie głównie 
testowani piłkarze i także 
w większości młodzieżowcy. 
Efektem tych radykalnych 

kadrowych przetrasowań była 
spokojna i trochę bezbarwna 
gra obu drużyn, bez ciekawych 
sytuacji podbramkowych i bez 
goli. Mecz zakończył się więc 
zwycięstwem Śląska 3:1. 

Foto-Higiena (I część): 
Mazur - M.Przytuła, Kali-
nowski, Krzyśków, Stawowy 
- Kątny, Dorobek - Strójwąs, 
Synowiec, Salak - Wróbel.

Foto-Higiena (II część): 
Gąsiorowski - Krzyśków 
(55 Strójwąs), Kalinowski 
(60 P.Przytuła), Pożarycki, 
M.Przytuła (55 Stawowy - Do-
robek, Kątny (70 zawodnik te-
stowany) - Salak (70 zawodnik 
testowany), Wejerowski, Syno-
wiec (50 Poważny) - Wróbel 
(60 Brzęczek).

Foto-Higiena (III część): 
Mazur (90 Gąsiorowski) - Sta-
wowy, P.Przytuła, Pożarycki, 
testowany - testowany, Kali-
nowski - testowany, testowany, 
M.Przytuła (90 Krzyśków) 
- Poważny. 

                *
Kolejnym sparingpartne-

rem Foto-Higieny Gać będzie 
opolski czwartoligowiec - 
LZS Starowice. Obie drużyny 
zagrają w sobotę 23 lipca, 
na stadionie OCKF przy ul. 
Sportowej w Oławie - początek 
meczu o godz. 16.00.

 
TEKST I FOT.: 

DOMINIK CZERENDA 
sport@gazeta.olawa.pl

Śląsk II Wrocław - Foto-Higiena Błyskawica Gać 3:1

Mocne przetarcie przed sezonem

Jakub Kalinowski (na pierwszym planie) celnym strzałem 
z rzutu karnego zdobył honorową bramkę dla Foto-Higieny

Kamil Biliński (przy piłce) robił sporo zamieszania 
na polu karnym Foto-Higieny i zdobył dwie bramki dla Śląska

Trenerem nowej drużyny 
seniorskiej, powstającej 
w naszym powiecie - MGKS 
„Moto-Jelcz” Oława - 
będzie Jarosław Bogucki...
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Siatkówka plażowa 
Chętnych nie brakuje W ostatnich dniach lipca odbędzie się druga edycja tego 
turnieju w Jelczu-Laskowicach

Dwuosobowe drużyny będą walczyły o puchar prezesa Centrum Sportu i Rekreacji. Faza 
eliminacyjna rozpocznie się w sobotę 30 lipca, o godz. 9.00, a finały będą rozgrywane w niedzielę, 
od 10.00. Zawody będą prowadzone zgodnie z przepisami Polskiego Związku Piłki Siatkowej. 

Podobnie jak przed rokiem, organizatorzy ustalili limit zgłoszeń, który wynosi 24 drużyny. Spodzie-
wali się dużego zainteresowania, ale zaskoczyła ich liczba chętnych. Lista jest już zamknięta i ewentual-
ne zgłoszenia, kierowane na tsvolleyjl@gmail.com, będzie można przyjąć tylko w przypadku rezygnacji 
drużyn wcześniej zgłoszonych. Wpisowe zespołu wynosi 40 zł. W tej cenie są pamiątkowe koszulki 
oraz talony na przekąskę. Zwycięzcy otrzymają puchary i nagrody rzeczowe.                          (kt)

Boks 
Podziękowania 

Organizatorzy VIII Kogucie-
go Turnieju Bokserskiego, 
rozgrywanego w Oławie  
18 czerwca, pod patronatem 
burmistrza Tomasza  
Frischmanna, za naszym 
pośrednictwem dziękują 
wszystkim, którzy w jakikol-
wiek sposób przyczynili się do 
sprawnego przebiegu imprezy

Tradycyjnie koguci turniej 
bokserski odbywał się w dużej 
hali sportowej Oławskiego 
Centrum Kultury Fizycznej, 
doskonale przygotowanej 
przez pracowników tej miej-
skiej jednostki budżetowej. 
Zawody otworzyli wicebur-
mistrz Małgorzata Pasierbo-
wicz, sekretarz miasta Lilla 
Rzadkowska, dyrektor OCKF 
Dariusz Witkowski oraz Ma-
riusz Mazurek - prezes DOZB 
we Wrocławiu. Gości witał 
główny organizator i  prezes 
klubu „Boks-Team” Oława 
Tomasz Rożniatowski. Turniej 
był jak zwykle okazją do mi-
łego spotkania byłych pięścia-
rzy sekcji bokserskiej MKS 
„Moto-Jelcz” Oława, w czym 
główna zasługa Witolda Bory-

sewicza, Zbigniewa Kozioła 
i Janusza Żyły. Prezes Mazu-
rek wręczył podziękowanie 
Katarzynie Czubie-Wrońskiej 
- za pomoc przy organizacji 
kursu sędziowskiego. 

Oprócz już wymienio-
nych nieocenioną pomocą 
w  organizacji czerwcowego 
turnieju wykazali się także 
m.in.: trenerzy Ołeksandr 
Stakhniv i  Tomasz Pańko 
oraz Leszek Lewandowski, 
Florian Karg, Anna i Karoli-
na Burzyńskie, Maciej Tara-
sewicz, Michał Markiewicz, 
Tomasz Jasiński, Dariusz 

Fior, Artur Piotrowski i Ka-
rolina Jankowska. 

Klub „Boks-Team” Oła-
wa dziękuje także sponso-
rom: władzom miasta Oławy 
i  Starostwu Powiatowemu 
w Oławie, Zakładowi Gospo-
darowania Odpadami w Gaci, 
Zakładowi Wodociągów i Ka-
nalizacji w Oławie, Bankowi 
Spółdzielczemu w  Oławie, 
Hotelowi „Marta”, firmom: 
TIM, „Atex”, PPH Koście-
lak, „Mexim”, „Weronika” 
i GKON oraz Spółce „Ryza”.

(KAT)

Pokogucie  
reminiscencje

Tradycją bokserskich kogucich turniejów w Oławie jest zawsze 
spotkanie pięściarskich weteranów. Nie inaczej było w tym 
roku...
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Piłkarze Sokoła Marcinkowice 
6 lipca rozpoczęli przygotowa-
nia do nowego sezonu

Zawodnicy czwartoligo-
wego beniaminka trenują na 
własnych obiektach w  Mar-
cinkowicach. Po ostrym star-
cie, gdy pod okiem Romana 
Płachty i  Jarosława Fliśnika 
ćwiczyli pięć razy tygodnio-
wo, teraz mają zajęcia cztery 
razy w  ciągu siedmiu dni. 
W  sobotę 16 lipca mieli ro-
zegrać pierwszy sparing - 
z  Czarnymi Kondratowice, 
ale rywale nie zebrali składu 
i mecz odwołano. Nie przyjęto 

też propozycji Foto-Higieny 
Gać, która miała w  sobotę 
podobny problem ze sparing-
partnerem (piszemy o  tym 
na str. 38), bo trener Płachta 
nie lubi grać spotkań kontro-
lnych z przyszłymi ligowymi 
rywalami. W  zamian szko-
leniowcy marcinkowickich 
piłkarzy zaaplikowali swoim 
podopiecznym wewnętrzną 
gierkę, w której uczestniczyło 
kilku nowych zawodników 
- m.in. Patryk Kozina z Czar-
nych Jelcz-Laskowice, Łukasz 
Anklewicz z  MGKS Oława 
1945, Mateusz Kuś z  Bu-
rzy-Dombud Chwalibożyce, 
Kamil Dołgan ze Stali Brzeg, 

Rafał Kohut z  Foto-Higie-
ny Gać oraz Andrzej Kosior 
z Energetyka Siechnice. 

               *
W najbliższą sobotę 23 lip-

ca Sokół Marcinkowice ma 
zagrać w  Jelczu-Laskowi-
cach sparingowy pojedynek 
z Czarnymi. Spotkanie wstęp-
nie zaplanowano na godzinę 
16.00, ale gdy zamykaliśmy 
gazetę do druku, termin ten nie 
był jeszcze na sto procent po-
twierdzony. Kolejni sparing-
partnerzy Sokoła to: juniorzy 
MGKS Oława (30 lipca), 
Wratislavia Wrocław (3 sierp-
nia) i  Energetyk Siechnice  
(6 sierpnia).               (KAT)

Sokół  już  trenuje...

Zagrają na piasku
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